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Szczecińskie spotkanie 
„ko śc iuszko w có w "

„TOWARZYSZE BRONI! 
Przed nami śmiertelny 
wróg! Nadszedł nareszcie 
upragniony czas zmierze­
nia się z Niemcem, nad- 
szed czas krwawej pón\sty 
za łzy, pogorzeliska, cmen­
tarze i domy udręczeń. 
Nasz odwet musi odpowia­
dać ogromowi cierpień, ja ­
kie zadał Niemiec naszej 
Ojczyźnie...”.

4  października  
pogrzeb papieża
RZYM  PAP. W  środę i  

października odbędzie się po­
grzeb papieża Jana Pawła I. 
W sobotę 14 października roz­
pocznie się konklawe, na któ­
rym kardynałowie-elektorzy do 
konają wyboru nowego papieża. 
Oto najważniejsze decyzje 
pierwszej kongregacji ogólnej 
kardynałów, która zebrała się 
w sobotę 30 września w W aty­
kanie. Jak wiadomo, w okresie 
między śmiercią paRieża a wy­
borem nowej głowy Kościoła 
katolickiego władzę w Kościele 
przejmuje Kolegium Kardynal­
skie.

W sobotę od rana na placu 
św. Piotra gromadziły się tłu­
my wiernych, oddające ostatni 
hołd zmarłemu papieżowi, któ­
rego zwłoki wystawiono w' Sali 
Klemcntyńskiej Pałacu Waty­
kańskiego. O godzinie 18.00 na­
stąpiło uroczyste przeniesienie 
zwiok do Bazyliki św. Piotra.

Z całego świata napływają 
depesze kondolencyjne na rę­
ce kardynała-kamerlinga Jeana 
Villot. Wśród nich depesza od 
Leonida Breżniewa.

12 bm. w Waszyngtonie

Rozmowy
egipsko-izraelskie 

w sprawie 
układu pokojowego
K A IR  PAP. Agencja Reutera 

podaje, że w Kairze potwier­
dzono oficjalnie że rozmowy 
egipsko-izraelskie, mające na 
celu zawarcie układu pokojowe 
go między obu krajami, rozpocz 
ną się 12 bm. w Waszyngtonie. 
Dziś prezydent Anwar Sadat 
ma wygłosić przemówienie do 
narodu, aby przedstawić i wy­
jaśnić warunki osiągniętego w 
Camp David porozumienia z 
Izraelem.

Trzydzieści pięć lat temu, w  
poniedziałek 11 października ta 
ki rozkaz odczytano przed iron 
tem wszystkich kompanii i ba­
terii. Podpisał go dowódca I  
Polskiego Korpusu, generał bry 
gady Zygmunt Berling. Następ 
nego dnia o 8 rano 1 Dywizja 
Piechoty im. Tadeusza Kościusz 
ki wziąć miała udział w  histo­
rycznej bitwie pod Lenino.

Od tego dnia minęło 35 lat. 
Czas zatarł ślady wojny w ludz 
kiej pamięci. Oni, „kośeiuszikow 
cy”, pamiętają dokładnie ów 
mglisty, deszczowy poranek,

—  J U Ż  o d  go dz . 1S z a ję l iś m y
w ie ś  T r ig u ib o w o  — w s p o m in a  G rz e  
g o rz  P rz y c h o ć k o . —  B y łe m  je d n y m  
z ż o łn ie r z y  o b s łu g i c k m -u .  P a rn ią ,  
ta m ,  p rz y s z e d ł do  n a s  n a s z  d o w ó d  
ca b a ta lio n u ,  m j r  L a c h o w ic z . 
„ C h ło p c y ,  p o w ie d z ia ł,  J u l  t y l k o  
t r z y  k i l o m e t r y  d o  m o je g o  d o m u . 
P o sp ie szc ie  s ię ,  bo c h c ia łb y m  go  
jeszcze  d z iś  z o b a c z y ć ” . T e g o  sa m e ­
go  d n ia  z g in ą ł.  Z g in ę l i  ta k ż e  m o i 
f r o n t o w i  to w a rz y s z e : B a rs z c z y k , 
S z u c i ł ło .  Z g in ą ł  m ó j  b r a t  J a k u b .  
T a  b i tw a  d ro g o  n a s  k o s z to w a ła .

G rz e g o rz  P r z y c h o ć k o  je s t  dz iś  
r o ln ik ie m  w e  w s i O g n ie »  w  g m i­
n ie  W id u c h o w a .

(Dokończenie na str. 29. 

Witano ich kwiatami...

P ow rót żo łn ierzy
z poligonu

W SOBOTNIE popołudnie 
mieszkańcy Stargardu w itali 
żołnierzy wracających do ko­
szar. Stara to tradycja, która 
odżyła na nowo w Wojsku Pol­
skim.

PU ZE ' /  caiy miesiąc żołnie­
rze 12 Dywizji doskonalili na 
poligonie swoje rzemiosło woj­
skowe. Odbywali ćwiczenia og­
niowe, brali udział w poka­
zach działania wojsk, prezento 
wali gościom przybywającym  
na poligon swój obóz wojsko­
wy. Nie b y ł. to dla nich łatwy 
okres. Po miesięcznym trudzie 
wracali do swych miejsc za­
kwaterowania. Serdeczne prey- 
jęcie zgotowano im na trasie 
przemarszu. Mieszkańcy Star­
gardu wyszli do nich z kwiata 
mi i upominkami.

W  S T A R G A R D Z IE , n a  t r a w ia s t y m  
p la c u  w  c e n tr u m  m ia s ta  s ta n ę ły  
¿ w a r te  s z y k i  ż o łn ie r z y .  Z a  n im i  — 
w o z y  o p a n c e rz o n e . O to c z y l i  p la c  
m ie s z k a ń c y  m ia s ta , m ło d z ie ż  s z k o l­
n a . N a  t r y b u n ie  z a ję l i  m ie js c e  p rz e d  
s ta w ic łe le  w ła d z  p o l i t y c z n y c h  i  a d ­
m in is t r a c y jn y c h ,  d o w ó d z tw o  d y ­
w iz j i ,  o f ic e r o w ie  P ó łn o c n e j G r u ­
p y  W o js k  A r m i i  R a d z ie c k ie j,  d e le ­
g a c je  o r g a n iz a c j i  s p o łe c z n y c h  i  z a -

(Dokończenie na str. 2)
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Wielkie mocarstwa
za poprawą wzajemnych stosunków oraz 
ich konstruktywnym i stabilnym rozwojem

WASZYNGTON PAP. Członek Biura Politycznego KC KPZR, 
minister spraw zagranicznych ZSRR, Andriej Gromyko spotkał 
się w Białym Domu % prezydentem USA, Jimmy Carterem. W  
czasie spotkania dokonano wymiany poglądów na temat obec­
nego stanu stosunków radziecko-amcrykańskich. Obie strony 
opowiedziały się za poprawą stosunków między ZSRR i USA 
oraz ich konstruktywnym i stabilnym rozwojem. *

SZCZEGÓLNĄ uwagę zwróeo 
no na sprawy dotyczące ogra­
niczenia strategicznych zbrojeń 
ofensywnych. W  związku z tym 
rozpatrzono pozostające nadal 
do uzgodnienia kwestie. Jak pi 
sze agencja TASS, była to po­
żyteczna wymiana poglądów. 
Obie strony przedstawiły nie­
które nowe racje w celu znale­
zienia możliwych do przyjęcia 
rozwiązań omawianych proble­
mów. Wyrażono obopólny za­
miar doprowadzenia do końca 
prac nad przygotowaniem poro­
zumienia w sprawie ogranicze­
nia strategicznych zbrojeń' ofen 
sywnyeh. Postanowiono konty­
nuować rozmowy na konkretne 
sprawy, dotyczące tego porozu­
mienia.

Na spotkaniu rozpatrzono tak 
że niektóre inne kwestie ogra­
niczenia zbrojeń, w tym rów­
nież dotyczące rozmów na te­
mat redukcji sił zbrojnych i

Zbrojeń w  Europie środkowej 
oraz całkowitego zaprzestania 
prób z bronią jądrową. Poru­
szono również niektóre proble­
my międzynarodowe.

Dziś dyżury
Wojewódzkiego 

i Miejskiego Komitetów 
Kontroli Społecznej

DZIŚ, 2 października odbędą 
się kolejne dyżury Komitetów 
Kontroli Społecznej.

Wojewódzki Komitet Kon­
troli Społecznej pełni dyżur w 
godz. od 15 do 18 w  Biurze 
W RN przy Wałach Chrobre­
go 4, telefony 886-25 i 303-356, 
natomiast M iejski Komitet 
Kontroli Społecznej dyżuruje 
w godz. od 16 do 18 w Urzę­
dzie Miejskim przy pl. Dzier­
żyńskiego11, I  piętro, pokój nr 
160, telefon nr 220-089.

P A N IE  O  P A N IA C H

M A F IA  S C H N E ID E R . a k t o r ­
k a  z n a n a  z , .O s ta tn ie g o  ta n g a ”  
ł  „ Z a w o d u  r e p o r te r a ” , k r e u je  
je d n ą  z g łó w n y c h  r ó l  ve f i lm ie  
„ N a le żę  d o  s ie b ie ” , b ę d ą c y m  
p ie rw s z y m  w  ■ h is to r i i  k in e m a ­
t o g r a f i i  o b ra z e m  o k o b ie ta c h ,  
w  c a ło ś c i z r e a liz o w a n y m  p rz e z  
k o b ie ty .  S c e n a r iu s z  f i lm u  z o ­
s ta ł n a n is a n y  p rz e z  z n a n ą  sce­
n a rz y s tk ę  L u  L e o n e  n a  p o d ­
s ta w ie  g ło ś n e j k s ią ż k i  c z o ło ­
w e j  w ło s k ie j  f e m in is t k i,  ż o n y  
A lb e r to  M o r a ń i i,  D a c i i  M a ra -  
i n i .  R e ż y s e re m  f i lm u  je s t  S o ­
p h ia  S c a n d u ra , a  w  r o l i  g łó w ­
n e j  b o h a te rk i  —  V a n n ln l  — 
w y s tę p u ję  m o d n a  o b e c n ie  w e  
W ło s z e c h  a k to r k a  m ło d e g o  p o ­
k o le n ia  S te fa n ia  S a n d re i l i.  J e ­
d y n e  r o le ,  ja k ie  w  ty m  f i lm ie  
p o w ie rz o n o  m ę ż c z y z n o m , to  r o ­
le  o p e r a to r ó w  p r a c u ją c y c h  
p r z y  k a m e ra c h  o ra z  p o s ta ć  
m ę ża  V a n n tn i,  k tó r ą  o tw a rz a  
M i^ h e le  P la d ic o .

( F o t .  C A F  —  C a m e ra  P ress )

Urodzili się 
równocześnie, 
ale nie są bliźniakami

L O N D Y N  P A P . N ie z w y k ły  p r z y ­
p a d e k  z a n o to w a n o  w  je d n y m  ze 
s z p i ta l i  lo n d y ń s k ic h .  S zc z ę ś liw a  
m a tk a  — P a m e la  P e rk ln s ,  w y d a ła  
n a  ś w ia t  d w ó c h  s y n ó w , k tó r z y  n ie  
są b l iź n ię ta m i.

P o  u ro d z e n iu  p ie rw s z e g o  s y n a  — 
-D a w id a, le k a rz  s tw ie r d z i ł  o b e cn o ść  
d ru g ie g o  d z ie c k a  w  ło n ie  m a tk i  — 
w  p ó ł g o d z in y  p ó ź n ie j p rz y s z e d ł 
na  ś w ia t  A n th o n y .  J a k  s tw ie r d z i l i  
le k a rz e , d r u g ie  d z ie c k o  p o w in n o  
s ię  b y ló  u r o d z ić  d w a  m ie s ią c e  póż 
n ie j ,  i  n ie  je s t  b l iź n ia c z y m  b ra te m  
o ie rw s z e g o . D o  je g o  p o czę c ia  d o ­
s z ło  ju ż  p o dcza s  c ią ż y :  n a s tą p i ł  
b a rd z o  r z a d k i  p rz y p a d e k  „ w y d a -

f .a ”  p rz e z  o rg a n iz m  k o b ie ty  Ja ja , 
tó re  z o s ta ło  z ? ,p ło d n lo n e .
P rz e z  c a ły  czas t r w a n ia  c ią ż y , 

s tw ie rd z a n o  o b e c n o ś ć  t y l k o  je d n e ­
go  p ło d u . S z c z ę ś liw i ro d z ic e , m a ją c  
t r z y  c ó r k i ,  z u tę s k n ie n ie m  o c z e k i. 
w a l i  s yn a . Z a m ia s t je d n e g o , m a ją  
te ra z  d w ó c h  c h ło p c ó w . D z ie c i czu  
*a s ię  d o b rz e  p o d  t r o s k l iw ą  o p ie k ą  
- ’-a rz y .

„Gaudeamus 78”
D ZIŚ  rozpoczyna 3ię no­

wy rok akademicki. Jako 
pierwsza ze szczecińskich 
uczelni inauguruje go Po­
litechnika Szczecińska. U -  
roczystość odbyła się dziś 
przed południem w  sali 
Państwowej Filharmonii 
Szczecińskiej. Wieczorem •  
godz. 19 w  tejże sali odbę­
dzie się koncert studen­
ckich zespołów artystycz­
nych organizowany przez 
Socjalistyczny Związek Stu 
dentów Polskich. Wystąpią: 
Chór Akademicki PS, Big- 
Band TRANS oraz piosen­
karze studenccy.

W  południe w  Audito­
rium Maximum przy uL 
Słowackiego rozpoczęła się 
inauguracja w  Akademii 
Rolniczej.

R O Z P O C Z Ę C IE  n o w e g o  r o k u  
a k a d e m ic k ie g o  w  P o m o r s k ie j 
A k a d e m i i  M e d y c z n e j p o łą c z o ­
n e  je s t  z o b c h o d a m i 30 -le c ia  
is tn ie n ia  t e j  u c z e ln i.  U ro c z y ­
s to ś c i o d b ę d ą  s ię  j u t r o  o  go dz . 
9.30 w  a u l i  P A M  p r z y  u l .  R y ­
b a c k ie j .

J u b i le u s z  (1 0 - le tn i)  o b c h o d z i 
n a jm ło d s z a  s z c z e c iń s k a  u c z e l­
n ia  —  W yższa  S z k o ła  P e d a g o ­
g ic z n a . In a u g u ra c ja  z a p o w ie ­
d z ia n a  je s t  n a  4 p a ź d z ie rn ik a  
g . 10, w  S a li  k s .  B o g u s ła w a  
Z a m k u  K s ią ż ą t  P o m o rs k ic h .

W yższa  S z k o ła  M o rs k a  za­
in a u g u r u je  n o w y  r o k  a k a d e ­
m ic k i  7 b m . n a  W a ła c h  C h ro ­
b re g o .

Trzęsienie ziem i
w Rumunii

BUKARESZT PAP. Jak po­
dał Agerpress w sobotę o godz. 
4.25 nastąpiły -podziemne 
wstrząsy w rejonie Vrancea. 
Epicentrum leżało na głęboko­
ść 140 km, a wstrząs osiągnął 
siłę 4,5 stopnia w 9-stopniowej 
skali Richtera. Szkód material­
nych nie zanotowano
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kościuszkowców“99

(Dokończenie ze str. 1) zwanie do broni. Nie zawio- nizowanej otrzymali pamiątko- 
diem się...” — napisał do u- we medale okolicznościowe

W  Botootę p r z y je c h a l i  d o  n a szeg o  czestników szczecińskiego spot- uraz wzięli udział w  pokazach 
ila s ta  n ie m a l w s z y s c y  ze  180 Ż o ł.  I , , n i a  7 v f f m n n t  R a  rl i ruf Tft or\r-7. ' i  w n k l i r n u A i łn  W  n if> -
SUCt * AT Wlfejl * *T--V. I . J wu, .o- „ t ... , . , , ... , ... ,
d e usza  K o ś c iu s z k i b io rą c y c h  u d z ia ł Wy utworzyliście najwspamal- d z i e l ę  n a t o m ia s t  „ k o ś c iu s z k o w -  
w b i tw ie  p o d  L e n in o ,  k t ó r z y  są szą jednostkę nowego Ludowe- c y ”  p r z y p o m n i e l i  m ło d z ie ż y  woj

' a K s y S a S  ‘ b ?  *® Wojska Polskiego, 1 Ilyw i- s i t o w e j  h i s t o r ię  w a l k  I  D y w i z j i
w z ią ć  u d z ia ł  w w o je w ó d z k im  z j e i  *ję Piechoty im. Tadeusza Ko- o r a z  z w i e d z i l i  S z c z e c in ,  
d z ie  U c z e s tn ik ó w  B i t w y  p o d  L e n i -  ściuszki. Odtąd los związał na- (awa)
n o ,  z o rg a n iz o w a n y m  z o k a z j i  35 -le  « d T „ « !  I r A /(> m  m i r l i - i : n v  d o -eta l w p  p rz e z  z w  z B o w iD ,  12 D y  ẑe ttfogi i razem micnsmy ao-
w iz ję  Z m e c h a n iz o w a n ą  im .  A r m i i  konać wielkich rzeczy. N a s z e  
L u d o w e j  i W o je w ó d z k i S z ta b  W o j pojawienie się na froncie ra- 
s k o w y  w S z c z e c in ie . U ro c z y s tą  0 - dzicrko-nieuiier-kim 11 h a k u  A r ­
k a  d e m ie  o t w o r z y ł  w  s a l i  k in a  n i e ' T l ie . ‘ 'J1 "  * * * ,

P r o m ie ń ”  m j r  re z e rw y ,  u c z e s tn ik  * *» •  Czerwonej głosiło c a łe m u  
b i t w y  p o d  L e n in o  B o le s ła w  D a ń -  światu, że Polska nie zgi-

Leczyć, ale i zapobiegać

Nowy obiekt PAM 
w 30-lecie uczelni
POMORSKA Akademia Medyczna, uczelnia zasłużona dla 

rozwoju miasta i regionu, obchodzi 30-lecic istnienia. Fak­
tem, który na trwałe upamiętni ten jubileusz, jest rozpoczę­
cie budowy hali rehabilitacyjno-kinczyterapeutycznej na 
Osiedlu Akademickim PAM przy ul. Dunikowskiego na Po­
morzanach. Uroczystość wmurowania aktu erekcyjnego pod 
budowę hali odb; la się w minioną sobotę, gromadząc liczne
grono osób zainteresowanych 
obiektu.

twy pod
1, k t ó r y  s e rd e c z n ie  p o w ita ł  p r z y -  n ę j a  »»k o ,  . . . . . . . . .  .  .

b y ły c h  n a  tę  im p re z ę  „ko ś c iu s zko w  . . . .
c ó w ” , c 2 ło n k ó w  K o la  R e w o lu c j i  - ? 9 t e - jc z y ta n iu  l i s 'u  g e n e ra la
P a id á e m i t o w e j  1 P o w s ta ń c ó w  ? eí u " l a , .  a<5,-
W ie l to p o te k lc h  N a s tę p n ie  m in u tą
c is y v  f ń h jc  n i u c z c i l i  na m le ć  f r o n  c ió le  A r m i i  C z e rw o n e j,  zaś m ło -
t o w i c h  to w ir ^ y s z Y  b r o S  k S y  d z ie ż  srkć>l s z c z e c iń s k ic h  w rę c zy ła
5 X u  A  S i  Z R i l e f  g l S  W «  ż o łn ie rz o m  w ią z a n k i k w d a .

«SLSS.’Sf’íffiíriíSffi -S S L  as?
» . 5 - ^ i L i w S d y i L w  K ¿ 1 « &

ea  d o  z w v H e s tw a  w io d ła  p rz e z  P r z y  z d o b y w a n iu  p o z y c j i  w ro g a  
L e n in o  T u r ie ^  1 B u »  o r r v c z ó íe k  z o s ta łe m  esężko r a n n y .  N a jp ie r w

s k ą  P ra g ę , W a ł P o m o r s k i,  K o ło -  i V Z v  p i  ze w ie z io n o  m n ie  d o  M o -

b r í T A K m S , í .  S S * “ * ,  t . ,k  - N a s z  u d z ia ł w  b i tw ie  po d  L e - „TA K zrządził los, ze w ta» j^ n o  za c z ą ł s ię  z n a c z n ie  w c z e ś n ie j 
uroczystym dniu zebrania dla — m ó w i Ja n  P rz e ź w a ń » k i, w 6 w .  
uczczenia 35 rocznicy powsta* czss  s a p e r  I  B a ta lio n u  S a m o d z ie l­
n i «  W n k l r «  ł» n l« U ie o . i  n i* ,  m n -  n y c h  S a p e ró w . — M y  w ła ś n ie  m u ­ñía Wojska Polskiego, nie rno s ie ł is m y  p rz y g o tę w a ć  d ro g ę  do  
gę być wśród Was. Nie muszę p r z e p r a w y  C ię ż k ie g o  S p rz ę tu  p rze z  
Was jednak zapewniać, że ca- b a g n is tą  r z e k ę  M ie r e ję  

lym sercem jestem « Wami. śmiało smelSÓ^iz prt’ íwy 
Pamiętam jak prawie trzydzie- w ł  S te fa n  S a s ia k , w te d y  a r t y ie r z y  
ści pięć lat temu czekałem w
Bieleckim obozie z nadzieją w ~ "
sercu, że przybędziecie na we-

Pow rót żołn ierzy
z poligonu
(Dokończenie ze str. 1)

k ła d ó w  p ra c y . O d b y w a  s ię  p rz e ­
g lą d  w o js k .  P o  je g o  z a k o ń c z e n iu  
g ło s  z a b ie ra  p r e z y d e n t  m ia s ta , S ta  
n is ła w  D łu b a ła :  „ P o z w ó lc ie ,  że d z i 
s ta j,  w  d n iu  w asze go  p o w ro tu  p o ­
w i t a m y  w as  s e rd e c z n ie  i  u ro c z y ś -, 
c ie  w  m u r a c h  n a szeg o  g r o d u ! ” . 
P r e z y d e n t  m ó w i o  h is to r i i  L W P , 
o  u d z ia le  ż o łn ie r z y  w  o d b u d o w ie  
k r a ju ,  s w o je g o  re g io n u .  T e  
s ło w a  m a ją  p o k r y c ie  w  f a k ­
ta c h .  W ie le  cza su  i  t r u d u  p o ­
ś w ię c i l i  b o w ie m  ż o łn ie rz e  12 D Z  
p o m o r s k ie j z ie m i.  W a r to ś ć  ic h  c z y  
n ó w  s p o łe c z n y c h  w y n io s ła  6 m i l io ­
n ó w  z ło ty c h .  O d d a li  h o n o r o w o  2 t y ­
s ią c e  l i t r ó w  k r w i .  P r a c o w a l i  p r z y  
b u d o w ie  w ie lu  o b ie k tó w  w  w o je ­
w ó d z tw ie ,  a m ię d z y  in n y m i  p r z y  
b u d o w ie  s ta rg a r d z k ie g o  a m f i te a t r u ,  
w e  w z n o s z o n y c h  w  m ie ś c ie  o s ie d ­
la c h  m ie s z k a n io w y c h  i  z a k ła d a c h  
p r a c y . M ie l i  w ię c  p o w o d y  m ie s z ­
k a ń c y  S ta r g a rd u ,  a b y  s e rd e c z n ie  
p o w ita ć  c h ło p c ó w  w  z ie lo n y c h  m u n  
c iu ra c h .

Z a  z g o to w a n e  p r z y ję c ie ,  za  p o ­
d a r u n k i  d la  p r z o d o w n ik ó w  w y s z k o  
le n ia  b o jo w e g o  ja k ie  o f ia r o w a ły  
z a k ła d y  p r a c y ,  p o d z ię k o w a li  p rz e d ­
s ta w ic ie le  w o js k a .  „G o r ą c e  p o w i­
ta n ie ,  ja k ie  n a m  z g o to w a liś c ie  — 
p o w ie d z ia ł je d e n  z p r z o d u ją c y c h  
ż o łn ie r z y ,  k p r  J e r z y  U la s ie w ic z  — 
d o w o d z i,  że  na sz  t r u d  je s t  p rz e z  
w a s  d o c e n ia n y ” .

A  p o te m  w  s t r u g a c h  u le w n e g o  
de szczu  o d b y ł  s ię  p rz e ja z d  z m o to ­
r y z o w a n e j  k o lu m n y .  C ię ż k ie  p a n ­
c e rn e  w o z y  p r z y s t r o jo n e  b y ły  k w ia  
ta m i.  K w ia t y  r z u c a n o  ż o łn ie rz o m  
z c h o d n ik ó w .  ( te k i)

Pogrzeb
J. Parandowskiego
W A R S Z A W A  P A P . w A le i  Z a ­

s łu ż o n y c h  n a  C m e n ta rz u  P o w ą z ­
k o w s k im  w  W a rs z a w ie  o d b y ł  się 
30 w rz e ś n ia  p o g rz e b  J a n a  P a ra n ­
d o w s k ie g o , n ie d o ś c ig łe g o  m is t rz a  
ję z y k a  p o ls k ie g o , w y b itn e g o  p r o ­
z a ik a  i  e s e is ty ,  t łu m a c z a  l i t e r a t u ­
r y  k la s y c z n e j,  p re ze sa  p o ls k ie g o  
P e n c lu b u . Jeg o  k s ią ż k i  u p o w szo ch  
n ia ją c e  t r a d y c je  e u ro p e js k ie g o  h u ­
m a n iz m u  z d o b y ły  s o b ie  p o p u la r ­
n o ść  u  m il io n ó w  c z y te ln ik ó w  z 
k r o j u  i  za g ra n ic ą .

W  k o n d u k c ie  ż a ło b n y m  p o s tę p u ­
ją c y m  za t r u m n ą  n ie s io n ą  n a  b a r ­
k a c h  p rz e z  k o le g ó w  p is a rz y  k r o ­
c z y l i .  o b o k  n a jb l iż s z e j  r o d z in y  
z m a r łe g o  p r z e d s ta w ic ie le  s to  w a rz y  
szeń tw ó r c z y c h ,  i n s t y t u c j i  i  o r g a ­
n iz a c j i  k u l t u r a ln y c h ,  w y d a w c y ,  
m iło ś n ic y  k s ią ż e k  J . P a ra n d o w ­
s k ie g o . l i c z n ie  p r z y b y l i  p is a rz e  
p o ls c y  z p re ze se m  Z L P  —  J a ro s ła ­
w e m  Iw a s z k ie w ic z e m .

n ie m ie c k ie .  M ia łe m  szczęśc ie : w y ­
b u c h  o d r z u c i ł  m n ie  d a le k o  o d  d z ia  
ła .  D la te g o  ż y ję .

—  Z a ra z  po  n a ta r c iu  z  p lu to n o ­
w y m  P o le s ia k ie m  w z ię l iś m y  dc  
n ie w o l i  6 N ie m c ó w  — w s p o m in a  
A n to n i  G r ln k ie w ic z .

— O tr z e c ie j  ra n o  t r z y n a s te g o  
p a ź d z ie rn ik a  z lu z o w a ła  na s  A r m ia  
R a d z ie c k a . P rze z  te  d w a  d n i  w ró g  
p o n ió s ł d o t k l iw e  s t r a t y ,  m . in .  
w z ię l iś m y  do  n ie w o l i  k i l k u s e t  je ń ­
c ó w , z a b i l iś m y  1 500 N ie m c ó w  — 
m ó w i p u łk o w n ik  w  s ta n ie  sp o c z y n  
k u  Z y g m u n t  S to c k i ,  w ó w c z a s  d o ­
w ó d c a  p lu to n u  o c h r o n y  s z ta b u  D y  
w iz j i .

O d  te g o  d n ia  m in ę ło  w ie le  la t .  
N ie k tó rz y  z -n ich  z o s ta li w  w o j ­
s k u , in n i  w r ó c i l i  d o  c y w i la .  C zas 
z a ta r ł  w s p o m n ie n ia  z p ó l w a lk i ,  
a le  ó w  d z ie ń  12 p a ź d z ie rn ik a  1943 r . 
p o z o s ta n ie  j u t  n a  zaw sze  w  ic h  
p a m ię c i.

S z c z e c iń s k i z ja z d  b y ł  w ię c  o k a ­
z ją  'd o  ta k ic h  w s p o m in k ó w .  W s p o ­
m in k ó w  w  g r o n ie  b a rd z o  b l is k ic h  
lu d z i.  L u d z i  z w ią z a n y c h  ze sobą 
na  zaw sze  b r a te r s tw e m  b ro n i.

PO akademii uczestnicy zja­
zdu złożyli wieńce i wiązanki 
kwiatów pod Pomnikiem 
Wdzięczności, a następnie w 
jednostkach 12 Dywizji Zmecha

Z okazji Dnia Budowlanych

Uroczysta akademia
transportowców

KAŻDEGO D N IA  dziesiątki samochodów „Transbudu” docie­
rają na wszystkie place budów, przywożąc tam ogromne ilości 
materiałów. Pracownicy tego przedsiębiorstwa mają swój 
ogromny, acz przecież często nic doceniany, wkład w budowę 
nowych zakładów pracy, osiedli mieszkaniowych, szkól i innych 
obiektów. Szczecińska placówka, obsługująca dwa wojewódz­
twa: nasze i gorzowskie, transportuje rocznic na rzecz budow­
nictwa prawic 23 min ton towarów. Tak wielką masę ładunko­
wą obsługuje załoga składająca się z 2,5 tys. osób.
Z O KAZJI Dnia Budowla- słuch odbyła się w sobotę uro- 

nych w Zamku Książąt Pomor- czysta akademia „transbudow- 
ców”. Podczas tej imprezy do­
robek przedsiębiorstwa omówił

I  znowu wódka

przyczyną tragedii!

Dwa śm ierte lne  
w ypadki drogowe

30 U B .M . k r ó t k o  p o  p ó łn o c y , sa ­
m o c h ó d  „ F ia t  125 p ”  r e je s t r a c j i  
w a r s z a w s k ie j,  k i lk a s e t  . m e t r ó w  za 
M ię d z y z d r o ja m i p o k o n u ją c  z  n a d ­
m ie r n ą  s z y b k o ś c ią  i  p r z y  t r u d n y c h  
w a r u n k a c h  a tm o s fe ry c z n y c h  łu k  
je z d n i  w p a d ł  w  p o ś liz g  i  r o z b i ł  s ię  
o  d rz e w o . Ś m ie rć  n a  m ie js c u  p o ­
n ió s ł  p a sa że r. 2 7 - le tn i K o n r a d  K s ią -  
ż a k  z  G d y n i .  K ie ro w c a  K r z y s z to f  
S z u m s k i,  m ie s z k a n ie c  W a rs z a w y  o -  
r a z  d r u g i  p a s a ż e r P io t r  W iś n ie w s k i  
z G d y n i  p r z e b y w a ją  w  s z p ita lu .  
I c h  s ta n  je s t  b a rd z o  c ię ż k i .  M i l i ­
c ja  u s ta l i ła ,  iż  w s z y s c y  t r z e j  b y l i  
p o d  w p ły w e m  a lk o h o lu .

W c z o r a j w c z e s n y m  r a n k ie m ,  n ie ­
d a le k o  S t rz e le w a  z n a le z io n o  na  
d ro d z e  z w ło k i  1 9 - le tn ie g o  J e rz e g o  
P o z n a ń s k ie g o , m ie s z k a ń c a  W a r n i-  
c y .  W  t o k u  w s tę p n e g o  d o c h o d z e n ia  
o k a z a ło  s ię , łż  P o z n a ń s k i w s p ó ln ie  
z k o le g ą  A n d r z e je m  J a k u b o w s k im  
w r a c a l i  m o to c y k le m  z z a b a w y  w  
K o l in łe .  O b a j b y l i  p i j a n i ,  a  p r o ­
w a d z ą c y  m o to c y k l  J e r z y  P o z n a ń ­
s k i n ie  p o s ia d a ł w  d o d a tk u  p ra w a  
ja z d y .  W  d ro d z e  s t r a c i ł  o n  p a n o ­
w a n ie  n a d  p o ja z d e m , k t ó r y  w p a d ł 
n a  d rz e w o .

C ię ż k o  r a n n y  J e r z y  P o z n a ń s k i 
p a d ł n ie p r z y to m n y  n a  d ro g ę . J a ­
k u b o w s k i .  n ie  tro s z c z ą c  s ię  o k o ­
le g ę  z a b r a ł  m o to c y k l  ł  o d je c h a ł z 
m ie js c a  w y p a d k u .  P o z b a w io n y  p o ­
m o c y  r a n n y  z m a r ł .  A n d r z e ja  J a ­
k u b o w s k ie g o  z a t r z y m a ła  m i l i c ja ,  
d o  d y s p o z y c j i  p r o k u r a to r a .  (a p )

Z  p r a c
Prezydium Rządu

W A R S Z A W A  P A P . J a k  in fo r m u ­
je  r z e c z n ik  p ra s o w y  rz ą d u  — 29 
w rz e ś n ią  b r .  P re z y d iu m  R zą d u  w y  
s łu c h a ło  in fo r m a c j i  o  p rz e b ie g u  i 
w y n ik a c h  ro z m ó w  p o ls k o - b u łg a r ­
s k ic h  p ro w a d z o n y c h  w W a rs z a w ie  
w  d n ia c h  U  i  12 w rz e ś n ia  b ie ż . r o ­
k u  p o d  p r z e w o d n ic tw e m  p r e m ie ­
r ó w  P io t ra  J a ro s z e w ic z a  i  S ta ń k o  
T o d o ro w a .

P r e z y d iu m  R z ą d u  s tw ie r d z i ło ,  że 
p r z y ja c ie ls k a  ro b o c z a  w iz y ta  w P o l 
sce c z ło n k a  B iu r a  P o lity c z n e g o  K C  
B P K , p rz e w o d n ic z ą c e g o  R a d y  M i­
n is t r ó w  L R B  o ra z  p rz e p ro w a d z o n e  
w  j e j  t o k u  ro z m o w y  i  p o d p is a n e  
d o k u m e n ty  m a ją  Is to tn e  z n a cze n ie  
d la  d a ls z e g o  z a c ie ś n ie n ia  t r a d y c y j ­
n ie  p r z y ja z n y c h  s to s u n k ó w  i 
w s z e c h s tro n n e j w s p ó łp ra c y  m ię d z y  
P o ls k ą  i  B u łg a r ią .

P r e z y d iu m  R zą d u  ro z p a tr z y ło  in -  
fo r m a c ję  o s ta n ie  r e a liz a c ji  w y ­
ty c z n y c h  B iu ra  P o lit y c z n e g o  K C  
P Z P R , P re z y d iu m  R zą d u  i  P r e z y ­
d iu m  C R Z Z  w  s p ra w ie  p o p ra w y  
w a r u n k ó w  p r a c y  o ra z  z a k ła d o w e j 
d z ia ła ln o ś c i s o c ja ln e j  i  b y to w e j .

S tw ie rd z o n o , iż  w  w y n ik u  z w ię k  
s z o n y c h  n a k ła d ó w  p a ń s tw a , p ra c a  
s ta je  s ię  z r o k u  n a  r o k  b e z p ie c z ­
n ie js z a , b a r d z ie j  h ig ie n ic z n a  i 
m n ie j  u c ią ż l iw a .

Z  k o le i  z a k ła d o w a  d z ia ła ln o ś ć  
s o c ja ln o -b y to w a  w  c o ra z  w ię k ­
s z y m  s to p n iu  p r z y c z y n ia  s ię  d o  po  
p r a w y  w a r u n k ó w  ż y c ia  p r a c o w n i­
k ó w  i  i c h  ro d z in .

W  K O L E J N Y M  p u n k c ie  o b ra d  
P re z y d iu m  R z ą d u  ro z p a tr z y ło  p r o ­
b le m y  d a ls z e g o  r o z w o ju  u s łu g  b y ­
to w y c h  n a  w s i o ra z  h a n d lu  w ie j ­
sk ie g o .

P r e z y d iu m  R zą d u  z a z n a jo m iło ' s ię  
te ż  z in f o r m a c ją  o s y tu a c j i  m a g a ­
z y n o w e j  w  W a rs z a w ie .

dyrektor naczelny „Transbudu” 
Zygmunt Chrzanowski.

F IR M A  s z c z e c iń s k a  z n a n a  je s t  w 
n a s z y m  w o je w ó d z tw ie  z d o b r e j r o ­
b o ty .  O s ta tn io  ta k ż e  z b ie ra  la u r y  
w  k r a jo w y m  w s p ó łz a w o d n ic tw ie  
m ię d z y z a k ła d o w y m , z a jm u ją c  w  r o ­
k u  u b . I I  m ie js c e . Z a p e w n e  w  ty m  
r o k u  zech ce  a m b itn a  z a ło g a  s ię ­
g n ą ć  p o  p a lm ę  p ie rw s z e ń s tw a .

N a  s o b o tn ie j a k a d e m ii n a j le p ­
s z y c h  „ t r a n s b u d o w c ó w ”  o d z n a c z o ­
n o  w y s o k im i o d z n a c z e n ia m i p a ń ­
s tw o w y m i o ra z  r e s o r to w y m i.  Z ło t y  
K r z y ż  Z a s łu g i o t r z y m a ł k o n s e r w a ­
to r  J a n  K o m is a re k ,  t r z e m  oso bo m  
w rę c z o n o  B rą z o w e  K r z y ż e  Z a s łu g i.  
W y ró ż n ia ją c y  s ię  p r a c o w n ic y  o t r z y  
m a i ł  ta k ż e : z ło te ,  s re b rn e  i  b r ą z o ­
w e  o d z n a k i „Z a s łu ż o n e g o  d la  B u ­
d o w n ic tw a  i  P rz e m y s łu  M a te r ia łó w  
B u d o w la n y c h ” , h o n o ro w e  o d z n a k  
„ Z a  z a s łu g i d la  w o je w ó d z tw a  g o ­
rz o w s k ie g o ” , „ Z a  z a s łu g i d la  
T r a n s p o r tu  P R L ”  o ra z  „ Z a  z a s łu g i 
w  P r a c y  Z w ią z k o w e j  i  Z a w o d o ­
w e j ” . P o n a d to  56 k ie r o w c o m  w r ę ­
c z o n o  z ło te , s re b rn e  i  b rą z o w e  o d ­
z n a k i „W z o ro w e g o  k ie r o w c y ” .

(awa)

STATKI NA WEJŚCIU

m /s  „ K a r p a c z ”  z A n tw e r j  
m is  „ K a p i t a n  K a ń s k i”  

R o tte rd a m u .

STATKI NA WYJŚCIU

budowie 1 eksploatacji

HA LA  rehabilitacyjno-kine- 
zyterapeutyczna umożliwi u- 
prawianie ćwiczeń zapobiegają­
cych różnorodnym schorzeniom, 
a także leczenie ruchem przy 
pomocy odpowiednich urządzeń. 
Służyć będzie pacjentom leczo­
nym w szczecińskich szpitalach 
(mającym schorzenia reuma­
tyczne, neurologiczne, pourazo­
we i będącym po operacjach 
neurochirurgicznych) oraz stu­
dentom — przewiduje się bo­
wiem możliwość wykorzystania 
hali w wolnych chwilach na 
cele wychowania fizycznego 
młodzieży.

Hala będzie darem społeczeń­
stwa dla Pomorskiej Akademii 
Medycznej. Jej budowę, kosz­
tem 10 min złotych, sfinansuje 
Wojew. Komitet Narodowego 
Funduszu Ochrony Zdrowia. 
Dotychczas —  jak poinformo­
wał zebranych przewodniczący 
WK NFOZ prof. dr hab. Erwin 
Mozolewski — z 202 milionów 
złotych ofiarowanych przez 
szczecińskie społeczeństwo na 
NFOZ 106 min zł wydatkowa­
no na cele lecznicze. Obecnie, 
po raz pierwszy NFOZ przy­
czyni się również do zapobie­
gania chorobom.

Tym , którzy przyczynili się 
do rozpoczęcia budowy, rektor 
PAM prof. dr hab. Zbigniew 
Jańczuk serdecznie podzięko­
wał, zapowiadając jednocześnie 
społeczny wkład praey w in­
westycję. Studenci PAM zobo­
wiązali się do wykonania prac 
wartości ok. 1,5 miliona zło­
tych. Halę, zaprojektowaną 
przez Biuro Studiów i Projek­
tów Przemysłu Mleczarskiego 
w Warszawie, budować będzie 
Zakład Remontowo-Budowlany 
PAM, korzystający z po: tocy 
takich przedsiębiorstw jak: 
SPBP, Fabryka Domów „Pół­
noc”, SPRI, SPBO-3, a nade 
wszystko Huty „Szczecin”, któ­
rej załoga wykonała konstruk­
cję hali.

Uroczystego wmurowania 
aktu erekcyjnego w fundamen­
ty hali dokonali: prezydent 
miasta Jan Stopyra, kier. Wydz. 
Nauki i Oświaty KW  PZPR  
dr Lech Pałasz, przewodniczą­
cy W K NFOZ prof. dr hab. 
Erwin Mozolewski i rektor 
PAM  prof. dr hab. Zbigniew 
Jańczuk.

(aż)

Z karabinem na taksówkarza
N IC  n ie  z a p o w ia d a ło  d r a m a ty c z -  s t r z e l ić .  N a  szczęśc ie  n ie  t r a f i ł ,  a  s ię . N a  szczęśc ie , p o  k tó r y m ś  k o -  

n y c h  c h w i l  c z e k a ją c y c h  w ła ś c ic ie .  p rz e d  n a s tę p n y m  s t r z a łe m  m u s ia ł le jn y m  s t r z a le  k a r a b in  s ię  z a c ią ł, 
la  ta k s ó w k i  ze S z c z e rc o w a , d o  k t ó  p o n o w n ie  z a re p e to w a ć  k a r a b in .  W  c h w i lę  p ó ź n ie j d o  p o ś c ig u  w łą  
r e j  w s ia d ł  m ło d y  c z ło w ie k .  B y ł  o n  T e n  m o m e n t w y s ta r c z y ł  ta k s ó w k a -  c z y l i  s ię  z a a la rm o w a n i m i l ic ja n c i  
c o  p ra w d a  le k k o  p o d p i ty ,  a le  z a -  rzow d  d o  s k r y c ia  s ię  za w ę g łe m . 1 w ra z  z o rm o w c e m  o b e z w ła d n il i  
c h o w y w a ł s ię  n o r m a ln ie  p ro szą c  o  n a p a s tn ik a
z a w ie z ie n ie  do  p o b l is k ie j  N iw y  S y tu a c ja  b y ła  d ra m a ty c z n a . N a  P o  z a t r z y m a n iu ,  2 3 - le tn l D a n ie l
S z c z e rc o w s k ie j.  G d y  z a je c h a li  n a  te re n ie  g o s p o d a rs tw a  n ie  b y ło  n i -  P . o ś w ia d c z y ł,  iż  z a m ie rz a ł za s trz e  
m ie js c e , p a sa że r p o p ro s ił ,  a b y  t a k -  k o g o  1 ta k s ó w k a r z  m ó g ł U c z y ć  t y l -  l i ć  ta k s ó w k a rz a  z  k a r a b in u  p rz e -  
s ó w k a rz  w je c h a ł  n a  te re n  g o s p o - k o  n a  s ie b ie  w  s y tu a c j i ,  g d y  „ p o -  c h o w y w a n e g o  p rz e z  o jc a  o d  c z a -  
d a rs tw a  1 p o c z e k a ł c h w ilę .  lo w a n o ”  n a  n ie g o . P o rz u c i ł  w ię c  s ó w  w o jn y .  M ia ła  to  b y ć  ze m s ta

K ie ro w c a  s ą d z ił,  że  m ło d y  c z ło -  s a m o c h ó d  i  u c ie k ł  w  k ie r u n k u  są- za rz e k o m e  „ o d b ic ie ”  p rze z  t a k -  
w ie k  ch ce  jeszcze  g d z ie ś  je c h a ć  1 s ie d n ic h  z a b u d o w a ń . B ie g n ą c  s ły -  s ó w k a rz a  d z ie w c z y n y  D a n ie lo w i P . 
s p o k o jn ie  c z e k a ł w  w o z ie  p r z y g lą -  s z a ł, j a k  m ę ż c z y z n a  n a d a ł s tr z e la  Z a u w a ż y ł b o w ie m  w  ta k s ó w c e  p e w  
d a ją c  s ię  j a k  ta m te n  w c h o d z i po  N a  szczęśc ie  n ie  d o s ię g ła  go  ż a d n a  n ą  m ie s z k a n k ę  S z cze rco w a , k tó r a  
d r a b in ie  n a  s t r y c h .  D o p ie ro  g d y  k u la  1 z d ą ż y ł d o b ie c  d o  ja k ic h ś  d a ła  m u  kosza .
z o b a c z y ł, że m ło d y  c z ło w ie k  s to i z a b u d o w a ń . N a le ż a ły  o n e  d o  m ie j-  C u d e m  o c a lo n y  s p o d  g ra d u  p o -
na  d r a b in ie  i  m ie r z y  d o  n ie g o  z s c o w e g o  o rm o w c a , k t ó r y  n a ty c h -  C iskó w  ta k s ó w k a r z  n ie  m ó g ł s o b ie  
k a r a b in u ,  b ły s k a w ic z n ie  w y s k o c z y ł m ia s t  p rz y s z e d ł z p o m o cą  n a p a d -  n a w e t  p r z y p o m n ie ć  o  ja k ą  to  
z a u ta  i  r z u c i ł  s ię  k u  d r a b in ie ,  a b y  n ię te m u .  P o le c i ł  ż o n ie  z a w ia d o m ić  d z ie w c z y n ę  c h o d z i — b y ła  to  za - 
w y rw a ć  ta m te m u  k a r a b in .  W y w ią -  m il i c ja n tó w ,  a s a m  r z u c i ł  s ię  w  p e w n e  ja k a ś  p a s a ż e rk a , na  k tó r ą  
z a ła  s ię  s z a m o ta n in a . S to ją c y  w y -  p o ś c ig  za m ę ż c z y z n ą  z k a r a b in e m , n ie  z w ró c i ł  u w a g i.  N ie d o s z ły  z a -  
ż e j n a  d r a b in ie  o s o b n ik  z k a r a b i .  k t ó r y  za czą ł u c ie k a ć  w  k ie r u n k u  b ó jc a  w k r ó tc e  s ta n ie  p rz e d  s ą d e m , 
neon u z y s k a ł p rz e w a g ę  1 z d o ła ł w y  la s u , je d n o c z e ś n ie  o s t r z e l iw u ją c  ( „E x p r e s s  W ie c z o r n y ” )

>
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Nagminne praktyki łamania 
praw człowieka w RFN

S.O.S. dla wolności
W y d a n e  p rz e p is y , o tw ie ra ją c e  

s z e ro k o  b r a m y  d la  d o n o s ic ie ls tw a
BONN PAP. Głośny serial artykułów hamburskiego tygodni­

ka „Stern” „Freiheit-78” poświęcony systematycznemu ograni- _ ________^ ^  ______
cz-aniu i naruszaniu swobód obywatelskich w Niemczech Za- ją c e  ścisłą w s p ó łp rac ę '' m ię d zy  służ  
chód nich, rozprzestrzeniającej się nagonce przeciwko ludziom o c h ro n y  k o n s ty tu c ji a s łu ż .

, . __ , .  * *  - . .  e. , b a m l p e rs o n a ln y m i w  za k ła d ac hpodejrzanym o poglądy postępowe bądź sympatie pacyfistyczne, pracy KpoZWaia ją  p rzed s ię b io rco m  
poszerzaniu pod pretekstem walki z terroryzmem uprawnień n a  szy b k ie  p o zb y w a n ie  się w szyst- 
policji i władz bezpieczeństwa wewnętrznego, doczekał się w y- w olen?eÓb p o d e jrz a n y c h  o niezado  
dania książkowego. Książka, która ma wszelkie dane aby stać <>d 1972 ro k u  — p o d a je  ks ią żka , 
się prawdziwym bestsellerem rynku wydawniczego zaopatrzo- — p rzeb a d an o  p rze k o n a n ia  p o li-  

na została wielce mówiącym tytułem „S.O.S.— Freihet in Deut t y i z,n,e  2 m il io n ó w  m ło d y ch  lu d z i, 
schland” (S.O.S dla wolności w Niemczech). da no S c a z ^ w ^ k m i  y w a S a ^  z^ vo 'du

PODKREŚLAJĄC, iż autorzy niejszych metod zwalczania ter gdyż — ]aifbpłszą:tutorzy'tks!ąż 
art kułów, zamieszczonych w roryzmu i przestępczości krymi ki — wielu w stosunkach, do któ-
wydawnictwie bynajmniej nie nalnej, redaktor naczelny „Ster- rT ch_?̂ st<isow.ano .?.akaz. wykonywa
zamierzali kwestionować praw na” — Henri Namnen stawia te-
policji do wyboru najskutecz- zę, iż terroryzm jest płodem o-

~~ becnego ustroju RFN i że poło­
żenie kresu temu zjawisku jest 
możliwe nie poprzez dalsze re­
strykcje ograniczające wolność 
jednostki i prawo obywatela do 
odmiennych bądź krytycznych 
sądów lecz odwrotnie poprzez 
zapewnienie większej swobody 
myślenia, większej tolerancji i 
demokracji. Książka jest gło­
sem protestu przeciwko „Be­
rufsverbot” i działaniu komisji 
kwalifikacyjnych orzekających 
o lojalności ubiegających się o 
pracę w służbie publicznej.

Zakończenie
pojedzenia RWPG
U Ł A N  B A T O R  P A P . 1 b m . W 

U la n  B a to r  z a k o ń c z y ło  s ię  87 p o ­
s ie d z e n ie  K o m ite tu  W y k o n a w c z e g o  
R a d y  W z a je m n e j P o m o c y  G o s p o ­
d a rc z e j,  w  k tó r y m  u c z e s tn ic z y ły  de 
le g a ć  je  k r a jó w  c z ło n k o w s k ic h  
R W P G  — B u łg a r i i .  C z e c h o s ło w a c ji,  
K u b y ,  M o n g o li i ,  N R D , P o ls k i,  R u 
m a n ii ,  W ę g ie r .  W ie tn a m u  1 Z w ią ż  
k u  R a d z ie c k ie g o  —  a ta k ż e  J u g o ­
s ła w i i .

T e m a te m  o b ra d  b y ły  m . in .  a k .  
tu a  ne p r o b le m y  z w ią z a n e  z r e a l i ­
z a c ją  k o m p le k s o w e g o  p ro g ra m u  so 
c ja l is ty c z n e j  in te g r a c  ii g o s p o d a r ­
c z e j o ra z  o c e n a  r e a liz a c ji  p o s ta n o ­
w ie ń  X X X I I  Ses j ' R W P G .

Włochy

Trzecia w br. 
podwyżka cen „Fiatów“

RZYM  PAP. Od czwartku 28 
ub. m. ceny wszystkich ..Fiatów” 
we Włoszech, z wyjątkiem naj­
nowszego modelu „Ritmo”, 
wzrosły o 3 proc. Jest to trze­
cia podwyżka w ciągu bieżą­
cego roku. Fiat 126 kosztuje 
obecnie 3 040 dolarów, model 
131 z silnikiem 1 300 ccm 6 265 
dolarów. Od początku bieżące­
go roku ceny „Fiatów” na 
włoskim rynku wzrosły o po­
nad 8 proc.

O tempie, w jakim  rosną 
ceny samochodów we Włoszech 
świadczy to, że np. cena „Fia­
ta 128” w ciągu niecałych 
trzech lat wzrosła o 107 proc. 
W  końcu grudnia 1975 r. sa­
mochód ten kosztował ck. 2 80D 
dolarów, obecnie — 5 850 dola­
rów.

n ia  z a w o d u  W  o g ó le  n ie  p ro te s to ­
w a ło  n ie  m a ją c  w id o k ó w  n a  zd o ­
b y c ie  p o n a d  10 ty s .  m a r e k  na

r a r ia  a d w o k a c k ie

Nad szklaneczką burcaka
(Korespondencja własna z CSRS)

P R Z E D  h is te r y c z n y m i r e a k c ja ­
m i n a  te r r o r y z m ,  p rz e d  u c h w a ła  
o  e k s t re m is ta c h  i  j e j  s k u tk a c h ,  sa 
m o w o lą  p rz e d s ię b io rc ó w  w  z a k ła ­
d a c h  p r a c y , k t ó r z y  z d n ia  na 
d z ie ń  p o z b y w a ją  s.ę  p r a c o w n ik ó w  
p o d e jrz a n y c h  o b a r d z ie j  n ie z a le ż n y  
sp o s ó b  m y ś le n ia ,  p r z e c iw k o  p r a k ­
ty k o m  s z p ie g o w a n ia  m ło d z ie ż y  
s z k o ln e j  p ro te s to w a ło  Już i  p ro ­
te s tu je  w ie lu  w y b i tn y c h  in te le k ­
tu a l is tó w  w  R F N . D ra m a ty c z n y m  
w y ra z e m  z a n ie p o k o je n ia  p o s tę p u ­
ją c y m  ro z s z e rz e n ie m  u p r a w n ie ń  
p o l ic j i  i  k o m ó re k  w y w ia d u  s ta ł 
s ię  m . in .  z o rg a n iz o w a n y  w  k w ie t ­
n iu  b r .  w  H a n n o v e rz e  „ K o n g r e s  
w  o b ro n ie  r e p u b l ik i ” , w  k tó r y m  
u d z ia ł w z ię ło  sze re g  n a jw y b i t n ie j ­
s z y c h  o s o b is to ś c i z a c h o d n io n ie m ie c  
k ie g o  ż y c ia  p o l i ty c z n e g o ,  n a u k o w e ­
go i  k u l tu r a ln e g o  z M a x e ra  F r i ­
s c h e m , G u e n th e re m - G ra s s e m  i 
E u z e n e m  K o g o n e m  na cze le .

R e p u b lik a  F e d e ra ln a  — c z y ta m y  
w  je d n y m  z fr a g m e n tó w  k s ią ż k  
„S .O .S . — F r e ih e i t  i n  D e u ts c h la n d ' 
— z n a jd u je  s ię  z n ó w  n a  d ro d z e  do 
o a ń s lw a  a u to ry ta ty w n e g o ,  k tó re  w  
k a ż d y m  ze s w o ic h , o b y w a te l i  -d o ­
p a t r u je  s ię  n ie o m a l z a g ro ż e n ia  d la  
sw e g o  b e z p ie c z e ń s tw a . P o d  p re ­
te k s te m  z w a lc z a n ia  " t e r ro r y z m u  w y  
d a je  o n a  c o ra z  to  n o w e  u s ta w y ,  
u z b ra ja  p o l ic ja n tó w  w  c o ra z  g ro ź ­
n ie js z a  b r o ń ,  p o z w a la  F e d e ra ln e ­
m u  U rz ę d o w i K r y m in a ln e m u  i 
fu n k c jo n a r iu s z o m  S łu ż b y  O c h ro n y  
K o n s t y tu c j i  na  s z p ie g o w a n ie  c o ra z  
lo  w ię k s z e j l ic z b y  lu d z i.  W s z y s tk ie  
te  p rz e d s ię w z ię c ia , m a ją  je d n ą  ce. 
ch ę  w s p ó ln ą : n ie  p r z y c z y n ia ją  s it 
do  b a r d z ie j s k u te c z n e g o  z w a lc z a ­
n ia  t e r r o r y z m u  le c z  s z s h la ż u  i  z- 
s tra s z e n ia  b a r d z ie j k r y ty c z n ie  n a ­
s ta w io n y c h  o b y w a te l i .

Z podobizną kobiety...,

kowa moneta dolarowa

O N C Z Y Ł Y  s ię  M ię d z y n a r o -  —  N ie  m a r tw  s ię , za g o d z in ę  bę - 
i j r  d o w e  T a r g i  M a s z y n o w e , k o ń -  d z łe  n a s tę p n y .

c z y ł s ię  m ó j  k r ó t k i  p o b y t  w  P o p a tr z y łe m  z n ie d o w ie rz a n ie m  
a m  B r n ie .  R a ze m  z J irz ń m  p rz e -  n a  ro z k ła d  lo tó w  R z e c z y w iś c ie , 

m ie rz a łe m  s p a c e ro w y m  k r o k ie m  k a ż d e g o  d n ia  je s t  d z ie s ię ć  re js ó w  
s ta re  b r n e ń s k ie  ś ró d m ie ś c ie .  D o  z B r n a  d o  P ra g i N o  ta k . w rz e -  
o d ja z d u  a u to b u s u  n a  lo tn is k o  b y ło  s ie ń  — m ie s ią c  ta rg ó w  A  je s ie n ią  
je szcze  s p o ro  cza su  z im ą ?  T r o c h ę  m n ie j ,  a le  i  ta k  d o -

— M n jp  „ i i  w k ta n p c w p  w in a  — s ta te c z n ie  d u żo . b y  bez p ro b le m u  
z a o ro o o  * o w a ł J ? r J  d o s ta ć  s ię  s z y b k o  d o  s to l ic y

Z a t rz y m a l iś m y  “ ę p rz e d  re s ta u r a -  S ie d l iś m y  w  p r z y tu ln e j  k a w ia re n -  
c ją  S ta ła  ta m  w ie lk a  b e c ik a  ™  ?
D ie rw s z e e o  w in a  z te g o ro c z n y c h  r o d z im e j  k o m u n ik a c j i  lo tn ic z e j .  A  
w ™ < , n SO » r  m i y i “  W le a a ią l .a p f,™ . b o  to  je g o  d a l « -

g S S g g -  S i f S a eC? V y $ i & -  c K & 4 ? w a = k i e  L a n ie  L o t n ie «  
S . w e f ^ s i L m i r  ¿ e g n a l l r  Brno. 's,tn ie*  ?

N ie  o p o d a l s ta ła  d ru g a  ta k a  b e cz - j5ie 'T. w  JL0,..??«!18

— ' Sa te r a r  r tn i h n rć a k a  ta k ie  L ic z b y  ja k  to  l ic z b y  —  m a ją  
w f ae " w , e  -  t lu m a e z y .  « .

£ 53
w e n tu a ta e  k o s z ty  są d o w e  i  b o n o - 1 o d  d z ie s ię c iu  m in u t  s z y b o w a ł w  g j .  a £ * , £ 5 £ r  b S M K S J .  S ° « £

le  r o z w i ja  k o m u n ik a c ję  w e w n ę trz n ą . 
C z te rn a ś c ie  m ia s t d y s p o n u je  lo t ­
n is k a m i i  s o o rą  l ic z b ą  c o d z ie n -

s tro n ę  P ra g i.

Gsraz więcej dzieci
ginie b e z  wieści

LONDYN PAP. W prasie bry wiadomości o zaginionych bez 
tyjskiej często pojawiają się wieści dzieciach. Obecnie trwa- 

J ją poszukiwania 14-letniej roz-

Bejrut nadal 
w ogniu

BEJRUT PAP. W  Bejrucie 
walki nie ustają. W poniedzia­
łek rano we wschodniej części 
miasta trwała wymiana ognia 
między oddziałami arabskiego 
korpusu bezpieczeństwa a siła­
mi prawicy libańskiej. Rzecz­
nik sił konserwatywnych zako­
munikował, że zamierzają one 
przejść z operacji defensyw­
nych do zakrojonych na szero­
ką skalę działań, mających na 
celu wyparcie oddziałów syryj­
skich z Libanu.

Odnaleziono 
dwa rękopisy

walców Glicpina
P A R Y Ż  P A P . N ik t  n ie  sp o d z ie ­

w a ł s ię , że o d n a le z io n e  na  ood 
da szu  P a ła c u  w  T h o i r y ,  40 k m  na 
za c h ó d  o d  P a ry ż a , s k r z y n ie  i w o r ­
k i  z a w ie ra ją  p o n a d  p ó ł to n y .,  bez 
c e n n y c h * -  d o k u m e n tó w  h is to r y c z ­
n y c h ,  z k t ó r y c h  w ie le  r z u c a  n o w e  
ś w ia t ło  n a  d z ie je  F r a n c j i .  W ś ró d  
d o k u m e n ta c j i  z n a jd u je  s ię  m  in . 
•D -ryw atna k o re s p o n d e n c ja  k r ó ló w  
f r a n c u s k ic h ,  p o c z y n a ją c  od  F i l ip a  I 
P ię k n e g o , s p ra w u ją c e g o  w ła d z ę  w  
w ie k u  X I I I  d o  N a p o le o n a  I.

D o  r ó w n ie  c e n n y c h  d o k u m e n tó w  
z a l ic z y ć  w y p a d a  B u l le  p a p ie ż y  K le  
m en sa  X I V  1 U rb a n a  I I I ,  d a le j k o  
d o w a n e  r a p o r t y  n a jw ię k s z e g o  ze 
s z p ie g ó w  L u d w ig a  X V ,  k a w a le ra  
E o n , w re s z c ie  l i s t y  d o ty c z ą c e  re ­
w o lu c j i  a m e ry k a ń s k ie j  p isa n e  
p rz e z  B e n ja m in a  F r a n k l in a ,  T h o ­
m asa J e f fe rs o n a  ł  g e n . M a r ę  Jo -

ph e  de  L a f : y e l t e ’ a. O d n a le z io n o
W A S Z Y N G T O N  P A P . P o  S e n a c ie  ć w ie r ć d o la r ó w k a  1 t r z y k r o tn ie  lż e j  i ta k ż e  2 r ę k o p is y  w a lc ó w  C h o p in a  

r ó w n ie ż  Iz b a  R e p re z e n ta n tó w  za - sza o d  s re b rn e g o  d o la ra , k tó re g o  I d o ty c h c z a s  b łę d n ie  o d tw o r z o n y c h  
a p ro b o w a ła  p ro p o z y c ję  w p ro w a d z ę  e m is ja  zo s ta ła  w s tr z y m a n a  w  1935 1 • •
n ia  d o  o b ie g u  n o w e j  m o n e ty  o w a r  r o k u .
to ś c ł  je d n e g o  d o la ra . Z n a jd z ie  
n a  n ie j  o o  r a z  p ie rw s z y  w  h is to r n  
U S A  p o d o b iz n a  k o b ie ty ,  je ś l i  n ie  
l ic z y ć  u s k r z y d lo n e j  p o s ta c i k o b ie -  I 
c c ;  s y m b o liz u ją c e j  w o ln o ś ć  N a  • 
a w e rs ie  n o w e j d o la r ó w k i  p rz e d s ta ­
w io n o  S u sa n  A n th o n y ,  z n a n ą  a m e  | 
r y k a ń s k ą  s u f ra ż y s tk ę  z k o ń c a  u b . i 
w ie k u ,  z m a r łą  w  1906 r o k u ,  n a  14 i 
l a t  p rz e d  z w y c ię s tw e m  j e j  s p r a w y  ; 
( r a t y f ik a c ja  19 p o p r a w k i  d o  " K o n -  i 
s t y t u c j i  U S A , p r z y z n a ją c e j , k o b ie -  i 
to m  p r a w o  g ło s u ). R e w e rs  u p a ­
m ię tn ia  p ie rw s z e  lą d o w a n ie  na 
K s ię ż y c u  a m e ry k a ń s k ic h  a s t ro n a u ­
tó w  w  1969 r .  D o ty c h c z a s  z g o d n ie  
z t r a d y c ją  na  w s z y s tk ic h  a m e ry . 
k a ń s k ic h  m o n e ta c h  b y ły  w iz e r u n k i  
p r e z y d e n tó w  U S A  — je d y n y m  w y ­
ją t k ie m  je s t  B e n ja m in  F r a n k l in .

P o p o d ii .s a n iu  u s ta w y  p rze z  p r  
z y d e n ta  U S A . w  p o ło w ie  p rz y s z łe ­
g o  r o k u  z o s ta n ie  w y b i ta  p ie rw s z a  
p a r t ia  500 m in  n o w y c h  m o n ę : 
O c z y w iś c ie  b a n k n o t  d o la r o w y  po  j 
z o s ta n ie  n a d a l w  o b ie g u . M in is te r  1 
s tw o  S k a rb u  p o s ta n o w iło  je d n a k  : 
n e  d r u k o w a ć  n o w y c h  b a n k n o tó w  
k ie r u ją c  s ię  w z g lę d a m i o s zczę d n o  1 jjff 
s e to w y m i.  M o n e ta  je s t  z n a c z n ie  j

y c h
p a m ię c i p rz e z  je d n e g o  z u c z n ió w  

c o m p o z y to ra .

nosicielki gazet — Ganette Ta­
tę, która zniknęła nagle w ta­
jemniczych okolicznościach i od 
kilku tygodni nie daje znaku 
życia.

JAK wykazują statystyki, licz 
ba zaginionych dzieci wzrosła 
w W. Brytanii w roku bieżą­
cym o ok. 20 proc. Najwięcej 
ginie dziewcząt w wieku do 18 
lat. Poszukiwania zaginionych 
stanowią duży problem. Według 
liczb podanych przez Scotland 
Yard, w samym Londynie zgi­
nęło w ub. roku ponad 6 tys. 
osób, tj. o 1 200 więcej niż w 
roku poprzednim. Wśród zagi­
nionych znajdowało się ponad 
800 dzieci do 14 lat i ponad 3 
tys. dziewcząt i chłopców w 
wieku 14— 17 lat.

W ię k s z o ś ć  z n ic h  z n a le z io n o  dość 
iz y b k o , b ą d ź  s a m i p o w r ó c i l i  do  

d o m ó w . W ie lu  je d n a k  z n ik n ę ło  bez 
ś la d u . C zęs tą  p rz y c z y n ą -  u c ie c z e k  
są k ło p o ty  n a tu r y  „ s e r c o w e j” , n ie  
p o ro z u m ie n ia  w  d o m u  i  w  sz k o le .

P o d  k o n ie c  r o k u  1977 z l ic z b y  p o ­
n a d  6 ty s .  z a g in io n y c h  w  L o n d y n ie ,  
378 n ie  z o s ta ło  o d n a le z io n y c h ,  w  ty m  
133 d z ie w c z ą t i c h ło p c ó w  w  w ie k u  
14—17 la t .  N ie  b r a k u je  i  ta k ic h  
p r z y p a d k ó w  ja k  n a s tę p u ją c y : 
p rze z  14 la t  ro d z ic e  n ie  m ie l i  ż a d ­
n y c h  w ie ś c i o  s y n u , k t ó r y  w y ­
szed ł z d o m u  i  n ie  w r ó c i ł .  D o p ie ­
ro  je g o  o o w tó r n e  z n ik n ię c ie  — gd y  
w  p o d o b n y  sp o s ó b  o p u ś c i ł  żon ę  i  
d w o je  d z ie c i, n a p r o w a d z iło  r o d z i­
c ó w  na  je g o  ś lad .

Turcja

Zabójstwo 
¿orty i córki

sinbasadora Austrii

t r w a ls z a  n i t  b a n k n o - ty , co  r o c z n ie ! 
p r z y n ie s ie  o szc z ę d n o ś c i o k  17 m in  |  
d o i.  n j  k o s z ta c h  e m is j i.  N o w a  d o  I 
l a r ó w k a  Jest n ie c o  w ię k s z a  n iż  ‘

W IE D E N  P A P . Ż o n a  a m b a sa d o ­
ra  a u s t r ia c k ie g o  w  T u r c j i  5 5 - le tn ia  
o a ń i V e re n a  L a u b e  o ra z  je g o  c ó r .  
k a ,  3 0 - le tn ia  A n d re a  L a u b e  zos ta ­
ł y  w  s o b o tę  ś m ie r te ln ie  p o s tr z e lo ­
n e  p rz e z  u z b ro jo n e g o  T u r k a .  O b y .  
d w ie  k o b ie ty  o p a la ły  s ię  n a  p la ż y  
n ie d a le k o  m ie js c o w o ś c i F e th iy e  
n a d  M o rz e m  Ś ró d z ie m n y m , g d y  
o o d s z e d ł d o  n ic h  ja k iś  m ę ż c z y z n a , 
p o w ie d z ia ł k i l k a  s łó w  p o  tu re c k u  
i  o d d a ł d w a  s t r z a ły .  J e d e n  s tr z a ł 
- p o w o d o w a ł n a ty c h m ia s to w ą  ś m ie rć  
ż o n y  a m b a s a d o ra , d r u g i  c ię ż k o  z ra  
n i  je g o  c ó r k ę ,  k tó r a  z m a r ła  w  
- z p i tą lu  w  n o c y  z s o b o ty  n a  n ie ­
d z ie lę . P r z e b y w a ją c y  ra z e m  z o -  
ń y d w ie m a  p a n ia m i n a  p la ż y ,  19 -le t 
n i k r e w n y  z d o ła ł o b e z w ła d n ić  za . 
b ó jc ę . W ła d z e  lo k a ln e  tw ie r d z ą ,  że 

a je g o  c z y n e m  n ie  k r y ją  s ię  m o ­
w y  p o l i ty c z n e .

A m b a s a d o r  A u s t r i i  H e in z  L a u b e , 
p r z y b y ł  n a ty c h m ia s t  d o  F e th iy e .  
'V p o n ie d z ia łe k  z w ło k i  t o n y  i cör- 

i  a m b a s a d o ra  z o s ta n ą  s a m o lo te m  
- z e w ie t io n e  do  A u s t r i i .  P re z y d e n t 

JUGOSŁAWIA. Dubrownik — perła Adriatyku i najpięk-1 T u r c j i  F a h r i  K o r u t u r k  i  p r e m ie r  
niejsze miasto Dalmacji —  jest corocznie od wiedzany przez I E c e v it  p rz e s ia l i  depesze
tysiące turystów. (Pot.: CAF-M atiszewsM)' i

n y c h  p o łą c z e ń , M ia s ta  m a ją  p o łą ­
cz e n ie  ze s to lic ą ,  co  z ro z u m ia łe ,  a le  
i  m ię d z y  sobą. n p . K a r lo v e  V a r y  —
— B  B y s t rz y c a , n a w e t  p r z y  n ie ­
w ie lk ic h  o d le g ło ś c ia c h  n p  B r n o —
—H o le s z o v

C z y  to  je s t  o p ła c a ln e ?  C z y  są - 
lo lo t y  n ie  la ta ją  o u s te ?  N ie . L in ie  

k r a jo w e  są o b s łu g iw a n e  p rz e d e  
w s z y s tk im  m a s z y n a m i ś re d n ie g o  
za s ię g u  „ T u r b o le t ”  i Jak-40. z a b ie ­
r a ją c y m i 20—40 p a s a ż e ró w . S to ­
s o w a n e  są ró ż n e g o  r o d z a ju  u lg i  
B i le t  w  o b ie  s t r o n y  ( o o w r o tn y )  je s t 
ta ń s z y , n iż  d w a  b i le t y  k u p o w a n e  
o s o b n o . W  d n i  w o ln e  o d  p r a c y  s to ­
so w a n a  je s t  t a r y f a  r e k r e a c y jn a  ze 
z n iż k a m i w z ra s ta ją c y m i w  m ia rę  
w z ro s tu  o d le g ło ś c i.  N p . w  w o ln ą  
s o b o tę  b i le t  z P ra g i d o  K o s z y c  je s t 
ta ń s z y  o  60 k o r o n  

Z n o w u  k i l k a  l ic z b .  O b sza r C ze­
c h o s ło w a c ji  p o k r y t y  je s t  22 w e ­
w n ę t r z n y m i l in ia m i  lo tn ic z y m i.  Z  
k o m u n ik a c j i  s a m o lo to w e j k o r z y s ta  
c o  9 s ta ty s ty c z n y  C z e c h o s ło w a k .

Z a d u m a łe m  s ię  n a d  s z k la n e c z k ą  
b ia łe g o  w in a .. .

N a  lo tn is k u  k r a jo w y m  W a rs z a - 
w a -O k ę c ie  o d p r a w io n o  m n ie  z 
k w i t k ie m  J e d y n y  p o p o łu d n io w y  
s a m o lo t d o  S zcze c in a  ju ż  o d le c ia ł,  
n a s tę p n y  b ę d z ie  d o p ie ro  ra n o  Cóż, 
s k o ń c z y ł s ię  sezo n  tu r y s t y c z n y  — 
p o w ie d z ia ła  k a s je r k i  w z ru s z a ją c  
r a m io n a m i.  J .  J A S

J. Carter
daje przykład...
J IM M Y  C A R T E R  p o s ta n o w ił na 

w io s n ę  p rz y s z łe g o  r o k u  z a in s ta lo ­
w a ć  w  z a c h o d n im  s k r z y d le  B ia łe g o  
D o m u  ze s p ó ł b a te r i i  s ło n e c z n y c h ,-w  
c e lu  w y k o r z y s ta n ia  e n e r g ii  s o la r -  •" 
n e j  d o  o g rz e w a n ia  w o d y  na  p o trz e  
b y  G a b in e tu  O w a ln e g o  p re z y d e n ta , 
k u c h n i  i  in n y c h  p o m ie szcze ń  o ra z  
c e n tr u m  p ra s o w e g o . K o s 2 t z a in s ta ­
lo w a n ia  k o le k to r ó w  s ło n e c z n y c h  o 
p o w ie r z c h n i 1820 m  k w .  w y n ie s ie  
o k .  24 ty s .  d p i.  In w e s ty c ja  ta  po - 
z w o l i  na  zao szczę d ze n ie  r o c z n ie  
1000 d o i.  n a  w y d a tk a c h  n a  o le j  o  pa 
ło w y .  N a w e t  p r z y  ro c z n y m  w z ro ś ­
c ie  k o s z tó w  p a l iw  o 5 p ro c ., in s ta ­
la c ja  n ie  z a m o r ty z u je  s ię  w  p la ­
n o w a n y m  o k r e s ie  e k s p lo a ta c j i  20 
la t .  Z d a n ie m  C a r te ra , ( w s p o m n ia n e  
m a r g in a ln e  z y s k i n ie  są je d n a k  
n a jw a ż n ie js z e  w  ty m  p rz e d s ię w z ię ­
c iu .  C a ły  p r o je k t  b o w ie m  m a z a ­
c h ę c ić  u ż y t k o w n ik ó w  e n e r g ii  do 
p ó jś c ia  w  ś la d y  p r e z y d e n ta  i  do  
ra c jo n a ln ie js z e g o  k o r z y s ta n ia  z 
„ k u r c z ą c y c h  s ię ”  s u r o w c ó w  e n e rg e  
ty c z n y c h ,  t a k ic h  ja k  ro p a  n a f to ­
w a . Z  d r u g ie j  s t r o n y  p o d k re ś la  
s ię , że p rz e c h o d z e n ie  z t r a d y c y j ­
n y c h  ź ró d e ł e n e r g ii  na  n ie k o n w e n  
c jo n a ln e  p r z y n o s i z n a c z n e  k o r z y ś c i 
w  p o s ta c i m n ie js z e g o  z a n ie c z y s z c z e ­
n ia  s p a l in a m i ś ro d o w is k a  n a tu r a l ­
n e g o . A d m in is t r a c ja  d e m o k r a ty c z n a  
n o s i s ię  n a w e t  z z a m ia re m  o b ję c ia  
o só b  k o r z y s ta ją c y c h  z n o w y c h  ź ró ­
d e ł e n e r g ii  u lg a m i p o d a tk o w y m i.

Milioner 
przez pomyłkę

W A S Z Y N G T O N  P A P . P o l ic ja  a -  
m e r y k a ń s k a  z n a la z ła  s ię  w  n ie  
la d a  k ło p o c ie ,  b o w ie m  ju ż  od 
t r z e c h  m ie s ię c y  s t r a ż n ic y  p r a w a  w  
U S A  n ie  są w  s ta n ie  o d n a le ź ć  n ie ­
ja k ie g o  A r n ie  R is to l la  z L o s  A n ­
ge le s , k t ó r y  z p o w o d u  b łę d u  p o p e ł­
n io n e g o  p rz e z  u r z ę d n ik ó w  b a n k u  
k a l i f o r n i js k ie g o  s ta ł s ię  m il io n e ­
re m . A  s ta ło  s ię  t o  ta k .  N a  r a c h u ­
n e k  R is to l la  w p is a n o  p r z y p a d k ie m  
m i l io n  d o la r ó w .  P rz e d  o k ie n k ie m  
b a n k o w y m  p e te n t  n ie  s t r a c i ł  g ło ­
w y .  B e z  w y r z u tó w  s u m ie n ia  z g a r ­
n ą ł  p a c z k i z ie lo n y c h  b a n k n o tó w  do  
s w o je j  te c z k i  i  t y le  g o  b y ło  w id a ć . 
K ie d y  p o l ic ja  p r z y b y ła  -do m ie s z ­
k a n ia  „ m i l i o n e r a ”  n ie  z a s ta ła  ta m  
ż y w e j  d u s z y  W e d łu g  ś w ia d e c tw  
s ą s ia d ó w  R is to l ł  p o  p o w ro c ie  z b a n  
k u  n ie d łu g o  z a b a w i ł  w  d o m u . W z ią ł 
rz e c z y  n a jn ie z b ę d n ie js z e  l  o c z y w i­
ś c ie  m i l io n ,  i  u d a ł  s ię  w n ie  z n a ­
n y m  k ie r u n k u .
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„P raw dziw a cnota.

Odpowiadają
na krytyką

N IE  TRZEBA PR ZEPUSTKI S zcze c in . —  S ta r g a rd  —  R u n o w o  
B o m . D y s p o z y to ro m  tym . o b n iż o n o  

—  W Z W I Ą Z K U  *  n o ta tk ą  pt. „ Z  o 50 p ro c . p re m ię  r e g u la m in o w ą  za 
■ p rze pu stką  d o  w e te r y n a rz a ” . W o je -  je d e n  m ie s ią c . Z w ró c o n o  te ż  u w a -  
w ó d z k i  Z a k ła d  W e te r y n a r i i  o d d z ia ł gę s łu ż b o w ą  z o s t rz e ż e n ie m , że za 
te re n o w y  w  S z c z e c in ie  k o m u n ik u -  p o d o b n e  n ie d o c ią g n ię c ia  w  p rz y s z ­
łe , ż e  g o d z in y  u rz ę d o w a n ia  t j .  £>sci b ę d ą  u k a r a n i  d y s c y p l in a rn ie .

{» rz y ję c ia  m a ły c h  z w ie r z ą t ,  n ie  u -  S to s u n k o w o  ła g o d n e  s a n k c je  z a s to -  
e g ły  z m ia n ie  w  L e c z n ic y  d la  Z w ie  *> w a n o  d la te g o , że w s z y s c y  z a in te -  

r z ą t  w  S z c z e c in ie  p r z y  u l .  O s tra -  re s o w a n i d y s p o z y to r z y  są p ra c o w -  
•w ic k ie j.  n itk a m i s u m ie n n y m i,  z d łu g o le tn im

P r z y ję c ia  o d b y w a ją  s ię  © o d z ie ń -  s ta ż e m  p r a c y  i  d o  o s ta tn ie g o  czasu  
n ie  (o p ró c z  d n i  ś w ią te c z n y c h ),  w  c ie s z y l i  s ię  d o b r y m i w y n ik a m i  w  
g o d * . o d  9 d o  12 i  o d  g o d z . l i i  d o  p r a c y .  . . . .
19 z  w y łą c z e n ie m  s o b ó t i  d n i  ś w ią -  P rz e s y ła ją c  p o w y ż s z e  w y ja ś n ie n ie  
to c z n y c h . W  w y p a d k a c h  n a g ły c h , P o m o rs k a  D O K P  tą  d ro g ą  u p r z e j-  
w y m a g a ją c y c h  n a ty c h m ia s to w e j  k i -  m *e p rz e p ra s z a  w s z y s tk ic h  p o d ró ż -  
te r w e n c j i  le k a rz a  ( ja k  c ię ż k ie  p o ro  D y c h  z  te g o  p o c ią g u .
d y ,  z ła m a n ia  k o ń c z y n  l i p . )  le k a rz  
d y ż u r n y  u d z ie la  p o m o c y  p rz e z  ca ­
łą  d o b ę .

P o d a n a  w  „ K u r ie r z e ”  w ia d o m o ś ć  
z o s ta ła  u d z ie lo n a  p ra w d o p o d o b n ie  
p rz e z  o s o b y  b łę d n ie  o d c z y tu ją c e  in ­
f o r m a c ję  w y w ie s z o n ą  n a  ta b l ic y  
p r z y  L e c z n ic y  d la  Z w ie r z ą t ,  a lb o  
te ż  n ie  u p o w a ż n io n e  o s o b y  u d z ie l i ­
ł y  te le fo n ic z n ie  b łę d n y c h  łn fo r m a -  
e j i -

K ie r o w n ik  
le k .  w e t .  A n to n i  B o g d a n  Ż A L

O D  R E D . O o g r a n ic z e n iu  g o d z in  
p r z y ję ć  w  le c z n ic y  in fo r m o w a l i  r e ­
d a k c ję  l ic z n i  C z y te ln ic y ,  a f a k t  te n  
p o tw ie r d z i ła  n ie  z n a n a  n a m  z na 
z w is k a  p r a c o w n ic a  le c z n ic y ,  d< 
k t ó r e j  te le fo n o w a l iś m y .

ZA M IA S T LURY  
„NAPAR KAWOWY"?

—  W  N A W IĄ Z A N IU  d o  a r t y k u łu  
p t .  „ R o z w a d n ia n ie  c z a r n e j k a w y ” , 
p io n  g a s t r o n o m ii W S S  „ S p o łe m ” , 
u z n a ją c  za sa d n o ść  k w e s t io n o w a n ia  
s to s o w a n y c h  w  n ie k tó r y c h  k a w ia r ­
n ia c h  r e c e p tu r  o ra z  p a rz e n ia  k a w y  
in fo r m u je ,  że w  c e lu  p o p r a w y  s y ­
t u a c j i  p o d ję to  o d p o w ie d n ie  d z ia ła ­
n ia .  M ię d z y  in n y m i  z o b o w ią z a n o  
k ie r o w n ic t w o  p o d le g ły c h  n a m  p la ­
c ó w e k  d o  o fe r o w a n ia  k o n s u m e n to m  
u ro z m a ic o n e g o  a s o r ty m e n tu  n a p a ­
r ó w  k a w o w y c h  z u w z g lę d n ie n ie m  
s to s o w a n ia  z ró ż n ic o w a n e j w ie lk o ś c i 
g r a m a tu r y  s u ro w c a , o d r ę b n y c h  
te c h n o lo g i i  p a rz e n ia , zw ła s z c z a  z 
u ż y c ie m  m n ie js z e j  i lo ś c i  w o d y . 
Z w ró c o n o  r ó w n ie ż  u w a g ę  n a  ś w ie ­
żość s u r o w c a  k a w y ,  sp o só b  je j  
z m ie le n ia  o ra z  u t r z y m y w a n ie  e k s ­
p re s ó w  d o  p a rz e n ia  w  p e łn e j s p r a w  
n o ś c i te c h n ic z n e j.

I n fo r m u je m y  je d n o c z e ś n ie , że po 
s p ra w d z e n iu  c e n  s p rz e d a n y c h  n a ­
p a ró w  k a w o w y c h  n ie  s tw ie r d z o n o  
n ie p r a w id ło  w o ś c  i

D y r e k to r  
d /s  g a s tro n o m i 
in ż . J .  M O S T O W IE C

PLANOW ANE  
W YŁĄ CZENIA

D O  D Y R E K C J I  Z a k ła d u  E n e rg e ­
ty c z n e g o  w  S z c z e c in ie  p rz e s ła l iś m y  
l is t  C z y te ln ik ó w  z O so w a  w  s p ra ­
w ie  p r z e rw  w  d o s ta w ie  e n e r g ii  e 
le k t r y c z n e j .  O to  w y ja ś n ie n ie :

„ Z G O D N IE  z p la n e m  r e m o n tó w  
n a  r o k  1973,' w  O s o w ie  p r z e p r o w a ­
d z a n y  je s t  o b e c n ie  r e m o n t  k a p i ta l ­
n y  s ie c i e n e r g e ty c z n e j 0,4 k V  o ra z  
m o d e r n iz a c ja  o ś w ie t le n ia  d ro g o w e ­
g o . D la  s k r ó c e n ia  cza su  p r z e rw  w y  
łą c z a  m y  d o s ta w ę  e n e r g ii  e le k t r y c z  
a e j  o b w o d a m i,  o g r a n ic z a ją c  czas 
t r w a n ia  p r z e rw  d o  n ie z b ę d n e g o  m i ­
n im u m  k o n ie c z n e g o  n a  r e m o n t  i  
w p r o w a d z e n ie  d o  r u c h u  w y re m o n ­
to w a n e g o  o d c  in k  a l i n  i-i. '

0  p rz e b ie g u  r e m o n tu  i  te rm in a c h  
p la n o w y c h  w y łą c z e ń  n a s z  p rz e d s ta  
w ic ie l  in fo r m o w a ł s o łty s a  o ra z  
.p rz e w o d n ic z ą c e g o  R a d y  Osie 
O so w a , w s k a z u ją c  k tó r e  o b w o d y  i  
n a  ja k  d łu g o  m a ją  b y ć  w y łą c z o n e . 
B u d o w a  d o d a tk o w y c h  u rz ą d z e ń  n a  
© k re s  t y c h  p r z e r w  je s t  b a rd z o  
k o s z to w n a , a  z a in s ta lo w a n e  u r z ą ­
d z e n ia  p o  z a k o ń c z e n iu  r e m o n tu  n ie  
b y ły b y  w y k o r z y s ta n e .

D y r e k to r
*  u p . m g r  ta * .  A .  K A R W O W S K I
g łó w n y  s p e c ja l is ta  d / t  r e m o n tó w
1 in w e s ty c j i

POMORSKA DOKP 
PRZEPRASZA

—  W  Z W I Ą Z K U  z  k r y t y c z n ą  n o ­
ta tk ą  p t .  „ W y w ie z ie n i ,  w  p o le ” , P o ­
m o r s k a  D O K P  w y ja ś n ia ,  że p rz e ­
p ro w a d z o n o  d o c h o d z e n ie  w  s p ra ­
w ie  b r a k u  s k o m u n ik o w a n ia  n a  s ta ­
c j i  S ta rg a x d  S z c z e c iń s k i w  d n iu  28 
l ip c a  b r .  p o c ią g u  ze S z c z e c in a  z 
p o c ią g ie m  r e la c j i  S ta r g a rd —C h o j ­
n ic e . D o c h o d z e n ie  w y k a z a ło ,  że  bez 
p o ś re d n ią  p rz y c z y n ą  o p ó ź n ie n ia  po  
c ią g u  n r  130 b y ły  r o b o ty  d ro g o w e  
i  e le k t r y f ik a c y jn e  n a  to r  ze n r  2 
o d  R e p to w a  d o  S ta r g a rd u .  W z w ią z  
k u  z ty m  r u c h  p o c ią g ó w  w  o b u  
k ie r u n k a c h  o d b y w a ł  s ię  po  to rz e  
n r  1 i  t o  b y ło  p r z y c z y n ą  k o m p lik a ­
c j i  r u c h o w y c h  1 o p ó ź n ie ń  p o c ią ­
g ó w . J a k  w ia d o m o ,  r o b o ty  e le k t r y  
f ik a c y jn e  p o s tę p u ją  s z y b k o  n a ­
p rz ó d , je d n a k  w y k o n y w a n e  są  p r z y  
je d n o c z e s n y m  p r o w a d z e n iu  ru c h u  
p o c ią g ó w , o g r a n ic z o n y m  z k o n ie c  z 
n o ś c i c z ę s ty m  z a m y k a n ie m  je d n e ­
go  7. to r ó w

M im o  to  w  o p is a n y m  p r z y p a d k u  
Is tn ia ła  w  S ta r g a rd z ie  m o ż liw o ś ć  
d o k o n a n ia  s k o m u n ik o w a n ia  p o c ią ­
g u  ze S z c z e c in a  z p o c ią g ie m  d o  
C h o jn ic .  N ie  d o s z ło  d o  te g o  n a  s k u  
t e k  b r a k u  p o r o z u m ie n ia  m ię d z y  
d y s p o z y to r a m i r u c h u  n a  o d c in k u

Z -c a  n a c z e ln e g o  d y r e k to r a  
m g r  in ż . M . S Z C Z E C K I

Po św ia to w ym  sefm ie o g ro d n ikó w

Więcej owoców dla konsumenta!
TEGOROCZNY Międzynaro­

dowy Kongres Ogrodniczy n- 
bradował w Australii — w 
Sydney. W  kongresie tym 
uczestniczyła polska delegacja 
pod przewodnictwem honoro­
wego członka Międzynarodowe­
go Towarzystwa Nauk Ogrod­
niczych —  we własnym kraju  
zwanego „czarodziejem sadów” 
— prof. dra Szczepana Pie­
niążka, który wygłosił referat 
wprowadzający na temat pro­
dukcji owoców w klimacie u- 
miarkowanym. Poprosiliśmy 
profesora o przedstawienie 
tendencji występujących w 
światowym sadownictwie.

Z SALI FILHARMONII

Publiczność wie, co lubi
WIELCE żałować powinni melomani, którzy nie wysłuchali w ze­

szłym tygodniu piątkowego lub sobotniego koncertu. Jak dotych­
czas był on najlepszy w obecnym jubileuszowym trzydziestym se­
zonie. Niezwykła jego atrakcyjność polegała na doborze programu 
(Koncert fortepianowy b-moll Potrą Czajkowskiego, Kaprys hiszpań­
ski Rimskiego-Korsakowa, Uwertura do opery „Rusłan i Ludmiła" 
Glinki) a wyjątkowo oryginalny pianista z USA Neal Larrabee 
ściągnął nań liczną publiczność. Nie tylko jednak program a zwłasz­
cza solista mają zasługę w wysokim pozornie występu. Po piąt­
kowym koncercie stwierdziłem, że od dawna nasza filharmoniczna 
orkiestra nie sprawowała sę  tak dobrze. Wydawać się mogło, że 
po prostu udało się jej, lecz sobotni koncert dowiódł, iż jednak nie 
był to przypadek.

W sezonie ubiegłym można było czasem odnieść wrażenie, że 
oględnie mówiąc, orkiestrze niekiedy nie bardzo chce się grać. W 
obecnym aż dz w bierze z jaką rzetelnością a nawet zapałem ze­
spół tworzy Muzykę. Pod wodzą Stefana Marczyka dwie perły mu­
zyki symfonicznej —  Uwertura Glinki i Kaprys hiszpański Rimsk e- 
go-Korsckowa —  lśniły różnorodnością barw i zaskakiwały zmia­
ną nastrojów. Okazało się też, że nasi filharmonicy potrafią wy­
starczająco zróżnicować stronę dynamiczną utworów. Popisowy dla 
orkestry Kaprys hiszpański został wykonany z wielkim tempera­
mentem, rzekłbym swadą, a starannie przygotowanym solom skrzy­
piec, harfy I klarnetu niewiele można by zarzucić. Na piątkowym 
występie dobrze powiodło sę  orkiestrze również w akompania­
mencie, zwłaszcza w drugiej części Koncertu Czajkowskiego (brawo 
flet); w sobotę towarzyszyła ona soliście nieco gorzej, podejrze­
wam jednak, że chyba część winy w tym względze przypisać na­
leży naszemu gościowi z USA.

Neal Larrabee znany jest od dawna szczecińskim melomanom 
jako świetny pianista. Istotnie, klawiatura nie ma dlań tajemnic, a 
jego technika może być oceniana wyłącznie w superlatywach. Moż­
na śmiało stwierdzć, że gra tak jak chce, a jest to największy 
komplement dla warsztatu wykonawczego wirtuoza. Posiada rzadką 
umiejętność zmuszania widowni do idealnej ale pełnej napięcd ci­
szy. Jego indywidualność budzi wśród publiczności żywe dyskusje. 
Potrafi też sugestywnie potrząsać grzywką (jak niegdyś Paderew­
ski grzywą) oraz prężyć się i giąć przy fortepbnie znakomicie imi­
tując na estradzie głębię przeżyć.

Popularny Koncert fortepianowy b-moll Czajkowskiego znalazł 
w nim dobrego wykonawcę. Przy słuchaniu zapominało s ę , że zaw­
sze sprawia on pianistom sporo kłopotu. Neal Larrabee potrakto­
wał go w sposób rozlewny i romantyczny a zarazem tak wyso­
ce indywidualny, że wybrałem się również na sobotni koncert, by 
sprawdzić o ile jest niekłamana i szczera jego interpretacja. Na 
plus można artyście zaliczyć ekspresję w nrejscach, w których ma­
ło kto jest w stanie ją wydobyć ze względu na trudności technicz­
ne, na minus —  niezliczoną ilość miejsc granych nby to sponta­
nicznie, lecz w gruncie rzeczy „pod publiczkę". Zwłaszcza w ieib- 
cietom jego talentu chciałbym przekazać spostrzeżenie, iż jego głę­
bokie „przeżywanie" prezentowało się niemal identycznie zarówno 
na piątkowym Jak i na sobotnim koncercie, co prowadzi do wnio­
sku, że jest świetnie wyreżyserowane. Roiło s'ę w koncercie od 
miejsc granych w sposób tak dowolny, że można pianiście zarzu­
cić brak artystycznego umiaru. Osobiśce rzecz biorąc utwór ten 
wydał mi się przydługi ze względu na przeładowanie ekspresją, 
biorącą górę nad prawidłowością tekstu. Dowolności rytmiczne, 
które nade wszystko lubi nasz gość, a także zdyszane niekiedy 
tempa sprawiały duże trudności akompaniującej orkiestrze zmuszo­
nej go po prostu gonić (co nawiasem mówiąc nieźle się jej udawa­
ło). Nie brak było jednak w utworze miejsc granych przepięknie, do 
których należała między innymi cała druga część koncertu.

Na brs artysta grał „Październik” z cyklu „Pory roku" kompozyc}' 
Neata Larrabee. Powszechnie wiadomo, że utwór ten napisał Czaj­
kowski, łecz sądzę, że gdyby rosyjski mistrz miał możliwość wy­
słuchania go w wykonaniu naszego gościa, nie przyznałby się do 
jego autorstwa. Śliczny ten prosty ; nastrojowy drobiazg został nie­
stety zniekształcony do granic możliwości, aczkolwiek, co trzeba 
przyznać, w sposób bardzo sugestywny. Za to świetne moim zda­
niem było wykonanie innego bisu —  Poloneza A-dur Chopina, któ­
ry w interpretacjsi naszych polskich luminarzy pianstyki brzmi nie­
zwykle dostojnie ale przeraźliwie nudno, a który u Neata wypadł 
świeżo • bezpośrednio.

Występował u nas pianista innego formatu i pokrpju —  Michał 
Władkowski, któremu zarzucałem zbytnią oschłość w grze. Neatowi 
Larrabee można wytknąć indywidualizm cokolwiek wybujały oraz 
częste przekraczanie granicy dobrego smaku w muzyce. Wyraźnie 
zbytnio Hołduje on publiczności; rzeczą w sc c e  dyskusyjną jest —  co 
lepsze. Wydaje się jednak, że publiczność zdecydowanie wypowie­
działa się za Neolem.

Jan GOłtZELANY

— CELEM kongresu — po­
informował nas profesor Pie­
niążek — było podsumowanie 
tendencji, decydujących o roz­
woju światowego ogrodnictwa. 
Jednym z najważniejszych pro­
blemów jest obecnie na całym 
świecie wydajność pracy w sa­
downictwie. D:cydujące zna­
czenie ma tu mechanizacja 
prac. Mówi sam za siebie fakt., 
że o ile w latach 1914— 1974 w 
krajach wysoko rozwiniętych 
produkcja pszenicy na jednego 
zatrudnionego w rolnictwie 
wzrosła 52 razy, to jabłek ty l­
ko 2,5 raza. Dzieje się tak d la - ' 
tego, że jabłka dalej zbiera się 
ręcznie... Można zmechanizować 
zbiór orzechów, w wielu wy­
padkach winogron, wiśni, śli­
wek. Niestety, nie ma jeszcze 
tak dobrych maszyn, przy po­
mocy których można by było 
zbierać owoce do celów dese­
rowych.

D U Ż O  M IE J S C A  w  to k u  o b ra d  
p o ś w ię c o n o  o c h r o n ie  r o ś l in  p rz e d  
c h o ro b a m i i s z k o d n ik a m i.  T u -  n a j ­
le p s z ą  d r o g ą  je s t in te g r a c ja  m e to d  
o c h r o n y  ro ś L n . g łó w n ie  c h e m ic z ­
n y c h  i b io lo g ic z n y c h .  W  A u s t r a l i i  
p o tw ie rd z o n o  z n a c z e n ie  b io lo g ic z ­
n y c h  m e to d  z w a lc z a n ia  s z k o d n ik ó w  
i  c h w a s tó w ; je s t  to  je d y n e  m ie js c e  
na  ś w ie c ie , g d z ie  p o s ta w io n o  s w e ­
go  r o d z a ju  p o m n ik  d la  o w a d a . 
P rz e d  la ty  w  A u s t r a l i i  z a c z ą ł m a ­
s o w o  p o ja w ia ć  s ię  n ie z w y k le  g ro ź ­
n y  d la  u p r a w  c h w a s t — o p u n c ja  
( g a tu n e k  k a k tu s a  u n a s  u p r a w ia n y  
ja k o  r o ś l in a  o z d o b n a  w  d o n ic z ­
k a c h ) , k tó r a  w  A u s t r a l i i  r o z p rz e -,  
s t r z ę p i ła  s ię  w  c ie p le js z e j c z ę ś c i.— 
ta k ,  że w  1925 r o k u  z a ję ła  p r a w ie  
30 m in  h a . N a  t y c h  te re n a c h  n ic  
in n e g o  n ie  ro s ło  i t y lk o  p o ja w i ły  
s ię  m a s o w o  ja d o w ite  w ę że . W  ty m  
s a m y m  r o k u  s p ro w a d z o n o  z A r g e n ­
t y n y  m o ty la  o  n a z w ie  C a c to b la s t is  
c a c to ru m  i w  1925 r o k u  w y p u s z c z o ­
n o  go  na te  o b s z a ry . P o 8 la ta c h  
o p u n c ja  zo s ta ła  z u p e łn ie  z n iszczo n a  
i  30 m in  h a  m o ż n a  b y ło  z n o w u  u -  
p r a w ia ć . W  1936 r o k u  z b u d o w a n o  
d la  u c z c z e n ia  m o ty la  b u d y n e k  w  
B o o o a rg a  z ta b l ic ą  „C a c to b la s t is  
M e m o r ia ł  H a l l ” .

- W SA DO W NICTW IE świat 
przechodzi na sady o drzewach 
karłowych, które szybko owo­
cują, a zbiór owoców jest o 
wiele łatwiejszy. Na kongresie 
poinformowano m. in. o wy­
hodowaniu karłowej odmiany 
brzoskwiń. Interesujące były

informacje o uprawie jabłek 
na Jawie, gdzie w klimacie 
tropikalnym rośnie ok. 2 min 
jabłoni. Drzewa dają łam plon 
dwa razy w roku; po zebraniu 
jabłek zrywa się ręcznie wszyst 
kie liście —  zabieg ten zastę­
puje nasze niskie temperatury 
i przełamuje okres spoczynku. 
Po 3— 4 tygodniach drzewa 
kwitną, a za cztery miesiące 
dojrzewają owoce.

Na kongresie poruszono po 
raz pierwszy sprawę amator­
skiej uprawy owoców i wa­
rzyw. Zdaniem uczestników, 
nauka winna przychodzić z 
pomocą amatorskiemu ogrod­
nictwu, które rozwija się w 
różnych krajach, m. in. w USA, 
gdzie coraz więcej tradycyj­
nych trawników w ogródkach 
przydomowych zmienia się w 
zagonki warzywne, przeplatane 
drzewami owocowymi.

(Interpress)

Już jesień...

(Fot. CAF-Rybczyński)

Tworzywo zamiast szkła
O  P O Ł O W Ę  lż e js z e  o d  s z k ła ,  20 

r a z y  b a r d z ie j  o d p o rn e  n a  p o ry s o ­
w a n ie  o d  p o d o b n y c h  tw o r z y w  je s t  
to ,  k tó r e  o p ra c o w a n o  o s ta tn io  w  
S G L  H o m a l i te  w  U S A . T w o r z y w o  
d a je  s ię  te ż  ła tw o  b a r w ić  w  m a ­
s ie  n a  ró ż n e  k o lo r y  i  o d c ie n ie  i 
m oże  b y ć  p ra s o w a n e  n a  s o c z e w k i 
o k u la r ó w ,  o b ie k ty w ó w  fo to g r a f ic z ­
n y c h  i tp .  G łó w n y m  je g o  s k ła d n i­
k ie m  je s t  w ę g la n  a l l i lo k s y e ty łe n o -  
'*• y-

Komputer na pszenicznym polu

Pogoda -  zbiory -  matematyka
w IN STYTU CIE Meteorolo­

gii Rolniczej w ZSRR skon­
struowano modele dynamiczne 
dla kultur rolnych. Mówi o 
nich kandydat nauk geogra­
ficznych Ole.g Sirotenko.

—  C O  R O K U  z m ia n y  p o g o d y  w y ­
w o łu ją  w a h a n ia  z b io ró w  k u l t u r  
r o ln y c h .  Z a  p o m o c ą  m o d e li  d y n a ­
m ic z n y c h  m o ż n a  b ę d z ie  b a r d z ie j 
p r e c y z y jn ie  p ro g n o z o w a ć  z b io ry .  
D y n a m ic z n y  m o d e l z a s ie w u  je s t  a l­
g o r y tm e m , d z ię k i  k tó re m u  za p o ­
m o c ą  E M C  m o ż n a  w y m o d e lo w a ć  
o b ra z  w z ro s tu  z a s ie w u  o d  w z e j-  
ś c ia  r o ś l in  d o  z b io ru .  P rz y  ty m  o- 
b lic z a  s ię  n ie  t y lk o  k o ń c o w y  p lo n , 
a le  ró w n ie ż  o k r e ś la  s ię  w ie lk o ś c i 
l iś c ia ,  ź d ić ła ,  k o r z e n ia ,  d y n a m ik ę  
z u ż y c ia  i  z a p o trz e b o w a n ia  w o d y  
o ra z  s k ła d n ik ó w  m in e r a ln y c h .  U d a ­
ło  s ię  o p is a ć  w p ły w  w a r u n k ó w  ś ro  
d o w is k a  na  ta k ie  p ro c e s y  f iz jo lo g i i  
r o ś l in ,  j a k  fo to s y n te z a , o d d y c h a n ie , 
z a p o trz e b o w a n ie  n a  s k ła d n ik i  m i ­
n e ra ln e , w z ro s t i r o z w ó j .  P rz y  o b ­
l ic z e n ia c h  u w z g lę d n ia  s ię  d z ie n n e  
z m ia n y  w a r u n k ó w  p o g o d o w y c h  — 
te m p e r a tu r y  i w i lg o tn o ś c i p o w ie ­
tr z a ,  p r o m ie n io w a n ia  s ło n e czn e g o  i 
o p a d ó w .

W y k o r z y s ta n ie  m o d e li  p o z w o li  na  
is to tn ą  p o p ra w ę  „ t a k t y k i ”  r o l n i ­
c z e j.  D z ię k i ic h  z a s to s o w a n iu  w y ­
ło n i ła  s ię  m o ż liw o ś ć  s to s u n k o w o  do  
k la d n e j  i lo ś c io w e j  o c e n y  p o g o d y . 
O c h ło d z e n ia  i  o c ie p le n ia , susze i 
g o rą c e  w ia t r y ,  deszcze i  p r z y m ro z  
k i  — w s z y s tk o  to  m o ż n a  o c e n ić  
r ó w n ie ż  w  k w in ta la c h  u z y s k a n e j 
lu b  s t ra c o n e j p r o d u k c j i  r o ln e j .

Z a  p o m o c ą  m o d e li  o b l ic z a  s ię  
d w a  w a r ia n ty  p lo n ó w  —  w  o p a r c iu  
o  fa k ty c z n e  d a n e  m e te o ro lo g ic z n e  
w  c ią g u  in te re s u ją c e g o  nas o k re s u

p r z y  ś re d n ic h  w a r u n k a c h  k l im a ­
ty c z n y c h  w  ty m ż e  o k re s ie .

R ó ż n ic a  p lo n ó w  je s t  „ c e n ą ”  o d ­
c h y le ń  p o g o d y  o d  n o r m y .  B a d a n ia  
n a u k o w c ó w  w y k a z a ły ,  że za p o m o ­
cą  ty c h  m o d e li  m o ż n a  s te ro w a ć  
m e lio r a c ją .  M o d e le  d y n a m ic z n e  p o ­
z w a la ją  n a  czę ś c io w e  z a s tą p ie n ie  
e k s p e ry m e n tó w  p o to w y c h  o b l ic z e ­
n ia m i n a  E M C . Z a  p o m o c ą  ty c h  
m o d e li  m o ż n a  b ę d z ie  p o n a d to  o c e ­
n ić  w p ły w  m o ż l iw y c h  n a tu ra ln y c h  
i  a n tro p o g e n n y c h  z m ia n  k l im a tu  n»  
p r o d u k c ję  r o ln ic z ą .

W  Z S R R  m o d e le  d la  p s z e n ic y , 
ję c z m ie n ia ,  z ie m n ia k a  i  t r a w  są 
ju ż  w y k o r z y s ta n e  w  p r a k ty c e .  P o ­
n a d to  s tw o rz o n y  z o s ta ł w ie lk i  m o ­
d e l „ g le b a —r o ś l in a —-a tm o s fe ra ”  <!« 
b a d a ń  te o r e ty c z n y c h  w  d z ie d z in ie  
a g ro m e te o r o lo g i i .  M o d e l te n  n ie  
m a  d o tą d  o d p o w ie d n ik ó w  n a  ś w ie -

W protezach na szczyt
B R Y T Y J S K IE M U  a lp in iś c ie .  c 

a m p u to w a n y c h  d o  p o ło w y  ł y d k i  no  
g a c h , u d a ło  s ię  o s ta tn io  z d o b y ć  
sz c z y t g ó r y  H u a s c a ra n  w  A n d a c h  
p e r u w ia ń s k ic h ,  w y s o k o ś c i 6 768 m . 
P rz e d  18 la t y ,  te m u  d z iś  3 7 - le tn ie -  
m u  u r z ę d n ik o w i,  N o r m a n o w i C ro m  
m e r , m u s ia n o  p o  w y p a d k u  k o le ­
jo w y m  a m p u to w a ć  o b ie  n o g i ł  o d ­
tą d  p o ru s z a  s ię  o n  n a  d w ó c h  m e ­
ta lo w y c h  p ro te z a c h . M im o  k a le c ­
tw a  z a p a l i ł  s ię  d o  w y s o k o g ó rs k ic h  
w s p in a c z e k . J a k o  p ie rw s z y  d o ta r ł  
na  s z c z y t H u a s c a ra n  n a  cz e le  8- 
o s o b o w e j w y p r a w y ,  k tó r ą  k ie r o ­
w a ł.  N ie  b y ł  to  je g o  p ie rw s z y  w y ­
c z y n  — u p rz e d n io  w s p ią ł  s ie  j u ż  na  
n a jw y ż s z e  a lp e js k ie  s z c z y ty  •— 
M o n t  B la n c  i  M a t te r h o rn .
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W CIĄŻ zbyt mało uwagi 
zwracamy na ludzi upra­
wiających działalność po­

zorną. Z  bliżej nie wyjaśnio­
nych powodów ludzie, wpra­
wiający grę w  pozory, grający 
z nami nawet dość bezceremo­
nialnie, umykają ciągle z pola 
społecznej obserwacji. Gdzieś 
się potrafią ukryć, gdzieś — je 
śli wymaga tego sytuacja — za 
dekować. Ludzi takich należy 
kwalifikować ostro i  — według 
mnie — trzeba ich zaliczyć do 
grona przedstawicieli „bohate­
ra negatywnego”.

Kim  jest ten gracz w pozory, 
jak go rozpoznać, czym szcze­
gólnym się wyróżnia, charakte­
ryzuje, jak działa?

Rozpoznać go łatwo. Każde 
bowiem zdrowe społeczeństico 
potrafi bezbłędnie rozpoznać 
tych wszystkich ludzi, którzy 
nie są szczerzy w? swoim postę­
powaniu. Łatwo ich rozpoznać, 
ponieważ dużo gadają a mało 
robią, względnie tylko gadają i 
nic nie robią.

Proszę m i wybaczyć, że nie 
będę przedstawiać kolejnych 
odmian gier w pozory i róż­
nych ich typów. W tym kon­
kretnym wypadku interesuje 
mnie to, co jest nowe, co zo­

stało jakby tylko podane spo­
łeczeństwu do wiadomości i  z 
czym władze państwowe pro­
wadzą ostrą walkę, a w  czym 
należy wesprzeć władze.

To „nowe” nazywa się „szli­
fowaniem papierów*\

Właśnie niedawno z egzem- 
plifikacją tego rodzaju praktyk

W „Polityce” przedstawicie­
le GUS, prezes i jeden z dy­
rektorów departamentu, broni­
li statystyki i je j wiarygodnoś­
ci, ale nie aż do tego stopnia, 
żeby namawiać do uńary bez­
krytycznej. Od dyrektora de­
partamentu dowiedzieliśmy się, 
że w  ub. roku GUS skierował 
— cytuję — „kilkaset wnios­
ków do kolegiów orzekających

@RA W
wystąpił miesięcznik „Wiado­
mości Statystyczne” — pismo 
Głównego Urzędu Statystycz­
nego. Czytamy tam: w 1977 ro­
ku wojewódzkie urzędy staty­
styczne przeprowadziły około 8 
tys. kontroli w zakładach pra­
cy i stwierdziły, że w 10 proc. 
sprawozdań zamieszczono dane 
niezgodne z dokumentacją pier 
wolną, a w  24 proc. sprawoz­
dań były błędy rachunkowe i 
logiczne.

Sprawa „szlifowania papie­
rów" wypłynęła też w wielu 
czasopismach — w „Perspekty­
wach”, w „Polityce", podczas

za oszustwa przy sporządzaniu 
sprawozdań". Prezes GUS na­
tomiast poinformował, a infor­
macja ta w kontekście tych kil 
kuset wniosków do kolegiów 
zasługuje na mocne podkreśle­
nie, że w trosce o wiarygodność 
informacji nadsyłanych przez 
instytucje i  przedsiębiorstwa 
istnieje ścisła współpraca z Naj 
wyższą Izbą Kontroli i Proku­
raturą Generalną. I  komentarz 
prezesa GUS: „dobrze wiemy, 
że przedsiębiorstwa zaintereso­
wane są w zawyżaniu swoich 
sukcesów i zaniżaniu swoich 
niepowodzeń".

Gryfowy Turniej Pięciu 41

Marianowo:
pokonywanie trudności
W IĘKSZOŚĆ mieszkańców 

gminy Marianowo w 
1945 roku stanowili kole­

jarze. Korzystali z dogodnego 
dojazdu do stacji węzłowej w  
Stargardzie, a swe niewielkie, 
dwu i Łrzyhektarowe gospodar 
stwa traktowali jako dodatek 
do podstawowego zajęcia. Więk 
szość z tych, którzy pozostali 
wierni gminie, znajduje się 
dziś w  wieku emerytalnym, al­
bo na rencie. W całej wsi mie­
szka raptem 4 rolników z praw  
dziwego zdarzenia, a nie brak 
tu również osób samotnych w  
podeszłym wieku, którym trze­
ba przyjść z pomocą.

Nie są to łatwe warunki dla 
podejmowania czynów społecz­
nych czy działań upiększają­
cych siedzibę Urzędu Gminne­
go. Tu nie wystarczy wypisać 
nakaz remontu elewacji czy uipo 
rządkowania ogródka i dopil­
nować jego wykonania. Trzeba 
się przede wszystkim bowiem 
zastanowić, czy adresat będzie 
w  stanie wykonać polecenie.

I  dlatego chyba dzisiejsze 
Marianowo można podzielić na 
dwie części. Jedną — wypiesz­
czoną i zadbaną, gdzie działa­
nia Urzędu Gminnego i posz­
czególnych mieszkańców przy­
niosły już należyte efekty. W 
drugiej — lad i porządek jest 
raczej mierny. Widać jeszcze 
sporo zaniedbań i usterek. Sa­
mi mieszkańcy jednak nie mo­
gą zadbać należycie o swoje 
otoczenie i muszą czekać na 
pomoc z zewnątrz.

Te trudności jednak nikogo 
nie załśmały. Jeśli podsumo­
wać bilans dokonań w ramach 
Gryfowego Turnieju Pięciu — 
jego wynik okaże się dodatni. 
Marianowo wyprzedziło bo­
wiem pięć współzawodniczących 
gmin na przeglądzie form 
amatorskiego ruchu artystycz­
nego, zdobyło pierwsze miejsce 
w konkursie wiedzy o regionie 
podczas zlotu ZSMP, a wieniec 
i korowód dożynkowy, który 
zobaczyliśmy podczas podsumo 
wania turnieju na maszewskim 
stadionie wzbudził u widzów i 
jurorów największe uznanie.

IM P O N U J Ą C E  są  ta k ż e  d o k o n a ­
n ia  g m in y  w  d z ie d z in ie  p o rz ą d k o ­
w a n ia  w s i i  e s te ty z a c j i.  P rz e d e  
w s z y s tk im  z m ie n io n o  w  c z y n ie  s p o  
łe c z n y m  n a w ie r z c h n ię  u l ic y  S ta r ­
g a r d z k ie j  ( g łó w n e j  a r t e r i i  M a r ia ­
n o w a ) . Z n ik ł y  s tą d  — p o d  g ła d k im  
d y w a n ik ie m  a s fa l tu  —  n ie ró w n e  k o

c ie  ł b y .  W y b u d o w a n o  ta k ż e  d ro g ę  
m ię d z y  M a r ia n o w e m  a C z a r n k o ­
w e m , co  je s t  o s ią g n ię c ie m  z n a c z ą ­
c y m , z w a ż y w s z y  j e j  d łu g o ś ć : 3,6 
k m .  O d n o w io n o  e le w a c je  8 b u d y n ­
k ó w ,  n a p r a w io n o  i  p o m a lo w a n o  
p ło ty  p r z y  15 o b e jś c ia c h . U p o rz ą d ­
k o w a n o  o to c z e n ie  G m in n e g o  O ś ro d  
k a  K u l t u r y ,  S p ó łd z ie ln i K ó łe k  R o l­
n ic z y c h  o r a z  p a w i lo n u  h a n d lo w e g o  
G S . P o s a d z o n o  5 t y s ię c y  ró ż , a 
p r z y  t e j  o k a z j i  p o w s ta ły  p ię k n e  
k lo m b y .

P rz e p ro w a d z o n o  p o n a d to  re m o n t  
i  z m o d e rn iz o w a n o  b o is k o  s z k o ln e . 
O b e c n ie  je s t to  p ię k n y  o b ie k t ,  p o ­
ło ż o n y  w  n a p r a w d ę  m a lo w n ic z y m  
z a k ą tk u  w s i. tu ż  o b o k  je z io ra .  N a ­
p r a w io n o  ta k ż e  w s z y s tk ie  u rz ą d z e ­
n ia  d o  z a b a w  w  o g r ó d k u  jo r d a n o w  
s k im ,  k t ó r y  o b e c n ie  p r e z e n tu je  s ię  
o  w ie le  ła d n ie j  n iż  p o d o b n e  o b ie k ­
t y  w  S z c z e c in ie .

N ie  w s z y s tk o  J e d n a k  Jeszcze w  
M a r ia n o w ie  w y g lą d a  ta k ,  ja k b y  te  
go  c h c ie l i  o jc o w ie  g m in y .  W p r a w ­
d z ie  w  SICR  p a n u je  w z o r o w y  p o ­
rz ą d e k  ( u tw a rd z o n o  t u  n a w e t  d r o ­
g i)  a n a p r z e c iw  b a z y  p o w s ta ł m in :  
h ip o d ro m  d la  s e k c j i  je ź d z ie c k ie j,  
a le  o b o k  t o r u  p rz e s z k ó d  d o s trz e c  
m o ż n a  p o rz u c o n e  w  b e z ła d z ie  n a ­
rz ę d z ia  r o ln ic z e  i  r d z e w ie ją c e  z b ió r  
n i k i  c y s te rn .  N a  n a b rz e ż u  je z io ra  
d w a  o ś r o d k i  r e k r e a c y jn o -w y p o e z y n  
k o w e , w y k o n a ły  w ie le  p ra c  p o rz ą d ­
k o w y c h ,  a le  ic h  w ła ś c ic ie le :  W P K M  
w  S z c z e c in ie  i  R e jo n o w e  P rz e d s ię  
b io rs tw o  G o s p o d a rk i K o m u n a ln e j  i 
M ie s z k a n io w e j ze S ta r g a rd u ,  p o czy  
n i l i  p e w n e  s ta ra n ia ,  b y  o d g ro d z ić  
d o s tę p  d o  je z io ra  d la  o s ó b  z  z e w ­
n ą tr z .  N a  p a r k a n ie  p o ja w i ła  s ię  n a

w e t  ta b l ic z k a :  „ W s tę p  w z b r o n io -

^Ź a ję c ie  c z w a r te g o  m ie js c a  w  G r y  
f o w y m  T u r n ie ju  P ię c iu  n ie  p o t r a k ­
to w a n o  w  M a r ia n o w ie  j a k  k lę s k i  
ż y w io ło w e j.  „ I n n i  b y l i  o d  n a s  le p ­
s i — m ó w ią  m ie s z k a ń c y . — N ie  
z n a c z y  t o  je d n a k  w c a le  b y ś m y  n ie  
m ie l i  sza n s  n a  z w y c ię s tw o  w  p r z y ­
s z ły m  r o k u .  W s z y s tk o  je s t  w  n a ­
s z y c h  rę k a c h ” . ( te n )

KO ÑCOW YM  obiektem w 
realizacji pierwszego etapu na­
szego największego giganta me­
talurgicznego — Huty „Kato­
wice” — jest walcownia duża. 
Zakład ten rozpoczął już pro­
dukcję, wytwarzając wyroby 
finalne, na które czeka wiele 
gałęzi naszej gospodarki m. in. 
budownictwo. Zakończenie bu­
dowy walcowni dużej nastąpi 
jeszcze w tym roku — montuje 
się dalsze potrzebne urządzenia, 
buduje drogi, układa rurociągi.

NA ZDJĘCIU: prace montażo­
we przy rurociągu energetycz­
nym w rejonie walcowni dużej. 
Roboty wykonują załogi Insta- 
lu Rzeszów.

(Fot. CAF-Seko)

Czy nie jest to „nowa" gra 
w  pozory?

Każdy rozumie, że istnieje u 
nas wielkie zapotrzebowanie na 
sukces, bowiem taka jest natu­
ra każdego człowieka — z Po­
lakiem włącznie. Co trzeba jed­
nak podkreślić jasno: nie ma 
zapotrzebowania na sukces za 
cenę prawdy. Słusznie więc 
władze państwowe ■— bo w  tym 
wypadku chodzi o połączone si­
ły Głównego Urzędu Staiystycz

Ciekawe, jakie pobudki skła­
niają niektórych ludzi do uprą 
wiania takiej działalności pozo- 
roioanej? Nie sądzę, aby auto­
rzy tych zawyżanych sukce­
sów i zaniżanych niepowodzeń” 
oraz ich bezpośredni zwierzch­
nicy nie uświadamiali sobie o- 
gromnego znaczenia statystyki 
w nowoczesnym państwie. Ten 
argument wykluczam, bo tacy 
niedouczeni to my nie jesteśmy. 
Myślę, że za tym upiększaniem

POZORY
nego, Najwyższej Izby Kontroli 
i Prokuratury Generalnej —  
starają się uchronić prawdę od 
nadużyć, a tym samym starają 
się przeszkodzić kolorowaniu 
rzeczywistości zakładowej. Na­
de wszystko godne poparcia 
jest i to, że GUS odwołał się 
do pomocy kolegiów orzekają­
cych. Takie praktyki są bo­
wiem szkodliwe społecznie, bo 
obok prób dezinformowania 
społeczeństwa, dezinformują 
również władze różnych szcze­
bli, utrudniając analizę proce­
sów ekonomicznych i podejmo­
wanie prawidłowych decyzji.

rzeczywistości zakładowej kry­
ją się właśnie ludzkie postawy. 
Jeden kombinuje sobie: i tak to 
zginie w  tłoku. Drugi myśli tro­
chę inaczej: kto będzie to czy­
tał? Trzeci idzie dalej: któż to 
sprawdzi? Prócz tego do głosu 
dochodzą jeszcze inne motywy 

*jak chociażby ten, że wszystko 
co złe, powinno zostać tajemni­
cą przedsiębiorstwa, a tylko do­
bre można wypuszczać za bra­
mę.

Do upiększania rzeczywistości 
w zakładach właśnie poprzez 
zawyżanie sukcesów i zaniżanie 
niepowodzeń należy podchodzić

z jeszcze większą dozą nieufnoś 
ci. To upiększanie służy niejed­
nokrotnie karygodnym wręcz 
celom: ukrywaniu niegospodar­
ności, marnotrawstwa, słabej 
dyscypliny. Bywa także .— o 
czym doskonale wiemy — że 
poprawianie statystyki służy 
działalności przestępczej.

Działalność pozorna zatem ma 
niejedno imię, niejedną postać, 
wyrasta z niejednego pnia. Ma 
zawsze jeden skutek: jest para­
wanem zasłaniającym prawdę, 
niekiedy tak doskonałym, tak 
szczelnym, że do odkrycia praw 
dy potrzebne są mechanizmy 
stosoioane przez wyspecjalizo­
wane kontrole, przez orgdna 
ścigania i majestat sądu.

Pomijając jednak tych, któ­
rzy działalnością pozorowaną 
chcą zasłonić swoje praktyki 
przestępcze — równie niebez­
pieczną społecznie grupą ludzi 
są ci, którzy działalnością pozo­
rowaną, zawyżaniem sukcesów, 
szlifowaniem papierów i sprawo 
zdań chcą się podlizać siooim 
zwierzchnikom i którzy mają 
nadzieję otrzymać jakąś nagro­
dę. Od strony moralnej zaś dzia 
łalność pozorowana to nic in­
nego, jak materializacja cyniz­
mu, dwulicowości, karierowi- 
czostwa, partykularyzmu t in­
nych podobnych cech

Jerzy KO CHAŃSKI
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—- Właśnie to. Kerro mówił m i kiedyś, że dawniej 
oznaczała zasłużony odpoczynek. Tutaj oznacza też 
odpoczynek, ostateczny. W społeczności, której jedy­
nym celem jest przechowanie ludzkich istnień przez 
kilkanaście, być może, pokoleń — ci, którzy nie biorą 
czynnego udziału w prokreacji i wychowywaniu po­
tomstwa, nie mają nic do roboty. To trwa już od po­
koleń i wszyscy są do tego przyzwyczajeni.

— Niektórzy jednak buntują się...
Dziewczyna patrzyła w  kąt pokoju. Milczała.
—  Jak oni wysyłają tych... skazańców? — spyta­

łem. — Mówiono mi, że od dawna nikt stąd nie był 
na Ziemi.

— Nikt stamtąd nie wrócił. Ale są automatycznie 
pilotowane wahadłowce, kursujące między tutejszym 
kosmoportem i orbitą okołoziemską. Kiedyś przewozi­
ły materiały do budowy i  wyposażania osiedli. Z  orbi­
ty pojemniki z deportowanymi wystrzeliwane są na 
Ziemię lądownikami, niezdolnymi powrócić z ładun­
kiem. Wszystko to odbywa się pod kierunkiem auto­
matów.

— Mogliby mnie tak wysiać. Nawet zależałoby mi 
na tym  — powiedziałem ściszając głos.

— Nie zrobią tego z żadnym z was — pokręciła 
wątpiąco głową. — Wiecteą, że dalibyście sobie radę, 
przy waszym doświadczeniu. Znacie Ziemię, nie tę 
dzisiejszą, ale zawsze... W as będą trzymać tutaj. O ile 
nie zaczniecie im  przeszkadzać.

— Im , to znaczy...? Radzie Ekspertów?
Uśmiechnęła się kpiąco.
— Rada! — powiedziała, wydymając wargi — to 

gromadka staruszków, przygłuchych i z daleko po­
suniętą sklerozą. Pozwolono im żyć, a oni za to f ir ­
mują swym autorytetem poczynania tej szajki...

—- Więc ktoś stoi za nimi?
— Tak się powszechnie uioaża, ale... nie należy o 

tym rozmawiać.
— Któż to więc, ci inni,
— Nikt nie wie nic pewnego. Ale to na pewno ci, 

którzy dają sobie dodatkowe przydziały pomieszczeń 
mieszkalnych, przedłużenia limitu dla swoich wujków  
i ciotek, zezwolenia na dzieci... Za wybitne zasługi, ma 
się rozumieć.

— ---------------------------  27 -------- -----------------------

Milczałem, zestawiając w  myślach fragmenty ukła­
danki, która zaczynała ukazywać coraz większe, łą­
czące się ze sobą części ogólnego obrazu...

— A wam wszystkim każą żyć po to, by przetrwała 
ludzkość? —  powiedziałem, dotykając je j ręki.

— Oni już wiedzą, że ta droga wiedzie donikąd. 
Dlatego nie chcą dopuścić, by ktokolwiek przyniósł 
tu wiarygodną wiadomość o sytuacji na Ziemi. Mogło­
by się okazać, że powrót jest możliwy, lecz... my nie 
nadajemy się już do tego, by tam żyć... A wówczas 
oni utraciliby władzę nad nami. Mało tego: mogliby 
zostać pociągnięci do odpowiedzialności...

—  Przecież pozostają nieznani!
— Myślisz, że trudno byłoby ich wykryć? Czy są­

dzisz, że ich mieszkania wyglądają tak, jak to? Wy­
starczyłoby naruszyć tę nienaruszalność mieszkania 
prywatnego, którą sami wymyślili. Od razu można by 
poznać, kto jest kto... Boją się każdego, kto podsyca 
choćby w  najmniejszym stopniu nastroje powątpiewa­
nia w  sens naszego pobytu... O was mówili w  tele­
w izji także. Ostrzegali.

— Przed czym?
— By nie brać was zbyt poważnie. Tego, co mówi­

cie. A najlepiej, żeby nie wdawać się w dłuższe roz­
mowy z wami. Sugerowali, że jesteście... trochę...

—  Nienormalni?
— Coś w tym sensie, a może raczej... że nie wróci­

liście jeszcze do równowagi emocjonalnej po waszej 
podróży.

— Czy i ty tak sądzisz?
Spojrzała m i w  oczy i ścisnęła mnie za rękę.
— Ty mi się podobasz —  powiedziała. — Innych nie 

znam, ale wiem, że to, co o was mówią, ma jasno 
określony cel. Oni już tylko chcą utrzymać spokój. Za 
wszelką cenę.

— Nie ma tutaj jakiegoś... podsłuchu? — spytałem, 
rozglądając się po pokoju.

— To mój brat, Adi — powiedziała wskazując na 
śpiącego pod ścianą mężczyznę.

— Miałem na myśli ukryte mikrofony.
— Nie, tego tu nie ma. Nie przewidziano takich 

urządzeń, gdy budowano te osiedla. Oni zresztą i  tak 
wiedzą, co się mówi. Pełno tu szpicli — na koryta­
rzach, w  stołówkach. Każdy o tym wie. Jedna połowa 
ludności donosi na drugą. To się opłaca. To są „zasłu­
gi dla porządku wewnętrznego", można za to dostać 
coś ekstra, poza listą normalnych przydziałów.

— Powinienem już iść —  powiedziałem wstając. Nie 
puściła mojej ręki.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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W yn ik i i tabele
I  liga

L e g ia  — R u c h 1:1 (0:1)
O d ra  — Ł K S 1:0 (0:0)
G K S  K a to w ic e  — P O G O Ń 2:1 (1:1)
S ta l  — Z a g łę b ie 1:1 (0:0)
S z o m b ie r k i  — A r k a 0:1 (0:0)
Ś lą s k  — P o lo n ia 2:0 (0:0)
W id z e w  — L e c h 1:2 (1:0)
W is ła  — G w a r d ia 3:1 (1:0)

T A B E L A
1. W id z e w 16:4 14—8
2. L e g ia 14:6 9 - 6
3. R u c h 13:7 15—12
4. W is ła 12:8 16—7
5. O d ra 12:8 16—8
6. S z o m b ie r k i 11:9 19—14
7. Ś lą s k 11:9 8—6
8. A r k a 11:9. .  11—10
9. S ta l 10:10 13—12

10. Ł K S 9:11 9—9
11. G K S 9:11 9—15
12. Z a g łę b ie 8:12 8—11
13. L e c h 8:10 11—15
14. G w a r d ia 6:14 9—19
15 P O G O Ń 5:13 10—14
16. P o lo n ia 3:17 4—17

¡K raso w ski znów  zd o b y ł b ra m ką

Pierwsza porażka 
Widzewa i piąta Pogoni

Klasa międzywojewódzka
S p a r ta  — P o lo n ia  0:
A R K O N IA  — F L O T A  2:(
Ś W IT  — G r u n w a ld  1:
M ie s z k o  — S to c z n io w ie c  3:
L e c h  I I  -  Z a s ta ł 1:
C e lu lo z a  — S T A L  S T O C Z N IA  I :  
O b ra  -  P O G O Ń  I I  0:2

T A B E L A

1. S T A L  S T O C Z N IA 13:3 14—4
2. Z a s ta ł 11:5 16—8
3. M ie s z k o 10:6 12— 7
4 C e lu lo z a 10:6 8—4
5. A R K O N IA 8:6 16—7
6. P O G O Ń  11 8:8 9—8
7. L e c h  I I 8:8 5—8
8. S to c z n io w ie c 7:5 1 1 -9
9 F L O T A 7:9 7—9

10 Ś W IT 7:9 7—10
11 P o lo n ia 7:9 8—12
12 S p a r ta 61 0 5—12
13. O b ra 4:12 7—21
14 G r u n w a ld 2:12 5—11

Klasa wojewódzka
O g ro d n ik  — P o lo n ia  
S ta l S t . I I  -  A r k o n ia  I I  
In a  — K lu c z e v ia  
C h e m ik  — R ega 
F lo ta  I I  ~  F .n e rg e ty k  
C z a r n i —  O d ra  
B łę k i t n i  — ś w ia to w id  

T A B E L A
1 B łę k i t n i 11:1 12—4
2. S ta l S to c z n ia  11 / 10:2 8—2
3 E n e rg e ty k 9:3 12—6
4 C h e m ik 8:4 14—6
5. O d ra 7:5 12— 7
6 C z a rn i 6:6 13—i r
7 In a 6:6 7—7
8. F lo ta  11 5:7 9—9
9 K lu e z e v ia 5:7 6 - 9

10. R ega 5:7 10—15
11 A r k o n ia .  11 4:8 6—9
12. P o lo n ia 4:8 7—16
13 O g ro d n ik 3:9 6 -1 4
14 Ś w ia to w id 1:11 9—19

I  liga piłki ręcznej 
mężczyzn

W  N IE D Z IE L Ę  o d b y ły  s ię  t y l k o  
c z te ry  p o je d y n k i ' e k s t ra k la s y  p i łk a ­
r z y  rę c z n y c h . M e cz  S ta l i  M ie le c  z 
P o g o n ią  Z a b rz e  p rz e n ie s io n y  z o s ta ł 
n a  3 bm .

K o m p le t  p u n k t ó w  w y w a lc z y l i  go 
s p o d s rz e . N a jb a r d z ie j  w y ró w n a n e  
p o je d y n k i  o d b y ły  s ię  w  O p o lu , 
g d z ie  m ie js c o w a  G w a r d ia  z w y c ię .  
ż y ła  r e w e la c y jn ie  d o tą d  g ra ją c ą  
K o ro n ę  K ie lc e  o ra z  w e  W ro c ła w iu  
g d z ie  Ś lą s k  m ia ł  t r u d n ą  p rz e p ra ­
w ę  ze S p ó jn ią  G d a ń s k . L id e r e m  
ta b e l i  p o z o s ta ł H u tn ik  K r a k ó w  po 
z d e c y d o w a n y m  z w y c ię s tw ie  na d  
P o g o n ią  S zcze c in
G r u n w a ld  — A n ila n a  24:19 (14:91
G w a r d ia  — K ó T o n a  21:19 (12:91
S ła s k  — S p ó jn ia  - 26:23 (10:101 
H u tn ik  -  P O G O Ń  38:32 (18:19'

T A B E L A
1. H u tn ik  •. 11:3 210—196
2. Ś lą s k  11:3 -192— 194
3 K o ro n a  8:6 162—150
4. G w a r d ia  7:7 155— 163
5. P O G O Ń  6:8 585—171
6. G r u n w a ld  6:8 174— 177
7. S p ó jn ia  5:9 168—16R
8. P o g o ń  Z . 5:7 111—116
9. A n i la n a  5:9 145—161

10. S ta l 4:8 138— 154

Lekkoatletyka

I .  Rudzki prowadzi
w 10 -boju

N IE D Z IE L N E  p r z e d p o łu d n ie  b y ło  
p r z e d o s ta tn im  d n ie m  zm a g a ń  le k ­
k o a t le t ó w  B u d o w la n y c h  S zcze c in  
k t ó r z y  ty m  ra z e m  w a łc z y l i  o  m ia ­
n o  n a jle p s z e g o  d z ie s ie c io b o is tv  
B r a k  z a w o d n ik ó w  z P o m o rz a  i  In ­
n y c h  k lu b ó w  w o je w ó d z tw a  z n a cz ­
n ie  o b n iż y ł  p o z io m  w c z o ra js z y c h  
z a w o d ó w . N a d o d a te k  n ie  o d b y ł 
s ię  p ię c io b ó j k o b ie t ,  b o w ie m  p o  r o ­
z e g r a n iu  p ie rw s z e j k o n k u r e n c j i ,  w  
k t ó r e j  J. W a w rz a k  o d n io s ła  k o n ­
tu z ję  z p o w o d u  b a rd z o  m ię k k ie !  
n a w ie r z c h n i  b ie ż n i,  z o s ta ła  t y l k r  
B . K a z im ie rs k a .  N a to m ia s t  w  d z ie -  
s ię c io b o ju  n a  s ta rc ie  s ta n ę ło  8 za ­
w o d n ik ó w  P o  r o z e g r a n iu  5 k o n ­
k u r e n c j i  n a  p r o w a d z e n iu  z n a j d u j  
s ię  M a r e k  R u d z k i  (3 101 p k t . ) ,  na  
d r u g im  m ie js c u  je s t  G . S o y e h a ls - : ; 
(2 896 p k t . )  a  n a  t r z e c im  H . R a d z i­
k o w s k i  (2 544 p k t . ) .  D z is ia j  o  go ­
d z in ie  15.30 n a  s ta d io n ie  B u d o w la ­
n y c h  p o c z ą te k  d r u g ie g o  d n ia  z a w o ­
d ó w . <BT)

Z NIEC IERPLIW O ŚCIĄ  oczekiwali szczecinianie na wieści 
z Katowic. Nadeszły w sobotę, były hiobowe. Portowcy ponie­
śli 5 już w te j edycji mistrzostw porażkę ulegając GKS 1:2. 
Pozycja Pogoni jest więc nadal trudna — przedostatnie miej­
sce w tabeli.

MECZ ten, jak donosi PAP, 
toczył się częściowo pod dyk­
tando Pogoni. Szczecinianie ja ­
ko pierwsi (12 min. Krasowski) 
zdobyli gola. W  10 min. później 
padło wyrównanie po strzale 
Brzeźniaka. Natomiast w 71 
min. Stańczak zdobył samobój­
czą bramkę, którą oczywiście 
zaliczono na konto górników. 

A oto relacja PAP:

nian. Przegrała także bytom­
ska Polonia. W końcówce ta­
beli nie nastąpiły zmiany.

Pitka ręczna kobiet

Dziś rew anż 
z Junakiem
W C Z O R A J  w  h a l l  p r z y  u l .  N a ­

r u to w ic z a  o d b y ł  s ię  m e c z  o  m i­
s t r z o s tw o  I I  l i g i  p i ł k i  rę c z n e j p o ­
m ię d z y  s z c z e c iń s k ą  P o g o n ią  a J u ­
n a k ie m  W ło c ła w e k .

S z c z e c in ia n k i a c z k o lw ie k  w y g r a ły  
20:12 (11:6) n ie  z a p r e z e n to w a ły  s ię  
z j a k  n a j le p s z e j s t r o n y .  P o p e łn ia ­
ł y  b łę d y  z a ró w n o  w  o b r o n ie  j a k  
i  w  a ta k u .  G łó w n ie  p r z y  o d d a w a ­
n iu  s t r z a łó w  n a  b r a m k ę  p r z e c iw ­
n ic z e k . K i l k a  a k c j i  sa m  n a  sa m  z 
- to ra m k a rk ą  k o ń c z y ły  Sie n ie p o w o ­
d z e n ie m  d la  n a s z y c h  p a n ie n . O s tra  
g ra  w ło c ła w ia n e k  s p r a w i ła .  ze 
w ię k s z o ś ć  g o l i  P o g o ń  z d o b y ła  po  
r z u ta c h  w o ln y c h  i  k a r n y c h .  Egze- 
k u t o r k ą  aż p ię c iu  b y ła  E d y ta  G r a ­
b o w s k a . k tó r a  w y k o r z y s ta ła  je  bez­
b łę d n ie .  B y ła  o n a  je d n o c z e ś n ie  n a j ­
ja ś n ie js z y m  p u n k te m  w  P o g o n i. 
S z k o d a , że p o z o s ta łe  z a w o d n ic z k i 
n ie  d o r ó w n a ły  G r a b o w s k ie j  i  R u ­
s e k . w te d y  z a ró w n o  w y n ik  s p o tk a ­
n ia  j a k  i  je g o  p o z io m  b y łb y  o w ie ­
le  w y ż s z y .

D z iś  s z c z e c in ia n k i r o z g ry w a ją  
s p o tk a n ie  re w a n ż o w e  o g o d z . 17.

(B T )

Kajakarstwo

W iskord
do w

spadł
ligi

N A  J e z io rz e  Ż y w ie c k im  w  O c z k o ­
w ie  k /Ż y w c a  z a k o ń c z y ły  s ię  d r u ż y ­
n o w e  m is t r z o s tw a  P o ls k i w  k a ja ­
k a r s tw ie  P ię k .n y  s u k c e s  o d n ie ś l i  
r e p re z e n ta n c i S to c z n io w c a  G d a ń s k , 
z d o b y w a ją c  431 p u n k tó w  i  t y t u ł  
m is t r z o w s k i  W ic e m is tr z e m  z o s ta li 
k a ja k a r z e  G ó rn ik a  C z e c h o w ic e ' —
369 p k t .  p rz e d  Z a w iszą - B y d g o s z c z  —
352 p k t .  Z  1 l i g i  s p a d li  k a ja k a r z e
W is k o rd u  S z c z e c in  1 P o s n a n ii,  a ic h  ■ w  ; ł v i i , n  n
m ie js c a  z a ję l i  r e p re z e n ta n c i N a d -  w  W a rsza w ie ) 1 m a ją  tyiKO  O 
w iś la h a  K r a k ó w  i  O r ła  z W a łc z a . je de n  p u n k t  W ięcej Od SZCZecir

K A T O W IC Z A N IE  z d o b y l i  c e n n e  
d w a  p u n k t y ,  je d n a k  g ra  ja k ą  p o ­
k a z a l i  n ie  m o g ła  z a c h w y c ić .  W  
p ie rw s z e j p o ło w ie  in ic ja t y w a  n a le ­
ż a ła  d o  g o ś c i, k t ó r z y  s z y b c ie j zd o ­
b y w a l i  te re n  1 c z ę ś c ie j d e c y d o w a li  
s ię  n a  o d d a n ie  s t r z a łó w .  O n i te ż  
w  12 m in .  z d o b y l i  p ro w a d z e n ie . 
P ie rw s z a  p o ło w a  m im o  p rz e w a g i 
s z c z e c in ia n  z a k o ń c z y ła  s ię  je d n a k  
r e m is o w o , a t>  za  s p ra w a  B rz e ź ­
n ia k a  k t ó r y  w  22 m in .  z n a jb l iż ­
s z e j o d le g ło ś c i z m u s i ł  d o  k a p i t u ­
l a c j i  b r a m k a rz a  P o g o n i — S zcze - 
cha .

P o  p r z e r w ie  g o s p o d a rz e  p rz y s p ie ­
s z y l i  te m p o ,  le c z  w  d a ls z y m  c ią g u  
a k c je  p r o w a d z o n e  b y ły  c h a o ty c z ­
n ie  i  m a ło  s k u te c z n ie . M im o  to  k i l ­
k a k r o t n ie  g ó r n ic y  z a g r o z i l i  b r a m ­
ce  P o g o n i.  W  50 m in .  B o ż y c z k o  
t r a f i ł  w  p o p rz e c z k ę , w  70 m in .  s to ­
p e r  g o ś c i — S c h a b  w y b i ł  p i ł k ę  z 
l i n i i  b r a m k o w e j.  M in u t ę  p ó ź n ie j w  
z a m ie s z a n iu  p o d b r a m k o w y m  po  
rz u c ie  r o ż n y m  W ic h a re g o  o b ro ń c a  
s z c z e c in ia n  — S ta ń c z a k  w e p c h n ą ł 
p i łk ę  d o  s w o je j  b r a m k i .  D o  k o ń ­
c a , m im o  a ta k ó w  g o ś c i, w y n ik  n ie  
u le g ł  z m ia n ie .

W  zesp o le  g o s p o d a rz y  d o b rz e  za­
g r a ł  W ic h a r y  — w  o b r o n ie  o ra z  
B o ż y c z łc o  w  a ta k u .  W  P o g o n i p o ­
d o b a ł s ię  K e n s y .

NAJW IĘKSZĄ niespodzianką 
10 kolejki była porażka Widze­
wa. który z Lechem spotkał się 
w  Częstochowie (boisko Widze­
wa jest zamknięte). Mimo prze­
granej łodzianie nadal są lide­
rami. Dość wysokiej porażki 
doznała Gwardia w Krakowie. 
Warszawiacy są najbliższymi 
przeciwnikami Pogoni (sobota

Polska na 8 miejscu

Siatkarze 1S M  
Bistrzam i śmiała

W  P IE R W S Z Y M  m e c z u  f in a łu  
„ B ”  (o  m ie js c e  5—8) m is t r z o s tw  
ś w ia ta  w  s ia tk ó w c e  r e p re z e n ta c ja  
P o ls k i p rz e g r a ła  z B r a z y l ią  0:3 
(11:15. 12:15, 7:15).

W  d r u g im  m e c z u  f i n a łu  , ,B ”  
C z e c h o s ło w a c ja  p o k o n a ła  C h R L  3:1 
(14:16. 15:7, 15:5, 15:12).

W  w a lc e  o 7—8 m ie js c e  P o ls k a  
s p o tk a ła  s ię  w c z o r a j  z z e sp o łe m  
C h R L  p r z e g r y w a ją c  2:3 (15:12. 13:15. 
15:11, 13:15, 13:15).

P o la c y  z a ję l i  o s ta te c z n ie  w  m i ­
s tr z o s tw a c h  8 m ie js c e , n a jg o rs z e  w  
h is t o r i i  w y s tę p u  w  te j  im p r e z ie .

N ie d z ie ln e  s p o tk a n ie  b y ło  k o le j ­
n y m  s ła b y m  m e cze m  n a s z y c h  za­
w o d n ik ó w .  J e d y n ie  w  n ie l ic z n y c h  
f r a g m e n ta c h  g r y  p r z y p o m in a l i  o n i 
d ru ż y n ę , k tó r a  p rz e d  n ie s p e łn a  
d w o m a  m ie s ią c a m i ta k  d o s k o n a le  
s p is y w a ła  s ię  w  m e m o r ia le  W . S a­
w in a  w  C h a rk o w ie .  P o ls c y  s ia tk a ­
rz e  p o p e łn ia l i  s z k o ln e  w p r o s t  b łę ­
d y . p re z e n tu ją c  m o m e n ta m i g rę  na  
ś r e d n im  l ig o w y m  p o z io m ie . T a k ż e  
ic h  p r z e c iw n ic y  d o s t r o i l i  s ię  do  
p o z io m u  i  s p o tk a n ie  c h o ć  b a rd z o  
z a c ię te  b y ło  w  s u m ie  p r z e c ię tn y m  
w id o w is k ie m .

W  f in a le  m is t r z o s tw  s o o tk a ją  s ię

Toto Lotek
Lodowa nie I

3 — io — 19 — 21 — 29 — 37 
dodat. 1!

L o s o w a e  f i-
l — 10 — 20 _  33 — 35 — 42

Końcówka banderoli: 5583 
Losowanie specjalne:

7 — 12 — 26 -  28 — 39

d r u ż y n y  Z S R R  i  W ło c h . Z S R R  p o ­
k o n a ł  w  p ó ł f in a le  K o re ę  P o łu d n io ­
w ą  3:0 (15:5, 15:3, 15:9). a W ło ­
c h y  z w y c ię ż y ły  K u b ę  3:1 (15:17.
15:11, 16:14. 15:12).

W  M E C Z U  o  z ło ty  m e d a l r e p re ­
z e n ta c ja  Z S R R  p o k o n a ła  W ło c h y  
3:0 (15:10, 15:13, 15:1). Z e s p ó ł r a ­
d z ie c k i n ie  z a g ra ł w  ty m  m e czu  
n a  s w y m  n a jw y ż s z y m  p o z io m ie , 
m ia ł  je d n a k  n a d  W ło c h a m i w y r a ź ­
n ą  p rz e w a g ę . J e d y n ie  w  d r u g ie j  
p a r t i i  g o s p o d a rz e , p r z y  o g r o m n y m  
d o p in g u  p u b lic z n o ś c i,  z d o ła l i  n a .  
w ią z a ć  w y ró w n a n ą  w a lk ę  z zespo 
łe m  r a d z ie c k im ,  p ro w a d z ą c  n a w e t  
w  k o ń c ó w c e  13:10. P rz e w a g a  w  w y  
s z k o le n iu  te c h n ic z n y m  n a  k o rz y ś ć  
d r u ż y n y  ra d z ie c k ie j  b y ła  je d n a k  
z d e c y d o w a n a  co  u w id o c z n iło  s ię  w  
o s ta tn im  s e c ie , w  k tó r y m  m is t r z o ­
w ie  ś w ia ta  s t r a c i l i  t y l k o  1 p u n k t .  
P u b lic z n o ś ć  n ie  p o p is a ła  s ię ty m  
ra z e m  z b y t  s p o r to w y m  z a c h o w a ­
n ie m  i  w  p e w n y m  m o m e n c ie  sę­
d z io w ie  b l is c y  b y l i  p r z e rw a n ia  m e  
c z u  k ie d y  na  b o is k o  z a c z ę ły  p a da ć  
d r o b n e  m o n e ty  i  o w o c e . G o s p o d a ­
rz e  z d o b y l i  s r e b r n y  m e d a l m i­
s t r z o s tw  ś w ia ta , a b rą z  p r z y p a d ł 
K u b a ń ć z y k o m , k tó r z y  w y g r a l i  z 
ze so o łe m  K o re i P łd .  3:1 (17:15, 15:9, 
13:15, 15:5).

B y ł  to  b a rd z o  in te r e s u ją c y  p o je ­
d y n e k . Z  je d n e j  s t r o n y  n ie p r a w d o  
p o d o b n a  w p ro s t  s k o c z n o ś ć  i s iła  
s ia tk a r z y  k u b a ń s k ic h  a z d r u g ie j  
— d o p ro w a d z o n a  da  p e r fe k c j i  te c h  
n ic z n e j .  c e ln a  f i n e z j i  g ra  ze sp o łu  
K o r e i  P łd . O s ta te c z n ie  z w y c ię ż y l i  
K u b a ń c z y c y ,  k tó r z y  m a ją c  p rz e w a ­
gę w  a t . k u  z a g r a l i  ta k ż e  p o p ra w ,  
n e w  o b ro n ie . O b a  z e s p o ły  p o k a ­
j a ł y  w  ty m  m e c z u  s z e re g  z a g ra ń  
ńa  n a jw y ż s z y m  ś w ia to w y m  p o ż io -

Jeidziectwo

PP dla Elbląga
W  D R Z O N K O W IE  k /Z Ie lo n e j  G ó ­

r y  z a k o ń c z y ły  s ię  1 b m . z a w o d y  I I  
f i n a łu  P u c h a ru  P o ls k i ju n io r ó w  w  
je ź d z ie c tw ie .  S ta r to w a ło  12 6-o sob o- 
w y c h  r e p re z e n ta c j i  p o s z c z e g ó ln y c h  
O Ż J  k r a ju .  Ł ą c z n ie  ro z e g ra n o  17 
k o n k u r s ó w .  T u r n ie j  o d b y w a ł  s ię  w  
n ie z w y k le  t r u d n y c h  w a r u n k a c h ,  na  
r o z m o k n ię te j ,  g r z ą s k ie j n a w ie r z c h ­
n i  p a rc o u ru .

W  k la s y f i k a c j i  k o ń c o w e j z w y c ię ­
s tw o  z a p e w n iła  so b ie  e k ip a  O Z J  
E lb lą g  — 149 p k t .  p rz e d  re p re z e n ­
ta c ją  O Z J  S zc z e c in  — 128 i  zesp o ­
łe m  O Z J  K o s z a lin  —  117 p k t .

W N IC E I zakończył się 
samochodowy Tour de Frań 
ce. Po raz pierwszy w hi­
storii zwyciężyła załoga ko 
bieca Françoise Mosconi i 
Michèle Mouton (na zdję­
ciu).

Szczecinianie tłem dla najlepszych

Motocrossowcy wyłonili
m is trzó w  kraju

WCZORAJ w Szczecinie motocrossowcy rozegrali ostatnią, 
V I I  eliminację do mistrzostw Polski. Była to niezmiernie 
trudna próba w walce o najwyższe trofeum
T E G O  d n ia  m o to c ro s s o w c y  m ie l i  

d o d a tk o w e  u t r u d n ie n ie  w  p o s ta c i 
de szczu , k t ó r y  s p r a w i ł ,  że n ie k tó ­
re  o d c in k i  t r a s y  p r z y p o m in a ły  ś l iz ­
g a w k ę . W  ta k ic h  o k o l ic z n o ś c ia c h  
o p a n o w a n ie  m a s z y n y  b y ło  n ie  la d a  
s z tu k ą .

W  k a t e g o r i i  m a s z y n  o  p o je m n o ­
ś c i 125 c c m  n a j le p s z y  o k a z a ł s ię  
R . D łu g o łę c k i  . ( S to m il O ls z ty n ) ,  p la ­
s u ją c  s ię  w  d w ó c h  b ie g a c h  na 
p ie rw s z e j p o z y c j i .  W y p r z e d z ił  on 
m ię d z y  in n y m i  A . A d a m c z y k a  (K M  
C ie s z y n ). T y t u ł  m is t rz a  P o ls k i 
p r z y p a d ł  w  u d z ia le  R. D łu g o łę c ­
k ie m u  a w ic e m is t r z a  Z . W ilk a ń c o -  
w i  ró w n ie ż  ze S to m ilu  O ls z ty n . 
W  k la s ie  250 c c m  V I I  e l im in a c je  
w y g r a ł  o b ro ń c a  t y t u łu  m is t r z a  k r a ­
ju  S . O ls z e w s k i ( S to m il O ls z ty n )  
p rz e d  Z . K łu .is z o  ( B u d o w la n i  
G d a ń s k )  i  C z. O b ło c z y ń s k im  (S to ­
m il ) .  W  s u m ie  n a j le p s z y m  m o to -  
c ro s s o w c e m  w  te j  k a t e g o r i i  w  k r a ­
j u  o k a z a ł s ię  Z . K łu js z o  w y p r z e ­
d z a ją c  o 1 p k t  S. O ls z e w s k ie g o . 
W ś ró d  . .n a jc ię ż s z y c h ”  n a js z y b s z y  
n a  s z c z e c iń s k im  to rz e  b y ł  L .  K o r ­
d o n  ( B u d o w la n i G d a ń s k ). D r u g i  w  
„ p ię ć s e tk a c h ”  b y ł  C z. S e n d ro w ic z  
( G ó r n ik  C z e rw io n k a ) ,  a t r z e c i  W . 
P e ru g a  (D rw ę c a  O s tró d a ). M i ­
s trz e m  P o ls k i w  t e j  k la s ie  z o s ta ł 
C z . S e n d ro w ic z  w y p r z e d z a ją c  L  
K o rd o n a . W  k la s y f i k a c j i  d r u ż y n o ­
w e j  V I I  e l im in a c ję  w y g r a l i  m o to ­
c ro s s o w c y  S t o m ilu  O ls z ty n  p rz e d  
B u d o w la n y m i G d a ń s k . T y t u ł  n a j ­
le p sze g o  ze s p o łu  w  k r a ju  w y w a l­
c z y l i  z a w o d n ic y  B u d o w la n y c h  
G d a ń s k . Z a w o d n ic y  szc z e c iń s c y  
s ta n o w i l i  t ł o  d la  n a j le p s z y c h . A  
t a k  n ie d a w n o  p rz e c ie ż  z a jm o w a li  
m ie js c a  n a  p o d iu m . U 1 ’

Spartakiada szkół

gospodarki morskiej

LM  na drugim 
miejscu

N A  S T A D IO N IE  P o g o n i n a s tą p i­
ło  w c z o r a j  u ro c z y s te  z a k o ń c z e n ie  
I I  C e n t r a ln e j  S p a r ta k ia d y  S z k ó ł 
P rz y z a k ła d o w y c h  M in is te r s tw a  H a n ­
d lu  Z a g ra n ic z n e g o  i  G o s p o d a rk i 
M o r s k ie j .  P rz e z  t r z y  d n i  n a  s p o r ­
to w y c h  a re n a c h  n a szeg o  m ia s ta  
u c z n io w ie  11 s z k ó ł to c z y l i  b o je  w  
d z ie w ię c iu  d y s c y p l in a c h .  N a j le p ­
s z y m i w  t e j  r y w a l iz a c j i  o k a z a l i  s ię  
w y c h o w a n k o w ie  Z e s p o łu  S z k ó ł Ż e ­
g lu g i  Ś r ó d lą d o w e j z K ę d z ie rz y n a  
— K o ź la ,  k tó r z y  z g r o m a d z i l i  333 
p k t .  i  z d o b y l i  p u c h a r  p rz e c h o d n i 
m in is t r a  H Z iG M . N a  d r u g im  m ie j ­
scu  u p la s o w a li  s ię  u c z n io w ie  szcze­
c iń s k ie g o  L ic e u m  M o rs k ie g o  — 326 
p k t . .  a n a  t r z e c im  e x  a e q u o  L ic e u m  
M o r s k ie  z G d y n i  i  T e c h n ik u m  Ż e­
g lu g i  Ś r ó d lą d o w e j z W ro c ła w ia  — 
302 p k t .

Ciężarowcy
odlecieli do OSA
W  N IE D Z IE L Ę  o d le c ia ła  n a  m i­

s tr z o s tw a  ś w ia ta  d o  G e t ty s b u r g a  
(U S A )  re p re z e n ta c ja  P o ls k i w  p o d ­
n o s z e n iu  c ię ż a ró w . Z e s p ó ł o d le c ia ł 
w  z a p o w ie d z ia n y m  s k ła d z ie :  L e le t -  
k o  i G o lik  (w . m u sza ), S e w e ry n  i  
D e m b o ń c z y k  (w . k o g u c ia ) ,  S a c h m a -  
c iń s k i  i C z iu ra  (w . p ió rk o w a ) ,  
K a c z m a r e k  (w . le k k a ) .  R ab czC W sk i 
(w . p ó łc ię ż k a ) ,  K o ru s ie w ic z  (w . le k -  
k o c ię ż k a )  o ra z  R u tk o w s k i  (w . c ię ż ­
k a  I I ) .  T r e n e r a m i e k ip y  są K .  R o - 
g u s k i  i  J . B o c h e n e k .

Koszykówka

Owa zwycięstwa
Czarnych

Z E  Z M IE N N Y M  szczę śc ie m  w y ­
s ta r t o w a ły  d o  r o z g r y w e k  o  m is t r z o ­
s tw o  I I  l i g i  w  k o s z y k ó w c e  ż e ń s k ie j 
d w a  s z c z e c iń s k ie  z e s p o ły , C z a r n i i  
O g n iw o . L e p ie j  w y p a d ły  z a w o d n ic z ­
k i  t r e n e r a  S P ie c e w ic z a . 'd w u k r o t ­
n ie  z w y c ię ż a ją c  n a  p a r k ie c ie  W D S  
d r u ż y n ę  S Z S -A Z S  Z ie lo n a  G ó ra  
63:52 (34:28) i 59:52 (34:27). N ie  Do­
w io d ło  s ię  n a to m ia s t o g n iw ia n k o r h ,  
k tó r e  w  w y ja z d o w y m  m e czu  u le ­
g ły  w  W a rs z a w ie  m ie js c o w e j P o ­
l o n i i "  55:77 (34:34) 1 47:80 (28:38).

G R A J Ą C E  p rz e d  w ła s n a  p u b lic z ­
n o ś c ią  k o s z y k a r k i  C z a rn y c h  m im o  
z w y c ię s tw a  n ie  z a c h w y c i ły  s w ą  
g rą . G łó w n y m  g rz e c h e m  z a w o d n i­
c z e k  s p ó łd z ie lc z e g o  k lu b u  b y ła  
b a rd z o  s ła b a  d y s p o z y c ja  s t r z a ło ­
w a . D o ty c z y ła  on a  z a ró w n o  r z u ­
tó w  z a k c j i  j a k  ró w n ie ż  e g z e k w o ­
w a n ia  o s o b is ty c h . P o n a d to  k r a  
s z c z e c in ia n e k  c h a r a k te ry z o w a ła  s ię  
z b y t n im i  p r z e s to ja m i.  S ą d z im y , że 
d r u ż y n a  w y c ią g n ie  z in a u g u r a c y j­
n y c h  s p o tk a ń  o d p o w ie d n ie  w n io ?  
s k i ,  c h c ą c  o d e g ra ć  n ie p o ś le d n ią  r o ­
lę  w  te g o ro c z n y c h  ro z g ry w k a c h .  W  
p r z e k r o ju  o g lą d a n y c h  p o je d y n k ó w  
t r u d n o  k o g o ś  w y ró ż n ić .  A  o to  zd o ­
b y w c z y n ie  p u n k tó w ,  d ła  C z a rn y c h : 
K r a w c z y ń s k a  30 i  15, K u te r a  — 12 
i  9, W o ls k a  — 6 i  14, J . W ę c k o w ic z
—  9 i 8, B r o m b e r k o w s k a  — 2 i 4, 
S o k o l iń s k a  — 2 i  3. A . W ę c k o w ic z
— 2 i  2, S ta rc z e w s k a  —  2 i  — : d la  
S Z S -A Z S : P ie t r u c h  — 6 i 22, M a c h
—  11 i  7, G u z o w s k a  — 4 i  10, K o -
z a e z y k  — 8 i  6, O b ie g ło  — 13 i  2. 
S m e g o c k a  - 8 1 1 ,  M ic h a la k  — 4 
i  4. l i k )
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PO NIEDZIAŁEK,
2 PA ŹDZIERNIKA

DZIŚ:
Teofila, Dionizego 

JUTRO:
Teresy, Gerarda

POGODA
ZACHM URZENIE duże, 

możliwość słabego deszczu. 
Temp. do 11 st. Wiatry sła 
be, wschodnie.

D Z IŚ  ra n o  w  S zcze e in ie  c iś ­
n ie n ie  w y n o s i ło  1022 hP a  
(761 m m  H g ). W  c ią g u  d n ia  
n ie w ie lk i  w z ro s t c iś n ie n ia .

P O L S K I — „ S k iz ”  g . 19; M U Z Y C Z ­
N Y  — „ S ło d k ą  I r m a ”  g . 19.

A P T E K I

J A G IE L L O Ń S K A  16A (d o d . o d t r u t ­
k i  i  t le n )  — te ł.  371-55; A L .  P I A ­
S T Ó W  60 -  te ł.  485-17; M A R C IN A  
1 — te l.  222-109; S T O Ł C Z Y N .
N /O D R Ą  20 — te l.  239-422; Z D R O ­
J E , B A T .  C H Ł O P S K IC H  54 — te l. 
612-573.

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l.  425-25 
446-46 — g. 7—21;
P U N K T  IN F O R M A C J I  T U R Y S T Y C Z  
N E J  — J e d n o ś c i N a r o d o w e j 50 — 
te l.  428-32 g . 8—18;
K O L E J O W A  — te l.  460-23; P o c ią g i 
p rz y je ż d ż a ją c e  — 934; P o c ią g i o d ­
je ż d ż a ją c e  — 933;
R U C H  S T A T K Ó W  -  te l.  918: 
U S Ł U G O W A  — te l.  428-14 i  473-15 
od  g . 7 d o  21.

P R O G R A M  I

15.30 N U R T  — f i lo z o f ia .  16 D z ie ń  
d o b r y ,  t u  T e le w iz ja .  16.30 O b ie k ­
t y w .  16.50 Z w ie r z y n ie c  (k o l.) .  17.‘30 
P o ls k i f i lm  a rc h . „ U la n  k s ię c ia  
J ó z e fa "  — z J .  S m o s a rs k ą  i  F r .  
B r o d n ie w ic ż tm .  19 D o b ra n o c , d z ie n ­
n ik  ( k o l. ) .  20.30 T e a tr  T V  . .M o s t"  
( k o l. ) .  21.50 „ J a k ? "  — p r .  p u b ł.  
k u l t u r a ln e j .  22.30 D z ie n n ik  (k o l.) .

P R O G R A M  I I

16.10 N o w o cze sn o ść  w  d o m u  i za­
g ro d z ie . 16.35 J . n ie m ie c k i.

M OTOREK

7.55 J . a n g ie ls k i.  9.25 K r o n ik a .  10 
F i lm  „ K r y s t y n a ” . 11.30 C z a rn y  k a ­
n a ł .  11.50 T y  i  t w ó j  o g ró d . 12.15 W ia  
d o m o ś c i. 14.35 J . a n g . 15.05 J .  r o ­
s y js k i .  16.05 L ą d o w a n ie  w  A u s tra ­
l i i . *  17 W ia d o m o ś c i. 17.05 G im n a s ty ­
k a .  17.15 T e le te k a . 17.45 „ G r e ta  w  
F a u ś c ie ” . 18.15 Z w ie rz ę ta . 18.50 P o­
z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  19 Z a ­
w o d y .  19.25 P ro g n o z a  p o g o d y , k r o ­
n ik a .  20 R e p o r ta ż  „T ra s a  z p r z y ­
g o d a m i” . 20.50 F i lm  p o i. „ Z a c ie m ­
n ie n ie ” . 21.45 K r o n ik a .  22 P io s e n k i 
d la  C h ile .

P R O G R A M  I

(n a  f a l i  1322 m )

W IA D O M O Ś C I: 15, 19. 20. 22. 0.01. 
13.40 K ą c ik  m e lo m a n a . 14.00 S tu d io  
„ G a m a ” . 14.20 S tu d io  ..R e la k s ” . 
14.25 S tu d io  „ G a m a ” . 15.05 K o r e ­
s p o n d e n c ja  7. z a g ra n ic y . 15.10 S tu ­
d io  „ G a m a ” . 16.00 T u  J e d y n k a . 
17.30 R a d io k u r łe r .  18.00 T u  J e d y n ­
k a .  18.25 N ie  t y l k o  d la  k ie r o w c ó w . 
18.35 K o n c e r t  ż y c z e ń . 19.15 G w ia z d y  
n a s z y c h  e s t ra d . 19.40 p o ls k ie  zesp o­
ł y  ja z z o w e . 20.05 S ia d e m  n a s z y c h  
in te r w e n c j i .  20.10 „ Z  d z ie ió w  p o l­
s k ie j  m u z y k i  w o js k o w e j” . 20.35 M e ­
lo d ie  la t  70. 21.05 K r o n ik a  s p o r to ­
w a . 21.15 P rz e b o je  tr z e c h  p o k o le ń . 
22.20 T u  R a d io  K ie ro w c ó w . 22.23 
L u b l in  n a  m u z y c z n e j a n te n ie . 23.00 
W ita  W as  P o ls k a . 0.07 K a le n d a rz  
K u l t u r y  P o ls k ie j .  0.12 N o c  r. m e lo ­
d ią  i  p io s e n k ą  z W ro c ła w ia .

P R O G R A M  I I

D E L F IN  ( te l.  468-78) —  „ S c e n y  z 
ż y c ia  m a łż e ń s k ie g o ”  g . 8.30, 11.30. 
14.45, 20 — s z w „  I .  18 (p o n ie d z ia ­
łe k  i  w to r e k ) ;  K O S M O S  ( te l.  380-03)
— „ A z y l ”  g. 13.30, 18.15 — p o l „  1.
15; „ J o e  V a la c h i”  g . 16. 20.30 — 
f r . - w l . ,  I.  la ;  w to r e k :  „ T r z y  d n i  
K o n d o r a ”  g . 9, 11.15. 13.30, 16, 18.15, 
20.30 — U S A -w ł. ,  1. 18 —  p a n o ra m .; 
B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) — „ K in g
K o n g ”  g . 15, 17.30, 20 — U S A . 1. 12 
•— p a n o ra m , (p o n ie d z ia łe k  i  w to ­
r e k ) ;  C O L O S S E U M  ( te l.  458-18) — 
„ K ie s z o n k o w e ”  g . 9, 11.15 — f r . ,  
1. 12; K in o - r e w ła :  „ B i t w a  o M id -  
W a y ”  g. 14, 17, 20 — U S A , l .  12 — 
p a n o r a m , ( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  
P O L O N IA  ( te l.  221-834) — . .B ia ły  
B im ,  C z a rn e  U c h o ”  g . 15.30 — ra d ź ., 
1. 12 —  cz. I  — p a n o r a m .;  „ R o l-  
le r c o a s te r ”  g . 17.30, 19.45 — U S A , 
1. 15 —  p a n o ra m , (p o n ie d z ia łe k  1 
w ió r e k ) ;  P IO N IE R  ( te l.  475-02) — 
„ P la s te r  m io d u ”  g . 16; „ Z o r r o ”  g . 
13.30, 17 — w ł . ;  „ U r o d z in y  M a ty l ­
d y ”  g. 19.30 — p o i., 1. 15; „ D ia ­
b l i  m n ie  b io rą ”  g. 22 — f r . ,  1. 15; 
w to r e k :  „ P ie s k i  i  k o t k i ”  g. 10. 17
—  p o i. ;  „ B a łw a n e k  p ły n ie  d o  A f r y ­
k i ”  g . 11. 13, 15 — N R D ; „S a m i 
s w o i”  g. 18, 20 — p o i. ;  „ D ia b l i  
m n ie  b io r ą ”  g. 22; D R U Ż B A  ( te l.  
358-05) — „ K ła m c a ”  g . 15.30. 18. 20.15
— d u ń s k i,  l .  15; P R O M J E N  — 
„ W ę g r z y ”  g . 16, 18, 20 — w ę g „  ł .  
12; M A R S  — „ C z a r n y  K o r s a r z "  g. 
16, 18.15, 20.30 — w ł „  1. 15; Z A ­
M E K  — „ N a je m n ik ”  g . 18 — a n g ., 
1. 15; S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o je )  — 
„ K i n g  K o n g ”  g. 17, 19.30 — .  U S A , 
1. 12 — p a n o ra m .; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą ­
b ie )  — „M u s is z  ż y ć ”  R. 17.30 — 
N R D , 1. 15; „ J o e  V a ia c h ł”  g . 19.15 
_ .  f r . - w ł . ,  1. 18; l  M A J  (Ż y d ó w c e )
—  „ P o w o d z e n ia , s t a r y ”  g . 17, 19 —
f r „  l .  15; B A J K A  (P o lic e )  — „G o ń  
m n ie ,  aż c ię  z ła p ię ”  g. 17. 19 — 
f r . ,  1. 15; B I A Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e ­
b ie ż )  — „ S k r z y d e łk o  c z y  n ó ż k a ”  
g . 19 — f r . ,  p a n o ra m .; S Y R E N K A  
(J a s ie n ic a )  — „ F a łs z y w y  k r ó l ”  g . 
18, 20 — a n g ., ł .  15; Z A T O K A  (N o ­
w e  W a rp n o )  — „ G r a n ic a ”  g . 18 — 
p o i. ,  1. 15; G R Y F  ( G r y f in o )  —
„ O f ia r a  n a m ię tn o ś c i”  — h is z p ., 1. 
18; IN A  (S ta rg a r d )  — „ W e  w ła d z y  
o jc a ”  — w ł „  1. 18;

R E P E R T U A R  K I N  n a  p o d s ta w ie  
in fo r m a c j i  O P R F , k tó r e  za s trz e g a  
to b ie  z m ia n y  w  p ro g ra m ie .

D Z IE Ń  X V  W Ł O S K IE J  (k o l.) .

17.05 G ia n n i M o r a n d i — f r ,  r e c i ­
ta lu .  17.15 S ie n n a  — cz. 1. 17.35 
R e p o r ta ż  „ D a w id ” . 17.50 — G ia n n i 
M o r a n d i  — f r .  r e c i ta lu .  17.55 S ie n ­
n a  — cz . 2. 18.15 Ś p ie w a  G ia n n i  
M o r a n d i .  18.20 S ie n n a  —  c z . 3. 18.40 
„ L ś n ią c a  s m u g a  s t r a c h u ”  —  r e p o r ­
ta ż . 19.10 K r o n ik a  (S z .). 19.30 W ie ­
c z ó r  z d z ie n n ik ie m .  22.30 D o m e n ic o  
w ie c z n ie  m ło d y .  21.30 R o d z in n e  
s t r o n y  „ O jc a  c h rz e s tn e g o ” . 22.30 
K a p l ic a  S y k s ty ń s k a .  22.45 D o b ra n o c  
p o  w ło s k u  — ś p ie w a  D ru p i .

W T O R E K  

P R O G R A M  I

6 ł 6.30 T T R . 9 J . p o ls k i d la  k la s  
V . 10 P r o g r a m  d la  n a jm ło d s z y c h  
(k o l.) .  10.10 „ L a lk a ”  — f i lm  T V P . 
12.55 „ P ie r w s z y  d z ie ń  w o ln o ś c i”  d la  
k l .  4 l i c .  13.30 1 14 R TS Ś .
15.30 T V  K lu b  S e n io ra . 16 D z ie ń  
d o b r y ,  t u  T e le w iz ja .  16.30 O b ie k ­
ty w ,  16.50 S tu d io  M ło d y c h .  17.30 
P r o g r a m  p o ś w ię c o n y  p io n ie r o w i 
p o ls k ie g o  f i lm u  a n im o w a n e g o  Z e ­
n o n o w i W a s ile w s k ie m u  (k o l. ) .  17.55 
S o n d a  (k o l. ) .  18.20 R a j z w ie r z ą t
( k o l. ) .  18.50 R a d z im y  r o ln ik o m .  19 
D o b ra n o c , d z ie n n ik  ( k o l. ) .  20.30
F i lm  T V  f r .  „ B la s k i  i  n e d ze  ż y c ia  
k u r t y z a n y ”  (k o l.) .  21.35 I n te r p u n k ­
c je  ( k o l. ) .  22.35 D z ie n n ik  (k o l.) .

P R O G R A M  I I

16.35 J . a n g ie ls k i.  17.05 J . n ie m ie c k i.  
17.30 D la  d z ie c i „ G r y m a s e la ” . 18 
K lu b  K ib ic a  ( k o l. ) .  18.30 M ło d z ie ­
ż o w y  m a g a z y n  te c h n ik i  „ L i d a r ”  
( k o l. ) .  19.10 K r o n ik a ,  d z ie n n ik  ( k o ­
lo r ) .  20.30 W to r e k  m e lo m a n a . 21.35 
„24 g o d z in y ”  ( k o l. ) .  21.45 W ie c z ó r  
f i lm o w y .

U W A G A : T V  z a s trz e g a  so b ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.35 J . a n g ie ls k i.  15.25 F i lm  ra d ź . 
„ K a ż d y  n a  s w o im  m ie js c u ” . 17 W ia  
d o m o ś c i. 17.05 G im n a s ty k a .  17.15 
S ie d e m  d n i  t y g o d n ia .  17.45 P r o g r a m  
d la  d z ie c i.  18 M u z y c z n a  p o c z tó w k a  
18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  
19 T y  i  t w ó j  o g ró d . 19.25 P ro g n o ­
za p o g o d y , k r o n ik a .  20 F i lm  D E F A  
„ K r y s t y n a ” . 21.35 C z a rn y  k a n a ł.  
21.55 K r o n ik a .

(n a  f a l i  230 m  i  U K F  «7,52 M ł( z )

W IA D O M O Ś C I: 13.30, 18,30. 31,30.
23.30.

14.25 M u z y k a  A le k s a n d r a  i  D o m e ­
n ie  a S c a r la t t ic h .  15.30 „ B łę k i t n a  
s z ta fe ta ” . 16.10 M u z y k a  p o ls k a  u -  
b ie g łe g o  s tu le c ia .  16.40 G r a ja  d u e ty  
g ita r o w e .  17.00 B la s k i  1 c ie n ie  m u ­
z y k i  ja z z  r o c k .  17.20 N o ta tn ik  k u l ­
tu r a ln y .  17.30 P o r t r e t  p is a rz a . 18.00 
P o la c y  la u r e a ta m i m ię d z y n a ro d o ­
w y c h  k o n k u r s ó w  m u z y c z n y c h . 18.25 
P le b is c y t  S tu d ia  „ G a m a ” , 18.40 R a­
d io w e  s p o tk a n ia .  19.00 R e c ita l z na ­
g ra ń  W ito ld a  M a L c u ż y ń s k ie g o . 19.40 
D ź w ię k o w y  P ia k a t  R e k la m o w y .
20.00 S a ld o , p a n ie  d y r e k to r z e !  20.20 
„ K o n t r a p u n k t y " .  21.40 M a d ry g a ły  
C la u d ia  M o n te v e rd ie g o . 22.00 J a r ­
m a r k  c u d ó w . 23.00 S ła w n e  ro m a n ­
se — G a b r ie l d 'A n n u n z io  i E le o n o ­
r a  D u se . 23.40 M u z y k a  na  d o b ra ­
n o c .

P R O G R A M  I I I

(U K F  65,96 M  H z)

14.00 M is t r z o w ie  b a tu ty .  15.05 Ś p ie ­
w a  P a u l N ic h o la s . 15.20 W  k r ę g u  
Jazzu . 15.40 P r z y p o m in a m y  ze s p ó ł 
„ K la n ” . 16.00 R e p o r ta ż  „ W s z y s tk ie ­
go  po  t r o c h u ” . 16.20 M u z y k o b ra n ie . 
16.45 N a sz  r o k  78. 17.05 M u z y c z n a  
p o c z ta  U K F .  17.40 O d k u rz o n e  p rz e ­
b o je . 18.10 P o l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h .
18.25 C zas re la k s u . 19.00 Z a c z ę ło  s ię  
o d  „ M a z u r k a ” . 19.35 O p e ra  ty g o d n ia  
„ L a  W a l ly ”  19.50 „ D z ie ń  S z a k a la ” .
20.00 60 m in u t  n a  g o d z in ę . 21.00 G a ­
le r ia  s ta ry c h  m is t r z ó w .  21.30 P io ­
s e n k i z ło te j je s ie n i.  22.08 G w ia z d a  
s ie d m iu  w ie c z o ró w . 22.15 T r z y  k w a ­
d ra n s e  ja z z u . 23.00 M a la r s tw o  w  
p o e z j i .  23.05 M ię d z y  d n ie m  a sne m .

P R O G R A M  IV

( U K F  68,78 M H z)

13.30 K o n c e r t  z g w ia z d ą  — D ru p i .
14.00 S z k o ła  Ś re d n ia  d la  P r a c u ją ­
c y c h . 14.15 T u  S tu d io  S te re o . 15.05 
„ W  J e z io ra n a c h ” . 15.40 K s ią ż k i,  do  
k t ó r y c h  w ra c a m y .  16.05 D la  n a u ­
c z y c ie l i  „ P r z e d  p ie rw s z y m  d z w o n ­
k ie m ” . 16.25 J . n ie m ie c k i.  16.40 
P A W . 16.55 N asze  s p ra w y . 17.00 M y -  
z y c z n e  r o z m a ito ś c i.  17.30 S zcze c iń ­
s k ie  p o p o łu d n ie . 18.25 K a le jd o s k o p  
n a u k i .  19.00 E k o n o m ia  n a  co  d z ie ń .
19.15 J . r o s y js k i .  19.30 J a m  sess ion .
22.15 D y le m a ty  I I  R z e c z y p o s p o lite j.  
22.35 S z k o ła  Ś re d n ia  d la  P r a c u ją ­
c y c h . 22.50 G ia c o m o  P u c c in i.

N IE C Z Y N N E .

D Y Ż U R Y

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7; 
W E W N . — A rk o ń S k a ; N E U R O L O ­
G IA  — A r k o ń s k a ;  D E R M A T O L O ­
G I A  — P o m o rz a n y ; C H IR . — I I I  
P o m o r z a n y  +  Z d u n o w o :  P O Ł O Ż ­
N IC T W O  — P io t r a  S k a rg i.

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7 — g. 
19—7; D O R O S Ł Y C H  — J e d n o ś c i N a ­
r o d o w e j  12 — g . 20—7; S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  —  J e d n o ś c i N a ro d o w e j 
12 — g. 20—7; N A D  O D R A  18 — 
R. 1 5 -8 .

R Ó Ż N E

P O G O T O W IE  t e le w iz y j ­
n e  W P H W  S z c z e c in , u l .  
W ie lk a  25, c z y n n e  w  
g o d z . 8—17, te l.  356-96 
T V  c z a r n o - b ia ła ,  t e i.  
359-55 T V  k o lo r o w a .  — 
G w a r a n c ja  6 m ie s ię c y .

8374-G
P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e  —  351-06. 16974-G

T E L E W IZ Y J N E  p o g o to ­
w ie ,  J a k im o w ic z ,  te l.  
386-27. 11006-G

N A P R A W A  lo d ó w e k
s p r ę ż a r k o w y c h ,  te le fo n  
22-86-81. 13638-G

. IN S T A L A C J A , n a p ra -  
i  w y ,  u rz ą d z e ń  g a z o w y c h  

te l.  371-83. 15105-G

23 W R Z E Ś N IA  w  o k o l i ­
c y  T a n o w a  z a g in ą ł r a ­
t l e r e k  m a ś c i b r ą z o w e j,  
d o ln e  z ą b k i  w y s ta ją c e .  
O d p ro w a d z ić  za  w y n a ­
g ro d z e n ie m  — M a łk o w ­
s k ie g o  21/24. 17612-G

i  P L IS O W A N IE  p ro s te  1 
s o le je k ,  k r ó t k ie  t e r m i -  

-  n y ,  A b ra m o w s k ie g o  16, 
ł  g o d z . 15—19. 15173-G

T E L E W IZ Y J N E  p o g o to -  T A P E T O W A N IE ,  m a lo -
w ie  in ż .  C h łó d ,  te le fo n  w a n łe ,  t e l.  228-870.
820-145. 15837-G 14746-G

A U T O M A T  do  b i t e j  
ś m ie ta n y  i  a u to m a t  do  
p ą c z k ó w  (c a łu s k ó w )  k u ­
p ię ,  P y r z y c e ,  te l.  438 — 
w ie c z o re m . 16438-G

K U L T U R A L N A  p a n i  p i l  
n łe  p o s z u k u je  p o k o ju ,  
n a jc h ę tn ie j  n ie u m e b lo -  
w a n e g o . P ro szę  d z w o ­
n ić  t e l.  823-129 po  16.

16773-G

P R A C A

P R Z Y J M Ę  u c z n ia  do  za 
k ła d u  w u lk a n iz a c y jn e ­
go , S z c z e c in . B o g u s ła ­
w a  45. 16558-G

S O L ID N E  s p rz ą ta n ie  
m ie s z k a ń , l o k a l i  — w y ­
k o n u ją  s tu d e n tk i ,  te l.  
898-51 (20-22). 17452-C

D O  3 - le t n ie j  d z ie w c z y n ­
k i  p o tr z e b n a  o d  l i s t o ­
p a d a  s o l id n a  d o c h o d z ą ­
ca  o p ie k u n k a ,  M ilc z a ń -  
s k a  39'4. te l.  821-406.

17487-G
M A T R Y M O N IA L N E

B IU R O  M a t r y m o n ia ln e  
R o d z in a  p o le c a  s w o je  u -  
s łu g i.  S z c z e c in , u l .  R o ­
s e n b e rg ó w  110. te le fo n  
765-70. 2760-K

B IU R O  M a t r y m o n ia ln e  
W e s ta  p o le ca  u s łu g i — 
o r g a n iz u je  s p o tk a n ia  za 
p o z n a w c z e  w e  w ła s n y m  
lo k a lu .  S z c z e c in , u l .  L e ­
s z c z y ń s k ie g o  56, go dz . 
9—17, te l.  764-41. _ 26-K

B IU R O  M a tr y m o n ia ln e  
„ A n n a ”  50-954 W ro c ła w  
1, s k r y t k a  p o c z to w a  
2054 p o le c a  U s ług i

3284-G

S P R Z E D A Ż

S Y R E N Ę  105 s p rz e d a m  
ta n io ,  D e m b o w s k ie g o  
27/71. I0251-G
C Z A R N E  ła p k i  k a r a k u ­
ło w e , r o z m ia r  ś r e d n i — 
s p rz e d a n i,  te l.  398-69 w  
godz. o d  9— 14 1 16—19.

16838-G
M A S Z Y N Ę  d o  s z y c ia  
„ Ł u c z n ik ” , w ie lo c z y n n o  
ś c io w ą  s p rz e d a m , te l.  
22-40-00. 16762-G
W Ó Z E K  g łę b o k i  s p rze ^  
d a m , u l .  P a rk o w a  46/15.

16767-G
Z Ł O T A  b r a n s o le tk ę  18- 
k a r a to w ą ,  46 g ra m  — 
s p rz e d a m , te l.  719-50.

16772-G
M O S K W IC Z A  408 s p rz e ­
d a m , te l.  821-585.

16775-G
Ż U K A  A -05 s p rz e d a m , 
S z c z e e in -W ie lg o w o , u l.  
M ic z .u r in a  21, p ie c z a r ­
k a r n ia .  16776-G
V O L K S W A G E N A  1302 — 
A u to m a t ic  — s p rz e d a m . 
K r ó lo w e j  J a d w ig i  41/20 
Od 16. 1S778-G

N IE R U C H O M O Ś C I

D O M  w  s ta n ie  s u ro ­
w y m  s p rz e d a m . S zcze - 
c in - P o d ju c h y .  u l.  E le k ­
to r a ln a  7. 16789-G
D Z IA Ł K Ę  b u d o w la n ą , 
u z b ro jo n ą  na  P o g o d n ie  
— s p rz e d a m . T e l.  701-28.

I6899-G
D O M  p a r te r o w y  i  z a b u ­
d o w a n ia  w ra z  z o g ro ­
d e m  w  P o lic a c h  s p rz e ­
d a m . P o lic e , u l .  W o js k a  
P o ls k ie g o  72/1. 16783-G
D O M  t  o g r ó d k ie m  s p rz e  
d a m . W y m a g a n e  m ie ­
s z k a n ie  zas tęp cze . J a ­
d w ig a  K o w a le w s k a  
S zcze c in , u l .  ż n iw n a  
59/13.

16732-G
D O M  z c  o , s z k la r n ią  w  
G r y f in ie  s p rz e d a m , te l 
26-25 lu b  w  S z cze c in ie  
232-058.

16751-G
O G R O D N IC T W O , s z k lą r  
n ie , d o m  m ie s z k a ln y  i 
g o s p o d a rc z y  s p rz e d a m  
S z c z e c in -P o d ju c h y . G r a ­
n i to w a  18.

16760-G

WOJEWÓDZKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO 

ENERGETYKI CIEPLNEJ 
w Szczecinie

i n f o r m u j e ,  

że w związku z awarią 
kotła w Elektrociepłowni 

Pomorzany

zostanie wstrzymana 
DOSTAWA CIEPŁA  
I  CIEPŁEJ WODY

dla mieszkańców ulic:

Boryny, Włościańskiej, Ruskiej, 
Budziszyńskiej, 9 Maja

w okresie
od godz. 22 dnia 2. X. br. 
do godz. 6 dnia 4. X. br.

3588-K

PP. CUKROWNIE 
SZCZECIŃSKIE

z a w i a d a m i a ,

że z dniem 20 września 
zmienił się

ADRES SIEDZIBY  
PRZEDSIĘBIORSTWA

na;
71-007 Szczecin, 

ul. Mieszka I nr 31

Numery telefonów pozostają 
bez zmian.

3562-K

PRACOW NICY PO SZUKIW ANI

ZARZĄD PORTU SZCZECIN  
przyjmuje do rezerwy portowej mężczyzn 
w wieku 18—45 lat. Rejestracja odbywać 
&ię będzie w dniu 3 października br. w  
godz, 14—16 oraz w dniu 4 października 
br. w  godz. 8—9 w Rejonie Łasztownd, 

tel. 361-66.
Jednocześnie wzywamy do pracy wszyst­
kich robotników rezerwy portowej zmiany 
I I  i I I I  od dnia 2 października do 6 paź­
dziernika 1978 r. 3567-K

WOJEWÓDZKA STACJA 
SANITARNO - EPIDEM IO LO GICZNA  

w  Szczecinie, ul. Spedytorska 6/7 
zatrudni lekarza na stanowisko Państwo­
wego Terenowego Inspektora Sanitarnego 
w Gryfinie. Mieszkanie 2-pokojowe spół­
dzielcze zapewnia się. Warunki pracy 
i płacy do omówienia na miejscu. Istnieje 
możliwość dodatkowego zatrudnienia w  
ZOZ w  Gryfinie, 3569-K

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
HANDLU WEWNĘTRZNEGO

w Szczecinie

sprzedaż mebli
O  MEBLE KUCHENNE 
O  MEBLE POJEDYNCZE 
<> KANAPY IKANAPOTAPCZĄNY

w magazynie Dworca Turzyn

ZAPRASZAMY w godz. od 11— 19 
w poniedziałki 13— 19

3165-K

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  — D Z IE N N IK  R O B O T N IC Z E J  S P Ó Ł D Z IE L N I W Y D A W N IC Z E J  .P R A S A  — K S IĄ Ż K A  — R U C H ’* W Y D A W C A ; S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw «  P ra s o w e  
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W „Szarotce”

Oryginalne kwiaty
C O R A Z  o r y g in a ln ie js z e  k w ia t y  po  

ja w ia ją  s ię  w  s z c z e c iń s k ic h  k w ia ­
c ia r n ia c h .  S z c z e g ó ln ie  w ie le  ta k ic h  
g a tu n k ó w  t r a f ia  d o  p la c ó w k i  W S O P  
„ S z a r o tk a ’ '  p r z y  u l .  P a r k o w e j .  B a r ­
d z o  c z ę s to  k u p ić  t u  m o ż n a  k i l k a  
r o d z a jó w  s to rc z y k ó w  w  r ó ż n y c h  
k o lo ra c h .  O s ta tn io  zaś  d o s t r z e g l i­
ś m y  t u  s t r e l ic je  c z y l i  „ r a j s k ie  p ta ­
k i ” . J e s t t o  u  n a s  r z a d k o ś ć . _ R o ­
ś l in a  ta  m a  o k a z a łe , p o m a ra ń c z o -  
w o - n ie b ie s k ie  k w ia t y  p r z y p o m in a ­
ją c e  k s z ta łt e m  b a ś n io w e  p t a k i .

(w y s )

Na Pomorzanach

Syzyfow e prace
T R Z Y K R O T N IE  z a c z y n a n o  1 po 

t r z y k r o ć  p r z e ry w a n o  p ra c e  p r z y  
z a g o s p o d a ro w y w a n iu  o s ta tn ie g o  n a j  
w ię k s z e g o  p o d w ó rk a  m ię d z y b lo k o -  
w e g o  p r z y  u l .  9 M a ja  n a  P o m o ­
rz a n a c h . N a  g l in ia s ty m  p la c u , k t ó ­
r y  p r o w iz o ry c z n ie  w y r ó w n a ły  b u l ­
d o ż e ry , p o tw o r z y ły  s ię  k a łu ż e . C zy  
w y k o n a w c y  ro z p o c z ę ty c h  r o b ó t  cze­
k a ją  aż  je s ie n n e  s ło ty  d o s z c z ę tn ie  
z n is z c z ą  w s z e lk ie  s k u t k i  ic h  d o ty c h  
c z a s o w e g o  w y s i łk u ?  ( ł)

Nikłe zainteresowanie 
akcją kontroli świateł
J A K  J U Ż  in fo r m o w a l iś m y ,  W y ­

d z ia ł R u c h u  D ro g o w e g o  K M  M O  
w  S z c z e c in ie  z o rg a n iz o w a ł w c z o r a j  
n a  te re n ie  m ia s ta  t r z y  p u n k t y  
k o n t r o l i  z e w n ę tr z n y c h  ś w ia te ł p o ­
ja z d ó w  s a m o c h o d o w y c h .

T a  p o ż y te c z n a  a k c ja  n ie  c ie s z y ­
ła  s ię , n ie s te ty ,  p o w o d z e n ie m  
w ś ró d  k ie r o w c ó w :  s p ra w d z o n o  je ­
d y n ie  284 p o ja z d y , z k tó r y c h  aż 
113 s k ie r o w a n o  d o  s ta c j i  „ P o lm o -  
z b y tu ”  p r z y  u l.  B ia ło w ie s k ie j ,  po ­
n ie w a ż  ż le  u s ta w io n y c h  ś w ia te ł 
n ie  m o ż n a  b y ło  s k o ry g o w a ć  na  
m ie js c u .

M i l i c ja  d ro g o w a  p o in fo r m o w a ła  
n a s , iż  w o b e c  n i k łe j  f r e k w e n c j i  -  
a k c je  ta k ie  n ie  b ę d ą  ju ż  o rg a n iz o  
w a n e , n a to m ia s t  fu n k c jo n a r iu s z e  
s łu ż b y  r u c h u  w o b e c  k ie r o w c ó w  po 
ja z d ó w  o  ż le  u s ta w io n y c h  ś w ia ­
t ła c h  z a s to s u ją  s a n k c je  w  p o s ta c i 
m a n d a tó w  k a r n y c h .  (ap )

Gdzie kupić
kredki plasteiinowe?

Z  N IE M A Ł Y M I  k ło p o ta m i b o r y ­
k a ją  s ię  o s ta tn io  p ie rw s z o k la s iś c i.  
N a u c z y c ie lk i  ż ą d a ją  o d  m a lu c h ó w  
a b y  n o s i l i  d o  s z k o ły  tz w .  k r e d k i  
p la s te i in o w e .  N a to m ia s t  s z c z e c iń ­
s k ie  s k le p y  p ro w a d z ą c e  sp rze d a ż  
te g o  a r t y k u łu  n ie  p o s ia d a ją  g o  na  
s k le p o w y c h  p ó łk a c h .  I  co  w  te j  
s y tu a c j i  m a ją  c z y n ić  n a jm ło d s i  
u c z n io w ie  s z c z e c iń s k ic h  sz k ó ł?

(M a c /.)

Z posiedzenia zespołu koordynacyjnego

Znaczne opóźnienia 
w zaopatrzeniu załóg w ziemniaki

AURA przysparza nam w tym roku wielu kłopotów. Pada­
jący prawie bez przerwy deszcz jest głównym powodem tego, 
że akcja zaopatrzenia załóg pracowniczych w ziemniaki nie 
przebiega tak spray, nie, jak to początkowo przewidywano.

„Gryfy Pomorskie”

dla naukowców

Obradowało  
VII! Szczecińskie 

Sympozjum Naukowe
M IN IO N E J soboty w Morzy- 

czynie koło Szczecina zakoń­
czyło dwudniowe obrady V I I I  
Szczecińskie Sympozjum Na­
ukowe, którego tematem —* jak  
już informowaliśmy — była 
praca a alkohol. W obradach, 
obok lekarzy, prawników, kry­
minologów z ośrodków nauko­
wych całego kraju wzięli także 
udział przedstawiciele licznych 
zakładów pracy Szczecina.

U C Z E S T N IC Y  S y m p o z ju m  n a  z a ­
k o ń c z e n ie  o b r a d  p o d ję l i  u c h w a łę , 
w  k t ó r e j  p o s tu lu ją  z m ia n ę  d o ty c h ­
c z a s o w y c h  p rz e p is ó w  p r a w n y c h  o d ­
n o ś n ie  u m o ż liw ie n ia  z a k ła d o m  p r a ­
c y  s k u te c z n ie js z e g o  n iż  d o tą d  z w a l 
e z a n ia  p i ja ń s tw a  i  a lk o h o l iz m u  
w ś ró d  p r a c o w n ik ó w ,  m . In .  p o ­
p rz e z  w p r o w a d z e n ie  ta k ic h  zasa d  
ja k ie  s to s u je  s ię  o b e c n ie  w o b e c  
k ie r o w c ó w .

ZA OWOCNĄ i długotrwałą 
współpracę ze szczecińskim śro 
dowiskiem naukowym, prof. 
dr Maria Byrdy z Akademii 
Medycznej w Białymstoku i 
doc. dr Jan Markiewicz kie­
rownik Instytutu Ekspertyz Są­
dowych w Krakowie otrzymali 
odznaki „Gryfa Pomorskiego”. 
Kilka osób udekorowano rów­
nież złotymi odznakami Towa­
rzystwa Przyjaciół Szczecina 
oraz honorowymi odznakami 
Społecznego Komitetu Przeciw­
alkoholowego. (ap)

Kradzieży nie było...

Zabrakło słowa „przepraszam
Z D A R Z A  s ię , że p r a c o w n ic y  s k le ­

p ó w  s a m o o b s łu g o w y c h  u ja w n ia ją  
d o k o n y w a n e  p rz e z  k l ie n tó w  k r a ­
d z ie ż e . O c z y w iś c ie  z ja w is k o  ta k ie  
je s t  p rz e z  w ię k s z o ś ć  u c z c iw y c h  lu ­
d z i  p ię tn o w a n e , a z ło d z ie je  o ta c z a ­
n i  p o g a rd ą . N a d z ó r  n a d  z n a jd u ją ­
c y m i  s ię  w  s k le p ie  to w a r a m i n a le ­
ż y  d o  o b o w ią z k ó w  p e rs o n e lu . 
I  s tą d  b ie rz e  s ię  fo rm a ln e  i  m o r a l­
n e  p r a w o  in te r w e n io w a n ia  w  p r z y ­
p a d k u  k ra d z ie ż y .  J e d n a k  rz u c e n ie  
k o m u ś  w  tw a r z ,  że je s t  z ło d z ie je m , 
w y m a g a  o d  o s k a rż a ją c e g o  c a łk o w i­
t e j  p e w n o ś c i. P o  p ro s tu  m o ż n a  ta k  
p o s tą p ić  t y l k o  w te d y ,  g d y  is tn ie je  
n ie p o d w a ż a ln y  d o w ó d  n a  to , iż  
k r a d z ie ż  fa k ty c z n ie  m ia ła  m ie js c e .

W  m in io n ą  ś ro d ę  m ia ł  m ie js c e  
p rz y p a d e k , k t ó r y  ś w ia d c z y  o  ty m ,  
że  z a ło g i s k le p ó w  s a m o o b s łu g o w y c h  
z b y t  p o c h o p n ie  „ s ta w ia ją  w  s ta n  
o s k a rż e n ia ”  k l ie n tó w .  A  s y tu a c ja  
p rz e d s ta w ia ła  s ię  t a k :  w  g o d z in a c h  
p o p o łu d n io w y c h  d w o je  lu d z i  w e sz ło  
d o  s k le p u  „ A g e n a ” . M ie l i  w  to rb ie  
s p o rą  ilo ś ć  z a k u p ó w  d o k o n a n y c h  
g d z ie  in d z ie j  (g d y ż  p o w s z e c h n ie  
w ia d o m o , że n ie  m o ż n a  l ic z y ć  na  
to ,  iż  w  je d n e j  p la c ó w c e  s p o ż y w ­
c z e j z a s p o k o im y  w s z y s tk ie  nasze 
p o tr z e b y ) .  K l ie n c i  r o z e jr z e li  s ię  po 
p ó łk a c h  i  p o s ta n o w il i  k u p ić  s ło ik  
g rz y b ó w .

N a  to  p y ta n ie  k o b ie ta  w y c ią g n ę ła  
s ło ic z e k  g r z y b ó w  z a k u p io n y  w  p o ­
p r z e d n im  s k le p ie  i  s tw ie r d z i ła :  — 
O , w ła ś n ie  te !

T o  w y s ta r c z y ło .  E k s p e d ie n tk i za­
b r a ły  ją  n a  z a p le cze  i p o d d a ły  r e ­
w iz j i .  P o s ta w io n o  j e j  z a rz u t,  iż  
z n a jd u ją c y  s le  w  t o r b ie  s ło ik  g rz y - -  
b ó w  z o s ta ł w ła ś n ie  s k r a d z io n y  ze

s k le p o w e j p ó łk i .  N a  n ie  s ię  z d a ły  
t łu m a c z e n ia . P e rs o n e l s k le p u  p o ­
z o s ta ł n ie p r z e je d n a n y .  P o ja w i l i  s ię  
m i l i c ja n c i .  Z a ło g a  s k le p u  t r i u m f o ­
w a ła  — „ Z ła p a l iś m y  z ło d z ie jk ę ! ”

T o w a rz y s z ą c y  k o b ie c ie  m ę ż c z y z n a  
p o b ie g ł d o  p o b lis k ie g o  s k le p u ,  w  
k t ó r y m  k u p i ł  g r z y b y .  N a  szczęśc ie  
ta k  s ię  z ło ż y ło ,  że d o k o n y w a ł  ta m  
czę s to  z a k u p ó w  i  z n a n y  b y ł  k a s je r ­
ce. Z re s z tą  na  la d z ie  le ż a ł jeszcze  
Jego r a c h u n e k . Z  p a ra g o n e m  ty m  
1 o ś w ia d c z e n ie m  s p rz e d a w c z y n i,  że 
z a k w e s t io n o w a n e  g r z y b y  z o s ta ły  n a ­
b y te  w  Je j s k le p ie ,  p o b ie g ł do 
„ A g e n y ”  a b y  o c z y ś c ić  z z a r z " 1 ' 
k r a d z ie ż y  s w ą  p a r tn e rk ę .

J e d n a k  z a m ia s t s łó w  p rz e p ro s in  
za n ie s łu s z n e  p o d e jrz e n ie  u s ły s z a ł:  
— A  m im o  w s z y s tk o  z a c h o w a ł s ię  
p a n  w o b e c  nas a ro g a n c k o .

I  n a  ty m  k o n ie c .  W y t łu m a c z o n o  
je szcze  „ n ie s fo r n e m u ”  k l ie n to w i ,  
że p o w in ie n  z g ła sza ć  p rz e d  w e jś ­
c ie m  n a  sa lę , iż  m a  co ś  w  to rb ie .  
J e s t to  p o n o ć  je g o  o b o w ią z k ie m .

M o że  ta k ,  m o ż e  n ie .  W  w ie lu  
k r a ja c h  n ie  w p u s z c z a  s ię  d o  s k le ­
p ó w  s a m o o b s łu g o w y c h  łu d z i  z  t o r ­
b a m i,  ta m  je d n a k  k l i e n c i  m a ją  
m o ż liw o ś ć  p o z o s ta w ie n ia  s w o ic h  
p a k u n k ó w  w  s p e c ja ln y c h  s z a lk a c h  
z a m y k a n y c h  n a  k lu c z .  W  s z c z e c iń -  
k ic h  s k le p a c h  o c z y w iś c ie  n ie  m a  
ta k ic h  m o ż liw o ś c i.  D la te g o  te ż  p r o ­
p o n u je m y .  a b y  p e rs o n e l b a rd z o  
ro z w a ż n ie  f e r o w a ł  „ w y r o k i ”  
k r a d z ie ż  s k le p o w y c h  to w a r ó w ,  
g d y  ju ż  z a is tn ie je  s y tu a c ja  k tó r ą  
o p is a l iś m y , t r z e b a  u m ie ć  n ie s łu s z ­
n ie  s p o s tp o n o w a n e m u  p o w ie d z ie ć : 
„P rz e p ra s z a m ” . C h o ć  to  i  t a k  n ie  
re k o m p e n s u je  w y rz ą d z o n e j  k r z y w ­
d y .

(M a cz)

Z IN FO R M A C JI przedstawio­
nej przez prezesa Wojewódz­
kiej Spółdzielni Ogrodniczo- 
•Pszczelarskiej Eugeniusza Wój­
cika na ostatnim, sobotnim po­
siedzeniu wojewódzkiego zespo 
łu koordynacyjnego wynika, że 
do pracowniczych piwnic do 
czwartku ub. tygodnia trafiło 
zaledwie 1480 ton ziemniaków, 
co stanowi 7,5 proc. łącznych 
zamówień. Z tego Szczecińskie 
Przedsiębiorstwo Hodowli Roś­
lin i Nasiennictwa dostarczyło 
852 tony, WSOP — 60 ton, a 
Gminne Spółdzielnie — 568 ton.

W  S T O S U N K U  d c  u s ta lo n e g o  h a r  
m o n o g ra m u  d o s ta w , o p ó ź n ie n ia  są 
z n a c z n e . N ie l ic z n e  t y l k o  z a k ła d y  
o d e b r a ły  ju ż  ca łą , z a m ó w io n ą  ilo ś ć  
z ie m n ia k ó w .  N a le ż y  d o  n ic h  m . in .  
S p ó łd z ie ln ia  P r a c y  „ L o to s ” , S p ó ł­
d z ie ln ia  T r a n s p o r tu  W ie js k ie g o , 
P K S  S ta r g a rd .  Z  ro z e z n a n ia  z w ią z ­
k o w e j  k o n t r o l i  s p o łe c z n e j w y n ik a ,  
że w  Z a rz ą d z ie  P o r tu  S zcze c in  za ­
m ó w io n o  1400 to n , a z re a liz o w a n o  
d o ty c h c z a s  z a le d w ie  110 to n .  D o ­
s ta w c y  — P G R  w  G a rd n ie , T r o ­
s z y n ie , W id u c h o w e j z p o w o d u  z ły c h  
w a r u n k ó w  a tm o s fe ry c z n y c h  n ie  
m o g ą  d o s ta rc z y ć  p o tr z e b n e j i lo ś c i 
z ie m n ia k ó w . P o d o b n ie  je s t z za o p a ­
t r z e n ie m  w  H u c ie  „ S z c z e c in ” , 
g d z ie  na  400 to n  z re a liz o w a n o  120. 
w  S z c z e c iń s k ie j S to c z n i R e m o n to ­
w e j  „ G r y f i a ” , w  k t ó r e j  na  700 to n  
z a m ó w io n y c h  z ie m n ia k ó w  p r z y w ie ­
z io n o  d o ty c h c z a s  ISO to n  i  w  w ie ­
lu  in n y c h  z a k ła d a c h .

P r z e d s ta w ic ie l W o je w ó d z k ie g o  
Z je d n o c z e n ia  P a ń s tw o w y c h  P rz e d ­
s ię b io r s tw  G o s p o d a rk i R o ln e j 
s tw ie r d z i ł ,  że o p ó ź n ie n ia  w  w y ­
k o p k a c h  i  p r z y g o to w a n iu  z ie m n ia ­
k ó w  d o  s p rz e d a ż y  w y n o s z ą  o k o ło  
2 ty g o d n i .  P G R  n ie  b ę d ą  s a m e  w  
s ta n ie  n a d r o b ić  ty c h  o p ó ź n ie ń , 
z w r ó c i ły  s ię  w ię c  do  w ła d z  w o je ­
w ó d z k ic h  o  p o m o c .

N ie  b y ło  d o ty c h c z a s  z a s a d n ic z y c h  
p ro b le m ó w  z tra n s p o r te m . Z a k ła d y  
z a ła tw ia ją  go  n a  o g ó ł w e  w ła s n y m  
z a k re s ie .  O k rę g o w y  O ś ro d e k  K o o r ­
d y n a c j i  P rz e w o z ó w  p r z y  P K S  p o ­
m a g a  ty m  z a k ła d o m , k tó r e  s ię  tło  
n ie g o  z w r ó c i ły .  Z  Jego u s łu g  k o ­
r z y s ta ją  m . i n .  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła ­
d y  P r a ln ic z e  i  „ F d c a r g o ” . Ż a d n e  
z p r z e d s ię b io r s tw  n ie  z g ło s i ło  je d ­
n a k  d o ty c h c z a s  d o  o ś ro d k a  s w o ic h  
r e z e rw  t r a n s p o r to w y c h .  A p e lu je m y  
w ię c  Jeszcze ra z , a b y  te , k tó re  ta ­
k ie  r e z e rw y  p o s ia d a ją , z g ło s i ły  je  
d o  o ś ro d k a  ( te ł.  477-50). S p ó łd z ie l­
n ia  T r a n s p o r tu  W ie js k ie g o  n ie  w y ­
w ią z u je  s ię  d o ty c h c z a s  z d e k la r a ­
c j i  D o m o c y  z a k ła d o m , g d y ż  za­
cz ę ła  o d  z a o p a trz e n ia  w ła s n y c h  
p r a c o w n ik ó w .  K i lk a  z a k ła d ó w  
z w r ó c i ło  s ię  o  p o m o c  do  W y d z ia łu  
K o m u n ik a c j i  U rz ę d u  W o je w ó d z k ie ­
g o  i  p o m o c  tę  o t r z y m a ło .

Z a ło g i z ło ż y ły  z a m ó w ie n ia  n a  
700 to n  w a r z y w ,  g łó w n ie  na  c e b u lę . 
J e s t n a  n ią  je d n a k  je szcze  za

w c z e ś n ie ; m u s i b y ć  d o b rz e  w y s u ­
sz o n a . Z a k ła d y  m o g ą  s ię  Już n a to ­
m ia s t  z a o p a tr y w a ć  w  ja b łk a ,  k t ó ­
r y c h  z a m ó w io n o  260 to n . S ą to  n a ­
d a l  t y l k o  o d m ia n y  je s ie n n e , a le  
m o g ą  s ię  o n e  z u p e łn ie  d o b rz e  p rze ­
c h o w y w a ć  d o  g r u d n ia  w łą c z n ie .

( t u r )

Notatnik szczeciński
^  D O M  K u l t u r y  „ W s p ó ln y  D o m ”  

z a w ia d a m ia , że p o  w a k a c y jn e j  
p r z e r w ie  u le g ł  z m ia n ie  d z ie ń  d y ż u ­
r ó w  p r a c o w n ik ó w  S ą d u  W o je w ó d z ­
k ie g o  w  p o r a d n i  s p o łe c z n o -p ra w ­
n e j ,  z o r g a n iz o w a n y  p rz e z  D K .  P o ­
c z ą w s z y  o d  4 p a ź d z ie rn ik a  p o r a d y  
p r a w n e  b ę d z ie  m o ż n a  u z y s k a ć  w  
k a ż d ą  ś ro d ę  w  g o d z . o d  17 d o  18. 
P o ra d y  u d z ie la n e  są b e z p ła tn ie .

O  S Z C Z E C IŃ S K A  S p ó łd z ie ln ia  M ie  
s z k a n io w a  z a p ra s z a  o s o b y  z a in te ­
re s o w a n e  n a  z e b ra n ie  o r g a n iz a c y j­
ne , n a  k t ó r y m  zo s ta n ą  o m ó w io n e  
s p r a w y  d o ty c z ą c e  n a u c z a n ia  ję z y ­
k ó w  o b c y c h . Z e b ra n ie  o d b ę d z ie  s ię  
d z iś , 2 b m . o  g o d z . 19, n a  z a p le c z u  
F i l i i  B ib l io te c z n e j  n r  38 n a  O s ie d lu  
P r z y ja ź ń  p r z y  u l .  26 K w ie t n ia  1.

Dziękujemy...
..za p o z d ro w ie n ia  z B u d a p e s z tu  

o d  t u r y s t ó w  z  K lu b u  T u r y s tó w  P ie  
s z y c h  „ W ie r c ip ię t y ” , z  C z o rs z ty n a  
od  u c z e s tn ik ó w  X X I  R a jd u  E n e r ­
g e ty k ó w  tu r y s t ó w  z E le k t ro c ie p ło ­
w n i  S z c z e c in  ze Z lo tu  P r z o d o w n i­
k ó w  T u r y s t y k i  P ie s z e j P T T K  o d b y ­
w a ją c e g o  s ię  w  O le ś n ic y  o d  c z ło n ­
k ó w  k lu b u  „ W ie r c ip ię t y ” , z Z a k o -  
oa n e g o . o d  k la s y  V - c  z T e c h n ik u m  
M e e h a n ic z n o -E n e r? e tv c z n e g o , ze 
s to lic y ,  od  n a s z y c h  C z y te ln ik ó w :  Cz. 
N o w a k a . B . K a ro w a n a  i  J- M a r ­
k o w s k ie g o .

Parking m ie jsk i 
czy tylko hotelowy?

O S T A T N IO  o d w ie d z iło  na s  k i l k u  
m ie s z k a ń c ó w  S z c z e c in a , k t ó r z y  u -  
k a r a n i  z o s ta l i  m a n d a ta m i za z a p a r ­
k o w a n ie  s w o ic h  p o ja z d ó w  p rz e d  
h o te le m  „ A r k o n a ” , O so ba  w y s ta ­
w ia ją c a  m a n d a t  tw ie r d z i ła ,  iż  je s t  
to  p a r k in g  w y łą c z n ie  d la  w o z ó w  
g o ś c i h o te lo w y c h .

N a  u s ta w io n e j  ta m  ta b l ie y  o z n a ­
c z a ją c e j p a r k in g  n ie  w id n ie je -  je d ­
n a k  ż a d e n  n a p is  in fo r m u ją c y  iż  
je s t  to  m ie js c e  p rz e z n a c z o n e  t y lk o  
d la  a u t  g o ś c i h o te lo w y c h .  P o n a d to  
w  h o te lu  t y m  d z ia ła  re s ta u r a c ja ,  
o d w ie d z a n a  ta k ż e  p rz e z  m ie s z k a ń ­
c ó w  S z c z e c in a . G d z ie ż  w  ta k im  r a ­
z ie  c i  o s ta tn i  m a ją  s ta w ia ć  s w o je  
s a m o c h o d y ?  (M a cz )

T A K Ą  o to  o lb rz y m ią  p u r ­
c h a w k ę  z n a la z ł je d e n  z n a ­
s z y c h  C z y te ln ik ó w  n a  łą c e  w  
p o b liż u  N ie c h o rz a . G rz y b  w a ż y  
5 k g !  T e g o ro c z n a  s za ra  l  m o ­
k r a  je s ie ń  p o  s ło tn y m  le c ie  
o b f i t u je  w  o s o b liw o ś c i  t  d z ł-  
w o lą g i  n a tu r y .  N ie u ro d z a j w  
o g ro d a c h  ł  sa d a c h  r e k o m p e n ­
s u je  n a m  p r z y r o d a  o b f i to ś c ią  
g rz y b ó w .

F o t . W ła d y s ła w  K o w a ls k i

Pracowite dni „Transkomu” i MPO

Pozbywamy się rupieci 
ze strychów i piwnic

JUŻ dwa tygodnie trwa akcja 
porządkowania piwnic i stry­
chów w budynkach należących 
do Miejskiego Przedsiębiorstwa 
Gospodarki Mieszkaniowej. Do­
tychczas komisje zlustrowały 
wszystkie domy administrowa­
ne przez OADM  nr nr 1, 2, 3, 
4, 5 i 0. W  tym tygodniu za­
czynają się kontrole strychów 
oraz pomieszczeń piwnicznych 
w  budynkach należących do 
OADM  nr nr 7, 8 i 9.

J A K I E  są  d o ty c h c z a s o w e  w y n ik i  
t e j  s z e ro k o  z a k r o jo n e j  a k c j i?  O d ­
p o w ie d z i ń a  to  p y ta n ie  s z u k a l iś m y  
u  o r g a n iz a to ró w  ł  ie h  w s p ó łp r a ­
c o w n ik ó w .  J e d n y m  z  g łó w n y c h  c e ­
ló w  p rz e g lą d u  b y ło  p o d n ie s ie n ie  
o c h r o n y  p rz e c iw p o ż a ro w e j w  d o ­
m a c h . W ś ró d  lu s t r a to r ó w  z a b ra k ło  
je d n a k  fa c h o w c ó w  — p rz e d s ta w ic ie ­
l i  S t ra ż y  P o ż a rn e j.  O k a z a ło  s ię , 
iż  d o  t a k ie j  w s p ó łp r a c y  c h ę tn a  je s t 
t y lk o  O c h o tn ic z a  S t ra ż  P o ż a rn a . 
Z e  w z g lę d u  n a  b r a k  t e j  o r g a n iz a ­
c j i  w  S z c z e c in ie  k o m is je  m u s ia ły  
s ię  o b y ć  b e z  e k s p e r ta  w  s p ra w a c h  
p o ż a r n ic tw a .  N a  te re n ie  na szeg o 
w o je w ó d z tw a  w  a k c j i  t e j  b io r ą  u -  
d z ia ł s t r a ż a c y  z  O S P.

N a to m ia s t  d o ty c h c z a s o w e  k o n t r o ­
le  s a t y s fa k c jo n u ją  p r a c o w n ik ó w  
S a rm p id u . C zy s to ś ć  1 p o rz ą d e k  n a  
s t r y c h a c h , w  k o r y ta rz a c h  p iw n ic z ­
n y c h  o r a z  u d o s tę p n io n y c h  p rz e z  lo ­
k a t o r ó w  p iw n ic a c h  w rę c z  za s k o ­
c z y ła  p r z e d s ta w ic ie li  s t a c j i  s a n i ta r ­
n o -e p id e m io lo g ic z n y c h .  ś w ia d c z y  to  
o  d o b r y m  p r z y g o to w a n iu  a k c j i  
p rz e z  p o szcze g ó ln e  O A D M  o ra z  
c h w a le b n y m  z a m i ło w a n iu  d o  p o ­
rz ą d k u  lo k a to r ó w  lu s t r o w a n y c h  
b u d y n k ó w .

Z n a c z n ie  m n ie j  p o w o d ó w  d o  za ­
d o w o le n ia  m a ją  S p ó łd z ie ln ia  P ra c y  
„ S u r o w ie c ”  o ra z  O k rę g o w e  P rz e d ­
s ię b io r s tw o  S u ro w c ó w  W tó r n y c h  
D o ty c h c z a s o w e  w y n ik i  z b ió r k i  m a ­
k u la t u r y ,  z ło m u  i  s z m a t są p r a w ie  
ż a d n e . S a m o c h o d y  S p ó łd z ie ln i „ S u ­
r o w ie c ”  z w io z ły  p rz e z  te  d w a  t y ­
g o d n ie  2410 k g  z ło m u , 136 k g  m a k u ­
l a t u r y  1 90 k g  s z m a t. N a to m ia s t 
ś r o d k i  t r a n s p o r tu  O P S W  Jak d o tą d  
a n i  r a z u  n ie  b y ł y  w z y w a n e  p rz e z  
k ie r o w n ic t w a  O A D M  c e le m  w y ­
w ie z ie n ia  s u r o w c ó w  w tó r n y c h .  M o ­
że to  je d n a k  d o w o d z ić ,  iż  lo k a to ­
r z y  d o m ó w  s a m i p o m y ś le l i  w cze ś ­
n ie j  o  d o s ta rc z e n iu  m a k u la tu r y  
c z y  o p a k o w a ń  s z k la n y c h  d o  p u n k ­
tó w  s k u n u

S o o ro  p r a c y  m a ją  . .T ra n s k o m ”  1 
M P O . k tó r y c h  s a m o c h o d y  w y w o ż ą  
u s u n ię te  p rz e z  lo k a to r ó w  z b ę d n e  
r u p ie c ie  1 s ta re  m e b le . W y z n a c z o ­
n e  d o  te g o  c e lu  w o z y  p r a c u ją  r»o 
w ie le  g o d z in  d z ie n n ie  C h o d z i o  to . 
a b v  n ie p o ^ -z e b n e  s o r z e ty  z o s ta ły  
u s u n ię te  ja k  n a js z y b c ie j,  w  c ią g u  
je d n e g o , n a jp ó ź n ie j  d w ó c h  d n i .

PONIEW AŻ dotychczasowa 
praktyka wykazała, iż lokato­
rzy niechętnie - udostępniają 
swoje piwnice komisjom lu­
strującym, więc chcielibyśmy 
ponowić apel organizatorów 
akcji do mieszkańców o usu­
wanie zbędnych sprzętów w 
terminach wyznaczonych przez 
OADM, wtedy bowiem będzie 
istniała możliwość szybkiego i 
sprawnego wywiezienia ich z 
osiedla.

(su)

Kronika wypadków
W C Z O R A J S Z E G O  p o p o łu d n ia ,  w  

je d n y m  z  m ie s z k a ń  p r z y  u l .  O k ó l­
n e j  w y b u c h ła  s p rz e c z k a  p o m ię d z y  
p i ja n y m  lo k a to r e m  a je g o  r ó w n ie  
p i ja n ą  s y m p a t ią ,  2 7 - le tn ią  I r e n ą  S z . 
W  p e w n e j c h w i l i  m ę ż c z y z n a  c h w y ­
c i ł  s ie k ie rę  i  u d e r z y ł  I r e n ę  S z . w  
g ło w ę . R a n n ą  o d w ie z io n o  d o  s z p i­
ta la ,  a s p ra w c ą  z a ję ła  s ię  m i l i c ja ,  

*  *  *
W  S Z P IT A L U  n a  G o lę c łn ie  p rz e ­

b y w a  n a  k u r a c j i  m ie s z k a n k a  u l .  
P ło c k ie j ,  K r y s t y n a  W . K o b ie ta  s p a ­
d ła  ze s c h o d ó w  i  d o z n a ła  w s trz ą S *  
n ie n ia  m ó z g u .

*  *  *
M IE S Z K A N IE C  u l .  M a r c h le w s k ie ­

g o , 4 3 - le tn i J a n  L .  u le g ł  w c z o r a j  
p o p a rz e n iu  w r z ą tk ie m .  L e k a r z  p o ­
g o to w ia ,  s tw ie r d z iw s z y  p o p a rz e n ia  
I  i  I I  s t .  s k ie r o w a ł  m ę ż c z y z n ę  d o  
s z p ita la  n a  G o lę c in ie .

*  *  *
O K O Ł O  g o d z . 11 n a  a l.  W o js k a  

P o ls k ie g o  k o ło  z a je z d n i W P K M  
w y b ie g ł  n ie s p o d z ie w a n ie  n a  je z d n ię  
i  w p a d ł  p o d  s a m o c h ó d  o s o b o w y , 
1 1 - le tn i J e r z y  C ., m ie s z k a n ie c  u l.  
B o h a te ró w  G e tta  W a rs z a w s k ie g o . 
C h ło p ie c  p r z e b y w a  w  s z p ita lu .

*  *  *
D Z IŚ  k r ó t k o  p o  p ó łn o c y  d w a j

p i j a n i  k o le d z y :  2 0 - le tn i P io t r  K . ,  
m ie s z k a n ie c  u l .  S z y b o w c o w e j o ra z  
2 0 - le tn i M a r iu s z  R . za m . p r z y  a l.  
B o h a te ró w  W a rs z a w y  w y b i l i  s z y b ę  
w  „ O r b is ie ”  p r z y  u l .  K r z y w o u s te ­
go . Z a t r z y m a n i  p rz e z  m i l i c ję ,  s ta n ą  
w  t r y b ie  p r z y s p ie s z o n v m  p rz e d  są­
d e m .

*  *  *
W C Z O R A J  p ó ź n y m  w ie c z o re m , 

p a t r o lu ją c y  r e jo n  p o r tu  fu n k c jo n a ­
r iu s z  M O  z K o m is a r ia tu  P o r to w e ­
g o  z n a la z ł s c h o w a n e  3 p la n d e k i  
w a g o n o w e , w a r to ś c i  60 ty s .  z ł .  M i ­
l i c ja n t  z a c z a ił s ię  w  p o b liż u ,  o cze ­
k u ją c  n a  z ło d z ie ja  k t ó r y  p r z y jd z ie  
p o  łu p .  D łu g o  n ie  c z e k a ł:  3 6 - le tn i 
B o le s ła w  R . z D ą b ia , z a t r z y m a n v  
w  c h w i l i  k ie d y  u s i ło w a ł  z a b ra ć  
s c h o w a n e  p o p rz e d n io  p la n d e k i ,  
p r z y z n a ł  s ię  do  k r a d z ie ż y .  (a p )


